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■ Mały 
Wyścig 
Pokoju

KKS „MOTO”Jelcz-La- 
skowice zaprasza na XXXII 
Mały Wyścig Pokoju, który od­
będzie się w sobotę 25 kwiet­
nia,
' godz. 11,00-jazda indywi­

dualna na czas (jelczański tor 
prób)

godz. 16,00 - kryterium 
uliczne (ul. Bożka, Tańskiego, 
Chabrowa)

Uwaga! w kategorii „ża- 
ków”może wystartować każdy, 
kto ma rower i kartę rowerową

M iło s z y c k i sp ó r ■ s tr. 3
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U W A G A !
Fałszywe pieniądze

Jak nas poinformował 
kierownik Sekcji Kryminalnej 
Komisariatu Policji w Jelczu- 
Laskowicach Tomasz Szym- 
czyna, na terenie miasta 
zwiększyła się ilość fałszy­
wych banknotów. Są to naj­
częściej banknoty o nomina­
łach 20, 50 i 100 zł.

Jak rozpoznać fa ł­
szywki?

- papier na jakim są robione 
jest śliski i błyszczący,

- znak wodny jest po jed­
nej stronie, jeśli położymy 
banknot na blacie, to znak jest 
widoczny,

- nitka na wierzchu,
- wypukłe litery.

Pierwsze w życiu hobby staje się często początkiem wielkiej 
pasji życiowej. Tak też chyba jest z młodymi ludźmi z klubu 
modelarskiego “Mikrus”. Trafiliśmy do tego klubu w trakcie 
zajęć. Zobaczyliśmy młodych, uśmiechniętych ludzi, którzy z 
wielką pasją wykonywali prace przy kolejnych modelach i przy­
gotowywali się do kolejnych pokazów.

N a  f o t .  o d  le w e j:  - G r z e g o r z  T r z e b iń s k i,
S ła w e k  Z m y ś lo n y  i  K r z y s z to f  Z m y ś lo n y

stro n a  13

ADART GSM - Expert
autoryzowany dealer

KAŻDEMU SIEMENS

APARATY Z A K TYW A C JĄ
SIEMi

390
SIEMENS E l O

-i- ładowarka na biurko 
+ zestaw słuchawkowy

690 + VAT

SIEMENS S4 SIEMENS S8
POWER

590 zł
+ VAT

SIEMENS S10
+ ładowarka na biurko 
+ zestaw słuchawkowy

840 + VAT

Wybierz swój model i wyjedź z siecią Era GSM 
do Francji na mistrzostwa świata w piłce nożnej 
Szczegóły w punkcie sprzedaży

. Niektóre aparaty posiadają SIM LOCK
Punkt Sprzedaży ---------;--------------------------------  . N

55-200Oława, ul. chrobrego20 ( p o w i e d z m y  t o  w y r a ź n i e )  
teł. (0711) 300-33 ---- -------------------------------------------

zł
+ VAT

Wczoraj, 22 kwietnia, Sąd Wojewódzki we Wrocławiu skazał 
Jacka P., pseudonim “Słoń”, na karę 25 lat pozbawienia wolności 
za zabicie Adama Herdy, siedemnastoletnie­
go otawianina. Wyrok nie jest prawomocny.
Przypomnijmy, że do zbrodni doszło w maju 
zeszłego roku, nad jeiczańskim stawem.

it ia g a z y m  
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Z a p ra s za od poniedziałku do soboty 
w godzinach 8.00-20.00

T R A N S F O R ME R S
U S Ł U G I  K O M U N A L N E

ZAMIATANIE ULIC
WYWÓZ NIECZYSTOŚCI PŁYNNYCH
WYWÓZ NIECZYSTOŚCI STAŁYCH CO TYDZIEŃ

•pojemnik 110litrów - 6.06zł/miesiqc
* pojemnik 240 litrów -15.60 zi/nme$iqc
* pojemnik 1100 litrów 54. i 3 zł/miesiqc
* kontenery na gruz - śmieci

ZGŁOSZENIA TELEFONICZNIE
Oława, ul. Portpwa 7

CENY DOTYCZĄ MIA8TA OŁAWA 3 2 - 9 1 7

f  f  W  i  f
Restauracja •SL JadLSSlW ML jBUKJL zaprasza

codziennie od 11.00 do 23.00
w każdą sobotę zapraszamy na 

DANCINGI do godz. 2.00
Organizujemy bankiety, przyjęcia okolicznościowe, wesela

POSIADAMY JESZCZE 
WOLNE TERMINY NA ORGANIZACJE 

PRZYJĘĆ KOMUNIJNYCH 
Polecamy zestawy obiadowe od 8 do 17 zł

ZA T R U D N IM Y  K E L N E R A  - T E L  32342

R e d a k c ja  “ - W ia d o m o śc i O ła w s ld e ” p ra cu je  n a  m a r k o w y c h  k o m p u te ra c h  z  f ir m y

WYPOSAŻAMY POSESJE W POJEMNIKI
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urodzili się:
Oławą:

•  Kaja Kirkiewicz
•  Oliwia Solińska
•  Piotr Scredyniecki
•  Andżelika Ostrowska
•  Agnieszka Dżugala
•  Bartosz Szyler
•  Piotr Zając
•  Piotr Berka
•  Grzegorz Jazienicki
•  Kamil Sebzda
•  Katarzyna Kokoszą

Jelcz-Laskowice
•  Marika Gosiawska
•  Piotr Zając

Domaniów
•  Sara Okrojek

powiedzieli TAK
Oławą;,

✓  Anna Krzebiet
- Krzysztof Zinkiewicz
✓  Anna Gołębiowska
- Paweł Stachów
✓  Małgorzata Merunowicz
- Tomasz Kumaszka
✓  Julita Kopeć
- Tomasz Malita

Jdęz-Laskowięg;
✓  Magdalena Semko
- Adam Dudek
✓  Anna Eliasz
- Mariusz Lewkowicz
✓  Lucyna Piątek
- Dariusz Hanczar
✓  Dorota Czyżycka
- Radosław Babijczuk
✓  Katarzyna Szymańska
- Aleksander Mazur
✓  Beata Skoczylas
- Arkadiusz Galewski
✓  Wioletta Kulon
- Mariusz Gaworski

Żórawina.;
✓  Katarzyna Miś
- Wiesław Sokal ski
✓  Renata Podgórska
- Mariusz Kiepuszewski

odeszli:
Oława:

Magdalena Marciniec ur. 1919 
Kajetan Linkiewicz ur. 1909 
Aleksandra Kubica ur. 1933 
Wiktor Pawlikowski ur. 1914 

Katarzyna Gołębiowska ur. 1919 
Piotr Ciołek ur. 1921 

Tadeusz Orłowski ur. 1948 
Krzysztof Zarówny ur. 1972 
Eugeniusz Jawny ur. 1929 

Albina Karg ur. 1921 
Maria Podlaha ur. 1914 

Domaniów:
Ludwik Kłak ur. 1930 

Czernica:
Antoni Piechota ur. 1932 

Jelcz-Laskowice: 
Anastazja Olchówka ur. 1918 

Michał Wójcicki ur. 1938 
Bronisława Zielińska ur.1912 
Józef Polakowski ur. 1924 

Elżbieta Dąbrowska ur. 1935 
Zygmunt Chmielewski ur. 1948

T e in !

PIĘĆDZIESIĄ T WSPÓLNIE PRZEŻYTYCH LA T

18 kwietnia w USC w Żóra­
winie, państwo Zofia i Wiktor 
Kazurowie obchodzili uroczy­
ście 50. rocznicę zawarcia związ­
ku małżeńskiego.

Pani Zofia urodziła się w So­
kolnikach pod Lwowem, a jej 
mąż Wiktor w Lebiediewie pod 
Wilnem. Wiktor Kazuro byl żoł­
nierzem AK. Po wkroczeniu Ar­
mii Radzieckiej, na znak protestu 
przeciw aresztowaniu wileńskie­
go dowództwa AK nie chciał, 
podobnie jak jego koledzy, wstą­
pić do armii generała Berlinga. 
Został osadzony w obozie w Ka­
łudze. Rosjanie utworzyli spo­
śród Polaków batalion, który nie 
został skierowny na front, a zaj­
mował się wyrębem lasów. W 
Kałudze pan Wiktor przebywał 
18 miesięcy. Stamtąd w 1945 
wyruszył do Polski. Granicę 
przekroczył w Białej Podlaskiej.

Państwo Kazurowie wzięli 
ślub cywilny 8 lutego 1948 w 
M arcinkowicach kolo Oławy. 
Ślub kościelny natomiast odbył 
się w kościele w Wierzbnie. Mie­
szkali wtedy u rodziny w Swoj- 
kowie. Ale najdłużej - jak mówi 
pani Zofia - mieszkali i mieszka­
ją  nadal w Jaksonowie.

Pan Wiktor całe życie zawo­
dowe był magazynierem w PGR; 
najpierw w Krzepicach koło 
Strzelina, następnie w Jaksono­
wie. Stamtąd też kilkanaście lat 
temu odszedł na emeryturę. Pani 
Zofia poszła do pracy dopiero po 
“odchowaniu” dzieci. Zdążyła 
jeszcze dopracować się dobrej 
emerytury.

Państwo Kazurowie mają 
szóstkę dorosłych dzieci: czte­
rech synów i dwie córki, cztema- 
ścioro wnuków i jedną pra­
wnuczkę, urodzoną w paździer­
niku ubiegłego roku. (a)

Wszystkim, którzy brali udział w pogrzebie

śp. JANA SZCZEPANKOWSKIEGO
i pomogli mi w trudnych chwilach 

serdecznie dziękuję
żona wraz z dziećmi

Wyrazy głębokiego współczucia

panu Mieczysławowi Ciołkowi
z powodu śmierci Ojca

PIOTRA CIOŁKA
wieloletniego pracownika “CENTROZLOMIU” 

składają
Dyrekcja 

Koleżanki i Koledzy 
PPZM “Centrozłom ” Wrocław

/ "  7 DNI - WIADOMOŚCI OŁAWSKIE: tel./fax 33 5 5 7 ~
Redayuia: Jerzy Kamiński (red. naczelny), Krzysztof Andrzej TVybulski (zaslępca red. 
naez ), Zbigniew Bachul (red. Icchniczny), Edward Bykowski (sekr. redakcji), Grażyna Notz, 
Jacek Polasz, Adam Sieczka.

7 DNI W .TELCZU-LASKOWICACH: tel./fax 318 39 88
Rcdatzuia: Jolanta Lubowicz (red. odpowiedzialny), Jerzy Smyk (slrona UMiG w Jclczu-La- 
skowicach), Małgorzata Ryjewska (reklamy), fot. FOTO-STUDIO .
DZIAŁ REKLAM: Bogusław Szymański, Aneta Pakiet (ogłoszenia, przetargi), Artur Adam­
czak (reklamy).
STALI WSPÓŁPRACOWNICY: Beata Barszczowska, Stanisław Borkowski, Dawid Do- 
brucki, Zbigniew Jakubowicz, Antoni Markiewicz, Arkadiusz Muła, Bogusława Notz, Bog­
dan Maciej Olejnik, Jerzy Omieciński, Łukasz Pawelec, Przemysław Pawłowicz, Michał 
Szczupak, Bolesław Telip, Małgorzata Zachęba.

KOCHANYM RODZICOM
DANUCIE I FABIANOWI

GREGORCZYKOM
Z  OKAZJI

30  Ą o c z Ą i c y ś L u m
m i ż o  z d r o w ia , M ił o ś c i, s z c z ę ś c ia  i  s ł o ń c a

2SC2Ą 
KOCHAJĄCE C O M  

ĄQhl\ES2KĄ I MONIKĄ

- BYŚCIE ZAWŻDY ZDROWI BYLI 
- 1 CIĘGIEM SZCZĘŚLIWE BYLI

DOSW jNyM  JU‘BILArIOM

% % Z I  I  A l & Ą Z T J O W l  

g ^ Z T S Z C Z W K O M

Z  OKAZJI SKEZKNyett (JODÓW
d u ż o  Mił o śc i, k ad o śc i i  sł o ń c a  

'w  k a ż d y m  w s d ó l n i 'e  D K Z D ż y i y M  d n i u

ęZOHO PR2YJAC10Ł

TL okazji 35 rocznicy zawarcia związku  
m ałżeńskiego

OLDZE i JÓZEFOWI 
CIEPLIKOM

dalszego szczęśliwego pożycia w zdrowiu i miłości 
życzą córka i syn z rodzinami

Zapraszamy 
na degustację

Pragnąc poprawić humory 
olawian, wywołane nie zawsze 
przyjemną, kapryśną wiosenną 
pogodą - w środę 29 kwietnia, 
sklep JĘDRUŚ przy uł. Brze­
skiej 25 zaprasza na 
W IELKĄ DEGUSTACJĘ  

KAWY M K CAFE
Każda osoba wchodząca w 

tym dniu do sklepu w godzinach 
od 8.00 do 21.00 będzie często­
wana tym gorącym trunkiem. 
Serdecznie zapraszamy

(tekst sponsorowany)

Krzysztof też witał
Współautorem tekstu “Powi­

taliśmy wiosnę” (“7 dni-WO”), 
obok Agnieszki Strzeleckiej,

KOCHANEMU MĘŻOWI

IRKOWI
z okazji 5 rocznicy ślubu 

z wyrazami miłości 
ŻONA MONIKA

ZOFII
i TADEUSZOWI 

CEJNÓG
najserdeczniejsze życzenia 
z okazji 24 rocznicy ślubu 
składają kochające córki 

Magda, Kamila i Ewelina

był też K rzysztof Kawiński,
którego nazwisko wyciął nam 
chochlik komputerowy. Przepra­
szamy.

Slrona 12 mutacji jclczańsko-laskowickicj dofinansowywana jest z budżclu 
miasla i gminy Jclcz-Laskowicc.
Redakcja zastrzega sobie prawo skracania, adiustacji materiałów i zmiany tytułów.
Za treść ogłoszeń redakcja nic ponosi odpowiedzialności i nic zwraca materiałów 
nic zamówionych.
Wzory reklam chronione prawem autorskim.
Podziękowania i życzenia do 10 słów drukujemy bezpłatnie, powyżej 10 słów - jak ogłoszenia 
drobne; instytucje społeczne - bezpłatnie (po wcześniejszym uzgodnieniu treści).

Biuro ogłoszeń w Oławie czynne codziennie w godz.9-14.
Adres: Oława, Rynek 1. Tcl.0-711/33-557

Wydawca: sc RYZA, 55-200 Oława - ul. ks. Jana Janowskiego 11, tcl.0-711/3.3-557. 
Łamanie: ART-PROF, tcl.30K-90. Druk:.NORPOL-PRESS Wrocław.

•  Wiadomości Oławskie
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•  W  nocy z 16 no 17 kw ietnia, 
w  Oław ie na terenie bazy PKS przy 
uL Opolskiej, nie ustalony sprawca 
usiłował sk ro i/ samochód ciężarowy 
vołvo z przyczepą. Zamiaru swego 
nie osiągnął, gdyż nie zdołał urucho­
mi/ s iln ika

•  W  nocy z 17 na 18 kw ietnia, 
na placu Karola Szymanowskiego 17, 
włamano się do samochodu fia t 
126p, z którego skradziono półkę z 
dwoma głośnikami.

•  18 kw ietnia o godz. 10.00, w  
Siechnicach na uL Osiedlowej, kieru­
jący samochodem dostawczym mer­
cedes 207D potrącił przodem swoje­
go pojazdu dwóch chłopców w  wieku 
8  i 10 la t. W ybiegli om nagle zza au­
tobusu stojącego na przystanku. 
Obydwu poszkodowanych przew ie­
ziono wrocławskiego szpitala.

•  Pomiędzy 14 a 18 kw ietnia, 
w  Zębicach przy ulicy Prusa, włama­
no się do budynku gospodaraego i 
ukradziono stamtąd telew izor kolo­
row y w  białej obudowie, magneto­
w id telefunken, zestaw  do odbioru 
telew izji satelitarnej, kosiarkę spali­
nową, piłę spalinową ręczną. Łączne 
strary wynoszą 2 .5 0 0 z l

•  W  nocy 18 kw ietnia o godz. 
1.40, w  Siechnicach przy uL Gepłow- 
niczej, ujawniono włamania do samo­
chodów: citroen - z którego skradzio­
no pokrętło z radiootwarzaczn, fia t 
126p - skąd zaginęły 3 kasety ma­
gnetofonowe, opel kadett - gdzie łu­
pem złodziei padła skrzynka z klu­
czami, oraz do fia ta  uno w  którym  
uszkodzono zamek drzw iowy. Łącz­
na suma strat wynosi 440 zł.

•  18 kw ietnia o godz. 2.10 w  
nocy, w  Marcinkowicach na u l Sło­
w iańskiej, stw ierdzono włamanie do 
dwóch samochodów fia t 126p. Ukra­
dziono z nich akumulator, cewkę, apa­
rat zapłonowy, komplet łożysk do 
kół, 0,25 I płynu hamulcowego oraz 
notatnik. Straty wynoszą 453 zł.

•  W  nocy z 18 na 19 kw ietnia, 
w  Godzikowicach, włamano się do 
stojącego na parkingu samochodu 
yolkswogen polo i ukradziono radio­
odtwarzacz fuptsu wartości 500 zł.

•  W  nocy z 18 na 19 kw ietnia, 
w  Osieku, włamano się do trzech sa­
mochodów: z forda escorta skradzio­
no racfiootwarzacz kenwood warto­
ści 1000 zł, z samochodu fia t bas za­
ginął radioodtw arzacz blaupunkt 
wartości 400 zł, natomiast z fiata 
126p - radioodtwarzacz sony war­
tości 600 z l

•  19 kw ietnia o godz. 14.30, w  
Drzemlikowicach, ujawniono włama­
ne do samochodu yolkswagen pas­
sat, z którego skradziono radiood­
twarzacz kenwood, nóż m yśliw ski, 
opakowanie odżywek dla kultury­
stów .

Zenon M odzelewski 
KRP Oława

7 d n S
Miłoszycka zbrodnia nadal wzbudza emocje

Zakazana pamięć?
Rodzice Małgosi, bestialsko 

zgwałconej i zamordowanej w 
sylwestrową noc ubiegłego roku, 
nie mogą palić zniczy pod krzy­
żem, postawionym w miejscu, 
gdzie zginęła ich córka. Twier­
dzą, że właściciel posesji, na 
której wydarzyła się tragedia, 
wyzwał ich i wyrzucił.

Tydzień temu przed Sądem 
Rejonowym w Oławie miała się 
odbyć rozprawa przeciwko Józe­
fowi R. oskarżonemu o groźby 
wobec Jadwigi i Krzysztofa K. 
24 lutego sąd uznał winnym 
Józefa K. i skazał na zapłacenia 
300 zł grzywny. Zastosowano w 
tym wypadku uproszczone postę­
powanie, bez przesłuchiwania 
świadków. Oskarżony odwołał 
się od tego wyroku, twierdząc, że 
nikogo nie wyzywał i nikomu nie 
groził. Na rozprawę jednak nie 
stawił się. Wyjechał do Niemiec i 
prawdopodobnie nie został po­
wiadomiony o terminie rozpra­
wy. Z tego powodu proces został 
odroczony bezterminowo.

- 3 sierpnia po raz kolejny za­
paliliśmy tam znicze - opowiada­
ją  państwo K. - Nagle podbiegł 
do nas Józef R. i wyzwał nas od 
najgorszych. Kazał się wynosić. .

Doszło do ostrej wymiany 
zdań. Po tym incydencie państwo 
K. złożyli doniesienie na policji. 
- Od tej pory już tam nie chodzi­
my - mówi Krzysztof K. - Mie­
szkańcy Miłoszyc ciągle ostrze­
gają nas, by tam nie chodzić. Coś 
w tym musi być.

Sprawa miłoszyckiej zbrodni 
nadal owiana jest tajemnicą. Rok 
temu przejęła ją  Prokuratura Wo­
jew ódzka. Prowadzi ją  już 
czwarty z kolei prokurator. Miała 
być umorzona w styczniu tego 
roku. Prokuratura ciągle jednak 
liczy, że pojawią się jakieś nowe 
okoliczności. Do tej pory prze­
słuchano kilkaset osób, głównie 
uczestników dyskoteki, na której 
bawiła się Małgosia. Tymczasem 
zabójca bądź zabójcy wciąż cie­
szą się wolnością. (ck)

•  W  nocy z 13 no 14 kw ietnia 
Kom isariat Poficji w  Jekzu-Laskow i- 
cadi został poinformowany o kradzie­
ży z parkingu przy uL Bożka samo­
chodu ciężarowego m ak i vołvo FH- 
12, w  rej. W G -2483 , koloru niebie­
skiego w raz z naczepą, w  której znaj­
dował się ładunek taśmy stalowej 
Straty wynosiły 555 tys. zł na szko­
dę firm y PRP z W rocław ia. Dzięki za­
instalowanym w  samochodzie czujni­
kom elektronicznym, drogą sa te lto r­
ną ustalono jego położenie i przy 
współpracy z policją woj_ piotrkow­
skiego, ok. godz. 9.00 tego samego 
dnia odzyskano samochód w raz z ła­
dunkiem i przekazano właścicielow i.

•  4 kw ietnia ok. godz. 17JO , na 
trasie KopaKna-Minkowke, kierowca 
jadący samochodem fia t 126p nie do­
stosował prędkości przy pokonywa­
niu luku drogi, wskutek czego zjechał 
na lew y pas jezdni, a następnie do ro­
wu. W  wyniku wypadku,siedmioletni 
pasażer doznał złamania miednicy i 
rany ciętej głowy. Kierowcy nk się nie 
stok).

•  M iędzy 2 a 7 kw ietnia niezna­
ny sprawca dokonał kradzieży do­
zownika ze zbiornikiem wyrównaw­
czym z maszyny do rozlewu mleka 
oraz wałka na fofię. Straty oceniono 
na 5 tys. zł na szkodę OSM w  Jelczu- 
Laskowicach, która jest w  stanie li­
kwidacji.

•  W  nocy z 13 na 14 kw ietnia o 
godz. 2.10, na alei Młodych, kierują­
cy samochodem osobowym produkcji 
zachodniej potrącił pieszego. W  wyni­
ku wypadku pieszy doznał otwartego 
złamania lewej nog i Kierujący poja­
zdem zbiegł z miejsca wypadku. Tej 
samej nocy o godz. 4.10 powiadomio­
no dyżurnego Komendy Poficji w  Jeł- 
czu-Laskowicoch o kradzieży auta 
marki vw  vento koloru granatowego. 
W  wyniku przeprowadzonych czyn­
ności operacyjnych i dochodzeniowo- 
śledczych ustalono, że sprawcą w y­
padku na alei Młodych jest zgłaszają­
cy kradzież samochodu. Zrobił to w 
celu zatarcia śladów  dokonanego 
przestępstwa i wprowadzenia w  błąd 
organów ścigania, 15 kw ietnia pro­
kurator rejonowy w  Oławie zastoso­
w ał wobec kierowcy środek zapobie­
gawczy w  postaci poręczenia mająt­
kowego.

•  7 kwietnia ok. godz. 11.00 ka­
sjerka banku PKO w  Jekzu-Loskowi- 
cach, przyjmując wpłatę od kfientki 
stwierdziła, że jeden z banknotów o no- 
mincde 100 zł posiada cechy falsyfikatu. 
Wpłacająca oświadczyła, że banknot 
otrzymała od niezmąomego mężczyzny 
w  jednym ze sklepów w  którym praco­
wała. Bcmknot został zabezpieczony 
przez kasjericę i przekazany Komendzie 
Poficji w  Jekzu-Laskowkodi w  celu do­
konano ekspertyzy.

Tomasz Szymczyna 
Kom isariat Jekz-Laskowice

•» Tu rodzice Małgosi palili znicze

Miniony weekend przyniósł kolejną serię 
włamań do samochodów

Okradają samochody
W sobotę policja odno­

towała osiem włamań do 
samochodów w Siechni­
cach, M arcinkowicach i 
Oławie. Po wyłamaniu za­
mka bądź wybiciu szyby, 
sprawcy kradli radioodtwa­
rzacze i inne elementy wy­
posażenia. Już w ponie­
działek policja ustaliła 
sprawców. Dwóch zatrzy­
mano w areszcie, wobec 
jednego zastosowano porę­
czenie majątkowe. - Odzy­
skaliśmy sprzęt pochodzący

Z tych kradzieży - mówi 
nadkomisarz Jan Broda z 
oławskiej KRP.

Kilkanaście godzin po­
tem, po drugiej stronie Oła­
wy, policja odnotowała ko­
lejną serię włamań do sa­
mochodów, pozostawio­
nych przed domami, na po­
sesjach - tym razem m..in. 
w Chwalibożycach i Osie­
ku. Tych sprawców na ra­
zie nie udało się ustalić.

(ck)

Ważne 
dla dolinian

W niedzielę 3 maja odbędzie się w 
Niemodlinie poświęcenie sztandaru Sto­
warzyszenia Przyjaciół Ziemi Dolińskiej. 
Poświęcenia dokona ks. biskup Jan Ko­
piec z Opola.

Uroczystości rozpoczną się o godz. 
10.30 w niemodlińskim kościele, w połą­
czeniu z mszą świętą. Po nabożeństwie - 
wspólny obiad i spotkanie organizacyjne, 
na którym będą omawiane sprawy stowa­
rzyszeniowe, w tym dotyczące wyjazdu 
do Doliny.

Wyjazd autokarem z Oławy do Nie­
modlina nastąpi 3 maja o godz. 9.00 - 
sprzed Huty “Oława”, ul. Sikorskiego.

Zarząd Stowarzyszenia

Szwedzka firma AUTOLIV zamierza urucho­
mić w Oławie wytwórnię samochodowych podu­
szek powietrznych i pasów bezpieczeństwa

Szwedzi w Oławie
Efektem negocjacji 

prowadzonych pomię­
dzy przedstawicielami 
firmy a Zarządem Miej­
skim jest upoważnienie 
burmistrza do podpisa­
nia- listu intencyjnego, a 
także podjęcie przez Ra­
dę M iejską Oławy 
uchwały w sprawie wy­
rażenia-zgody na sprze­

daż około 3,5 ha gruntu 
przy ul. Polnej 49. Tam, 
być może, powstanie 
hala produkcyjna, w 
której - jak zapowiada 
burmistrz Wiązowski - 
znajdzie zatrudnienie 
ponad 800 osób, głów­
nie kobiet.

(gn)

Będzie nowy 
kościół

Grekokatolicy Ziemi Oławskiej będą mieli 
własną siedzibę w Oławie przy ul. 3 Maja 18 d. 
Jest to jeden z budynków po dawnych kosza­
rach. Oławscy radni wyrazili zgodę na sprzedaż 
budynku za 10 % jego wartości, to jest 7740 zło­
tych. Obiekt jest wpisany do rejestru zabytków.

Wiernych parafii grecko-katolickiej czeka 
teraz wiele pracy i wydatków, ponieważ budy­
nek wymaga gruntownego remontu.

(gn)

Wiadomości Oławskie •
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Kto by pomyślał? Oławscy 
strażnicy miejscy już czwar­
ty rok czuwają nad bezpie­
czeństw em  dzieci idących  
rano do szkoły.

- Zaczęliśmy we wrześniu 
1994 - mówi Stanisław Kwiat­
kowski komendant Straży M iej­
skiej. - Później mieliśmy, krótką 
przerwę, ale od stycznia 1995 
codziennie rano czuwamy przy 
przejściach dla pieszych. Duża w 
tym zasługa Komisji Prawa i Po­
rządku Publicznego. Tam uzna­
no, że nasza służba w tych miej­
scach jest niezbędna.

W  1996. nasze m iejsce zajęli 
"strażnicy szkolni".

Inicjatorką pow ołania tej 
ogólnopolskiej służby była 
minister w  kancelarii prezy­
denta - Barbara Labuda. 
O d tego czasu oławscy  
strażnicy miejscy przepro­
wadzają dzieci przez skrzy­
żowania ulic 3 M aja z Chro­
brego oraz ks. Janowskiego, 
czuwają przy schodkach z 
ulicy Pałacowej. Tędy cho­
dzą dzieci do "szóstki" i 
"dwójki".

- Na skrzyżowaniu z ulicą ks. 
Janowskiego trzeba być już o

- Czy na waszą służbę na 
przejściach dla pieszych  
przeznacza się dodatkowe 
fundusze z miejskiej kasy?

- Absolutnie nie! W ykonuje­
my tę pracę w ramach etatów. 
Codziennie rano, z "lizakami", 
wyrusza na przejścia czterech 
strażników - mówi Stanisław  
Kwiatkowski

- Jak odnoszą się do was lu­
dzie podczas służby na 
przejściach?

- Różnie. W większości po­
zytywnie. Ale trafiają się i tacy, 
którym się nie podobamy. Pa-

•» Ludwik Kowalski przeprowadza dzieci przez ] 
skrzyżowanie ulic 3 Maja z ks. Janowskiego

Najpierw staliśmy przy "1" i 
"9". Te dwie szkoły podstawowe 
leżą przy przelotowej trasie i tam 
jest najbardziej niebezpiecznie.

7.20 -  mówi zastępca komendan­
ta Piotr Gawerski. - Stoimy do 
8.10. Potem wracamy do służby 
patrolowej.

•» Paweł Gardyjan w akcp

miętafn jak któryś spytał mnie 
zaczepnie: - "Nie macie co robić, 
tylko musicie stać na ulicy? Naj­
lepiej reagują na nas dzieci. Po 
tych kilku w spólnych latach 
traktują nas jak  dobrych znajo­
mych. Czasami pytamy jak im 
idzie, co słychać w szkole, po­
zdrawiamy się.

- Czy te poranne dyżury
mają sens?

- Tam, gdzie przy przejściach 
stoją strażnicy, wyraźnie wzrosła 
kultura kierowców. Teraz spora­
dycznie zdarza się, że kierowca 
wymusi pierwszeństwo. Na po­
czątku często ignorowano nas, 
wielu ludzi nie wiedziało kim je ­
steśmy i po co tu stoimy. Funk­
cja strażnika miejskiego to była 
wówczas nowość. Kierowcy 
częściej popełniali wykroczenia 
na przejściach. Rocznie wypisy­
waliśmy około dziesięciu wnio­
sków o ukaranie do kolegium. 
Dzisiaj są to dwa, najwyżej trzy

Oławska Straż Miejska jest jedną z zaledwie czterech w miastach województwa wrocławskiego. Liczy 
dziewięciu ludzi. Jeden strażnik przypada więc na cztery tysiące mieszkańców. A właściwe proporcje po­
winny wynosić 1 : 1000.

Granatowe anioły Stróże

- Awantura uliczna, p y­
skówka. O dnotowaliście ta­
kie zdarzenia?

- B ezpośrednio na p rzej­
ściach nie. Ale zdarzały się 
utarczki słow ne ju ż  podczas 
rozprawy, w kolegium.

- Przegraliście którąś spra­
wę?

- Nie, wszystkie orzeczenia 
stw ierdzały w inę kierowców. 
Nie wypisujemy mandatów po­
chopnie.

- Stoję rano przy Żołnierza 
Polskiego - mówi Piotr G aw er­
ski. - Jest tam dwoje czy troje 
dzieci, które uparcie przechodzą 
przez stare, niew idocze ju ż  
przejście. Dlatego wystąpiliśmy
0 umieszczenie przy skrzyżo­
waniach również znaków pio­
nowych. Przydadzą się szcze­
gólnie zimą, kiedy pasów nie 
widać, a kierowcy spoza Oławy 
nie znają oznakow ania oław­
skich ulic. Ale postawienie tych 
znaków to już nie nasza sprawa. 
My możemy tylko wnioskować
1 to zrobiliśmy.

Przez tych k ilka lat, na 
szczęście, nie było żadnych tra­
gicznych ani drastycznych zda­
rzeń podczas przejścia dzieci 
do szkoły. Jest w tym i nasza 
zasługa.

•
4 m aja o ław sk iej Straży  

M iejsk iej m in ie szóstą  rocz­
nica pow stan ia . Ż adnej sp e­
cjalnej fety  z tej okazji nie  
p rzew id z ia n o . To b ęd zie  
norm alny dzień  pracy. D zie­
ci pójdą ja k  zw ykle do szk o ­
ły, trzeba w ięc b ędzie  ju ż  o 
7.20  stan ąć przy przejściach  
dla p ieszych , ale to  przecież  
ty lk o  m ały  fra g m en t c o ­
d ziennej dzia ła ln ości stra ż ­
n ików  m iejsk ich .

W Straży Miejskiej nie ma 
stopni tak jak w wojsku czy 
policji. Sq stanowiska. Najniż­
sze to aplikant. Takich wołow­
skiej straży już nie ma. Wszy­
scy pracujq już po kilka la t i  
zajmujq co najmniej stanowi­
sko strażnika /dwie beikij lub 
starszego strażnika (trzy bel k ij 
Zastępca komendanta nosi na 
naramienikach dwie belki i  
jednq czteroramienng gwia­
zdkę, a komendant - dwie 
belki i  dwie gwiazdki.

(sie-ka)

•» Jedynym środkiem transportu Straży 
Miejskiej- jest wysłużona nyska na paliwo gazowe

wnioski rocznie. Te liczby 
mówią same za siebie.

Te same dzieci, które prze­
chodzą grzecznie przez jezdnię, 
kiedy my tam jesteśmy, potrafią 
przebiegać byle gdzie, kiedy 
nikt nie widzi.

- M oim zdaniem, wszystko 
idzie ku lepszemu - mówi Sta­
nisław  K wiatkowski.

•  Wiadomości Oławskie
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P isan e  z  p o zy c ji  leżącego

Krajobraz przed bitwcg
Nieuchronnie zbliżają się wy­

bory samorządowe. Próbujemy 
ciągle udawać, że tego nie do­
strzegamy. Rządzący dokonują 
pozytywnych, na ogół, bilansów, 
oferują nowe możliwości, np. 
mieszkaniowe, odgrzewając no­
we pomysły, nie dla przeciętnych 
zresztą obywateli.

“Radni od kultury” mówią, że 
oni chcą działać, tylko ludzie ja ­
cyś oporni. Nie chcą jeździć do 
opery, uczestniczyć w organizo­
wanych koncertach. Błąd jest już 
w założeniu - kulturę wystarczy 
animować, nie przeszkadzać w jej 
naturalnym rozwoju. O prawa 
oświaty upomnieli się nauczycie­

le - potraktowano to jako rodzaj 
gry wyborczej.

Powiedzmy więc jasno. 
W szyscy mamy równe prawa 
obywatelskie, w tym czynne i 
bieme prawo wyborcze. Wygląda 
na to, że niektórzy z nas będą z te­
go drugiego korzystać. Jaki jest 
wieę “ krajobraz przed bitwą “, 
gdzie szukać najważniejszych 
wartości, norm etycznych, czy 
kryteriów oceny moralnej ?

Przychodzimy z różnych 
miejsc, poprzyrastaly nam jakże 
różne “garby”, których tak trudno 
się pozbyć. Lewica to ludzie zna­
komicie penetrujący środowiska 
kapitałowe, dawna zamożna i

wpływowa nomenklatura. O mo­
ich rówieśnikach, wstępujących 
do “przewodniej siły narodu” 
często już w okresie studiów, 
mówiliśmy, że to pragmatyczni 
cynicy. Służba społeczna znaczy­
ła dla nich tyle, co przysłowiowy 
“zeszłoroczny śnieg”.

Z drugiej strony, lej niby pra­
wicowej, ludzie na ogół bez kapi­
tału, żyjący z pracy własnych rąk 
i umysłów, o zakorzenionych 
wartościach sprawiedliwości spo­

łecznej i równoprawnego dostępu 
do dóbr materialnych. Jednym 
słowem, całkowite pomieszanie 
pojęć.

Wypowiadam się w imieniu 
mojego środowiska i wszystkich, 
którzy pogubili się na targowisku 
nieuzasadnionej pychy, skrytych 
głęboko interesów, przeświadcze­
nia o własnej doskonałości.

Dlaczego ja  ? Bo mój zawód, 
a właściwie służba, upada, bo pi­
szę z pozycji upokarzanych, inte­
ligentnych ludzi, bo w końcu ktoś 
musi, bo znikają oszpecone w 
PRL-u pojęcia patriotyzmu i oj­
czyzny, które my nauczyciele po­
winniśmy krzewić wśród mło­
dzieży.

“Garb” jaki noszę, to dręczące 
poczucie bezsilności, niewiary w 
możliwości skutecznego działa­
nia, ciągła nieufność w stosunku

do dawnych i często w jednej 
osobie obecnych rządzących, to 
utraconych wiele lat zawodowego 
rozwoju. Próbuję zwalczać takie 
myślenie, na szczęście coraz sku­
teczniej, czego wszystkim życzę.

Wyborcza batalia, tytułowa 
bitwa, musi się odbyć przy za­
chowaniu podstawowych norm 
kultury politycznej, jasno dekla­
rowanych postaw i poglądów, 
równych, demokratycznych szans 
wszystkich jej uczestników.

Jaki jest “garb” tych z drugiej 
strony, korzeniami tkwiących w 
dawnym ustroju? To oddzielny 
temat. Chciałbym bardzo, aby 
także oni sami potrafili to powie­
dzieć. Żyjemy przecież w jednej 
Rzeczpospolitej,tu i teraz, w na­
szej w jednej “małej ojczyźnie” .

Tadeusz Kobielarz 
nauczyciel

Szatanikowe wersety
P o rzą d k i

Co roku każdej wiosny  
Kiedy nastaje dzień radosny 
D obry gospodarz zagląda w swe kątki 
I  robi wszędzie generalne porządki 
Przykład to dobry dla każdego  
K orzystać bezspornie trzeba z niego  
Władze nasze zrozum iały  
Za porządki się zabrały  
Długo program  opracowywano  
I  status obowiązującego nadano  
Wszystko w nim  ujęto 
Sprawę kom pleksowo zamknięto  
Dziś' spece program rozliczają 
/  uwag większych nie mają 
Jak to w rzeczywistości się ma 
To obejrzeć koniecznie trzeba

Koło osiedla na drodze gm innej 
N iegdyś czystej i czynnej 
Kupy różnorodnych śmieci 
Spojrzeć na okoliczne pola  
Ze śmieciami istna swawola  
W rowach m elioracyjnych śmieci 
W kępach rosnących krzewów śmieci 
Wszędzie niesforne ludziska 
Robią sobie dzikie wysypiska 
Jak tylko słońce zaświeci 
Wszędzie widać dużo, dużo śm ieci ■ 
Program owszem opracowano  
Tylko o jednym  zapomniano  
Czego należy bardzo żałować  
Kto go ma egzekwować?

Jan Szatanik

Okiem kibica
Święta, święta i ju ż  po świętach. Wielkie sprzątanie, 

trzepanie, mycie i pucowanie, które nierzadko wykonywali­
śmy nawet w nocy, skończyło się. Nasze mieszkania zdążyły 
jakby trochę się. przykurzyć i w zasadzie trzeba by było znowu 
posprzątać.

Zastanawiam się jednak, jak wyglądają poczekalnie w ośrodkach zdrowia po 
świętach? Zapewne można tam spotkać osoby, którym wskutek świątecznego sprzą­
tania przypomniały się jakieś dolegliwości: a to kręgosłup, a to korzonki, jakieś  
lumbago, żylaki, czy serce. Ale co tam zdrowie - to przecież zawsze przyjemnie, je ­
żeli w świetle wiosennego słonka nasze mieszkanie lśni czystością. Choć akurat te­
go słonka mamy jakoś mało tej wiosny.

Totalnego psikusa zrobiła nam pogoda w śmigusa- dyngusa. O ile, jak pamię­
tamy, pierwszego dnia wiosny można było topić bałwana, to w lany poniedziałek 
strugi wody lały się z nieba. Stąd nasze ulice, zwykle pełne tego dnia grup młodzie­
ży, uzbrojonych po zęby w kubły z wodą, świeciły pustkami. Lało tak, że nawet wy- 
cieraczki samochodowe miały kłopot, żeby nadążyć z e zbieraniem wody. Rolnicy i 
ogrodnicy trochę się martwili, ale ogólnie to dobrze, że w czasie intensywnego 
wzrostu roślin, z nieba trochę popada.

Zupełnie odwrotnie niż nasze mieszkania wyglądają ulice i podwórka. Trady­
cyjnie pokazały się po zimie dziury, a topografia ich rozmieszczenia należy do za­
kresu podstawowej wiedzy kierowców. Proszę tylko zobaczyć, jak  samochody wyko­
nują slalomy, skręty. Pobocza i krawężniki też zabrudzone sypanym tej zimy pia­
skiem. Płoty i ogrodzenia, jeżeli nawet nie zardzewiały, to i tak wymagają odświe­

żenią. Niektórym budynkom farba odłazi. jak  oparzona słońcem skóra. Aż się pro­
si, żeby teraz wziąć pędzle, farby, miotły i zrobić porządek wokół siebie.

Od wielu lat jeżdżę po Polsce i szczególnie podziwiam wsie opolskie. Jak tam 
czysto, jaki porządek. Złośliwcy twierdzą, Że to porządek niemiecki, którego m ie­
szkańcy nauczyli się na “robotach”. Może to i prawda, ale szczerze mówiąc, ta­
ki porządek to świadectwo kultury, poczucia estetyki i właściwego stosunku do 
otoczenia. Za każdym razem kiedy tamtędy jadę, zastanawiam się, kiedy tak bę­

dzie u nas? Co prawda, coraz ładniejsze są nasze podwórka, na których urządzo­
no place zabaw, piaskownice, ławki, jakieś murki, ale jakby mniej za to widać zie­
leni, roślin,-kwiatów. Po krzewach róż, sadzonych przed kilkoma laty na osiedlu 
spółdzielczym, pozostało tylko wspomnienie. Niektórzy lokatorzy pozakładali obok 
swoich bloków małe ogródki i wokół takiej bramy jest bardziej kolorowo i przyje­
mnie. Może więc trzeba te dobre wzory powielać gdzie się da? Namawiam do tego 
wszystkich, którym wygląd naszego otoczenia nie jest obojętny. Myślę, że Spółdziel­
nia Mieszkaniowa znajdzie środki na zakup roślin, krzewów, drzewek i kwiatów. 
Znajdzie też pieniądze na zakup fa rb  do pomalowania ławek, sprzętu sportowego 
na podwórkach.

Będzie się nam milej żyło w kolorowej rzeczywistości. Pomyślmy wspólnie, jak  
to urzeczywistnić.

PS. W ostatnim “Oku kibica" napisałam o klatkach schodowych, które wymaga­
ją  pomalowania. Zgłosiła się do mnie pewna lokatorka, która powiedziała, że mie­
szkańcy je j bloku chcieli pomalować sami klatkę, schodową i zwrócili się do spółdziel­
ni o zakup farby. Okazało się, że będzie to możliwe dopiero za dwa lata. Czy to może 
być prawda, czy nie ma możliwości przeznaczenia pieniędzy na farby do pomalowa­
nia klatek schodowych? Przecież jest to czysty zysk dla Spółdzielni Mieszkaniowej. I 
tak je  trżeba pomalować, a fachowiec kosztuje. Więc po co wydawać pieniądze na fa ­
chowca, jeżeli lokatorzy sami chcą pomalować. No, chyba ż e ...

j@l
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Ja - Ty, czy My ?
Wizja człowieka w społeczeństwie

Stwierdzenie angielskiego poety, iż ”nikt nie jest samotną 
wyspą’.’, to jedynie poetycki opis doświadczenia wyrażonego za­
równo w Biblii jak i w różnych filożofiach, mówiącego o społecz­
nych inklinacjach człowieka. ”Nie jest dobrze, aby człowiek byl 
sam” - to zdanie z Księgi Rodzaju znalazło swoje echo w senten­
cjach wielu filozofów, z których do historii przeszło sformułowanie 
Arystotelesa, iż człowiek jest ”istotą społeczną” .

Rzeczywiście, pierwsze - jeszcze nie uświadomione do- 
; świadczenie - to spotkanie z twarzą matki i ojca, to doświadcze­
nie najpierw więzów krwi, by następnie odkryć "innych” - tv ko­
leżeństwie, przyjaźni, pracy w wielorakich więzach społecznych.

Człowiek, zastanawiając się nad sobą, pragnąc poznania sa­
mego siebie, odkrywa sieć relacji łączących go z innymi, natomiast 
nauki humanistyczne i filozofia powinny mu pomóc wyjaśnić na 
czym polega jego rola w społeczeństwie.

Każdy system społeczny należy zatem zacząć badać od py­
tań: kim jest człowiek, jakie jest jego miejsce w społeczeństwie, jakie 
są zasady, którymi to społeczeństwo powinno się rządzić? - bowiem 
życie społeczne jest jedynie konsekwencją i realizacją owych funda­
mentalnych pytań i wizji.

Wydaje się, iż bogactwo poszczególnych wizji społecznych 
| można - dokonując pewnych uproszczeń - przedstawić w trzech kie- 
| runkach pretendujących do tłumaczenia i wpływania na kształt życia 

społecznego.
Pierwszy to liberalizm. Łacińskie słowo ”liber” - znaczy wolny. 

Człowiek według tego jest indywidualistą, nie posiada naturalnych 
skłonności społecznych, a jeśli żyje w społeczeństwie, to dlatego, iż 
jest rozsądnym egoistą i w obronie samego siebie umówił się z inny­
mi na życie społeczne, które ma przede wszystkim bronić jego intere­
sów. Warto przypomnieć tutaj T.Hobbesa i jego poglądy, stojące u pro­
gu nowożytnych czasów i etyki, która jest bardziej technologią życia 
społecznego niż odwoływania się do zasad sumienia.

"Wojna wszystkich ze wszystkimi” , "człowiek człowiekowi wil­
kiem” - i dlatego powstaje umowa społeczna, gdyż potrzeby ludzi są 
nieograniczone - natomiast dóbr nie wystarczy dla wszystkich wobec 
mnóstwa potrzeb - trzeba zatem zabezpieczyć swoje prawa. Parado­
ksem jest to, iż wypojedynczony człowiek, jednostka zrzekająca się 
części swoich praw, po to, by zabezpieczyć się przed innymi, może 
stać się jedynie trybem w potężnym molochu Lewiatana - wszechogar­
niającego państwa.

Dwie wartości podstawowe jakie prefemje liberalizm to: absolutna 
wolność i własność.

Drugim kierunkiem jest socjalizm, nazywany niekiedy kolekty­
wizmem. Jest to koncepcja stojąca na antypodach liberalizmu. 
Czymś pierwotnym jest społeczeństwo, kolektyw. Jeżeli człowiek 
ma jakiekolwiek prawa, to nie są one wrodzone, lecz przyznane 
przez społeczność (w zależności od potrzeb społecznych bądź za­
sług). Kierunek ten wyrósł na gruncie Rewolucji Francuskiej, pro­
mując szczególnie jedną z jej wartości: równość, do której dochodzi 
poprzez wyeliminowanie własności prywatnej.

Trzecią wizją człowieka i społeczeństwa jest tzw. kierunek 
personalistyczny. Wyrósł on również na gruncie refleksji filozoficz­
nej nad człowiekiem, ale jak się okazuje, ma on swoje przesłanki i ko­
rzenie również w myśleniu Biblijnym.

Człowiek nie jest rzeczą - człowiek jest osobą (łac. persona, 
gr. prosopon). Filozofowie, mówiąc o naturalnej godności człowieka, 
wiążą ją z jego rozumem, wolnością i zdolnością afirmacji; teologo­
wie dodadzą jeszcze jeden element: prawdę o nadprzyrodzonym po­
twierdzeniu tej godności przez Chrystusa.

Podstawową wartością jest ludzka osoba. Stanowi ona cen­
trum i zasadę wszelkich działań społecznych. Natomiast społeczność 
nic jest ani "umową społeczną”, ani kolektywem, ale jest czymś ko­
niecznym, wyrosłym z ludzkiej natury, opartym na naturalnych inkli­
nacjach człowieka. Społeczność ma względem człowieka funkcję po­
mocniczą, ma mu pomagać w życiu i rozwoju. Zatem nie człowiek dla 
społeczności, ale społeczność dla człowieka.

Refleksja nad człowiekiem, dokonywana przez filozofów 
od Sokratesa poprzez Boetiusa, który stworzył pierwszą definicję 
osoby ludzkiej, Tomasza z Akwinu, aż po XX - wiecznych filozofów 
J. Maritaina i E. Mouniera, wskazuje na nadzwyczajną pozycję oso­
by ludzkiej wobec świata przyrody i wobec społeczności. Mówi ona 
o priorytecie osoby nad rzeczą, o podmiotowości człowieka i o jego 
centralnej pozycji w społeczności. ks. Waldemar Irek

Miłosierny wstąpił na ołtarz

malowała wrocławska plastyczka Te­
resa Buczyńska. Jego fundatorem 
byli członkowie “Żywego Różańca” 
oraz kilku anonimowych sponsorów.

Po ceremonii, wierni mogli oddać 
cześć relikwii błogosławionej siostry 
Faustyny Kowalskiej. Jezus Chrystus, 
który ukazał się jej 22 lutego 1931 ro­
ku w celi płockiego klasztoru, powie­
dział jej: “Wymaluj obraz według ry­
sunku, który widzisż, z podpisem JE­
ZU, UFAM TOBIE. Chcę, by obraz 
ten byl uroczyście poświęcony w 
pierwszą niedzielę po Wielkanocy, ta 
niedziela ma być fświętem Miłosier­
dzia”.

Zbigniew Jakubowicz

Mszę świętą odpustową poprze­
dziła procesją, rozpoczęta u zbiegu 
ulic Wiejskiej i Iwaszkiewicza. Pomi­
mo panującego chłodu, wierni licznie 
przybyli na uroczystość. Podążyli za 
pocztami sztandarowymi i samocho­
dem, na którym przewożony był 
obraz (135 x 268 cm) - w asyście czte­
rech strażaków. Okna mieszkań 
wzdłuż trasy procesji zdobiły symbo­
le religijne.

Uroczystej mszy, sprawowanej w 
intencji wszystkich parafian, przewo­
dniczył ksiądz kardynał Henryk Gui- 
binowicz, który dokonał poświęcenia 
obrazu. Potem podziękował całej 
wspólnocie parafialnej, księdzu dzie­
kanowi Stanisławowi Bijakowi oraz

wszystkim duszpasterzom za trud i 
energię potrzebną do wznoszenia co­
raz piękniejszej świątyni - ku chwale 
Boga.

Obraz z wizerunkiem Chrystysa 
Miłosierniego spoczął tymczasowo 
po lewej stronie prezbiterium. Nieba­
wem będzie umieszczony w central­
nej części ołtarza głównego. Płótno, 
będące-kopią słynącego laskami obra­
zu Miłosierdzia Bożego z sanktua­
rium w Krakowie-Łagiewnikach, na-

NIEKONIECZNIE Z  AMBONY
Parafia pod wezwaniem Miłosierdzia Bożego w Oławie obchodziła 19 kwiet­

nia uroczystość odpustową, połączoną z intronizacją obrazu, który już wkrótce 
wypełni środkową część ołtarza głównego świątyni

•  Wiadomości Oławskie
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Piasek, a lkoho l, odpady
Trzecią w tym roku sesję oławskiej Rady Miej­

skiej zdominowały trzy tematy. Pierwszy z nich 
dotyczył zmiany przeznaczenia terenów leśnych 
położonych na obrzeżu miasta, w kierunku Siedlec

W rocław ska firm a PPH 
„Transpiasko” sp. z o.o. wystąpi­
ła z wnioskiem o zgodę na dalsze 
wydobywanie piasku z tego rejo­
nu. Plan przestrzennego zago­
spodarowania przewiduje zacho­
wanie tam les'no-wydmowego ob­
szaru, jako użytku ekologiczne­
go. Natomiast, żeby można było 
tam prowadzić nadal wydobycie 
piasku, plan należy zmienić.

Przeciwnicy poszerzenia pia­
skowni protestowali przeciw nisz­
czeniu unikatow ego na Ziemi 
Oławskiej, wartościowego zespo­
łu przyrodniczego, mającego wa­
lory geologiczne i archeologicz­
ne. Pomimo uporu autorów i zwo­
lenników projektu uchwały, zosta-

ła ona oddalona na jedną z kolej­
nych, majową sesję. Szerzej o spra­
wie napiszemy w następnym wy­
daniu „7 dni - WO”.

Drugi temat sesji to sprawa 
Gminnego Programu Profilaktyki 
i Rozwiązywania Problemów Al­
koholow ych na terenie miasta 
Oława, a także związana z tym 
uchwala w sprawie uregulowania 
czasu pracy lokali prowadzących 
sprzedaż alkoholu. Nad tym pro­
gramem radni dyskutowali już od 
dwóch lat, wreszcie na poniedział­
kowej sesji został on przyjęty.

Natomiast uchwala w sprawie 
czasu pracy lokali prowadzących 
sprzedaż alkoholu wywołała go­
rącą dyskusję. Zwolennicy ogra­

niczenia czasu sprzedaży alkoho­
lu widzieli w tym sposób - wpraw­
dzie niedoskonały - zmierzający do 
opanowania problemu alkoholi­
zmu. Przeciwnicy wskazywali, że 
slabos'cią uchwały jest brak moż­
liwości jej skutecznego egzekwo­
wania, co jest demoralizujące. Pod­
kreślali też jej niezgodnos'ć z ogól­
nie obowiązującym prawem, w tym 
także z konstytucją. Uchwała zo­
stała jednak podjęta. Więcej o dys­
kusji na jej temat - również za ty­
dzień.

Wreszcie temat trzeci - sprawa 
lokalizacji na terenie należącym 
dotychczas do „Wtórmetu”, tuż za 
granicą miasta, zakładu przerobu 
odpadów przem ysłow ych z 
KGHM „Polska Miedź”. W dysku­
sji, obok radnych, uczestniczyły 
także przedstawicielki mieszkań­
ców osiedla za wiaduktem. Pro­
blem ten opisujemy szerzej na stro­
nie 12.

--------------------------------------  (gn)

Ugruntujmy wiedzę o AIDS
Drugi, terenowy etap 

ogólnoplskiej olimpiady 
wiedzy o AIDS odbędzie 
się w czwartek 7 maja 
w Liceum Ogólnokształ­
cącym w Oławie. Począ­
tek o godz. 10.30.

Olimpiada ma na celu posze­
rzenie wiedzy młodzieży na te­
mat zapobiegania zakażeniom  
HIV, WZW, chorób przenoszo­
nych drogą płciową oraz kształ­
tow ania pozytyw nych postaw  
wobec ludzi żyjących z HIV i 
chorych na AIDS.

G łów nym  o rg an iza to rem  
olim piady je s t Krajow e Biuro 
Organizacyjne do spraw Zapo­
biegania AIDS. Koordynatorem 
terenowym jest Terenowa Stacja 
Sanitarno - Epidemiologiczna w 
Oławie. Uczestnikami olim pia­
dy są uczniowie klas VII i VIII

R

szkól podstawowych oraz ponad­
podstawowych.

Olimpiada rozpoczęła się w 
marcu, zakończy się w listopa­
dzie finałem w Warszawie. Eli­
minacje klasowe i szkolne mło­
dzież ma już za sobą. W elimina­
cjach terenowych wezmą udział 
po 3 osobjł, które uzyskały naj­
więcej punktów w eliminacjach 
szkolnych.

Udział w etapie terenowym 
olimpiady zgłosiły w grupie szkól 
średnich reprezentacje Liceum 
O gólnokształcącego i Zespołu 
Szkól Zawodowych nr 2 oraz 29 
w grupie szkół podstawowych z 
miast i gmin: Oława, Jelcz-Lasko- 
wice, Wiązów, Domaniów, Czer­
nica, Św. Katarzyna i Żórawina.

Do III etapu, na szczeblu wo­
jewódzkim, zakwalifikuje się piąt­
ka najlepszych z eliminacji tere­
nowych.

M łodzież bierze chętnie 
udział w tym konkursie, który 
przyczynia się do upowszechnie­

nia wiedzy o AIDS. Ta wiedza jest 
obecnie najskuteczniejszą bronią 
w walce przeciw straszliwemu za­
grożeniu, bo wciąż jeszcze nie ma 
szczepionki ani innego lekarstwa 
chroniącego przed AIDS.

Uczestnicy konkursu zasługu­
ją  na uhonorowanie, ale wiadomo, 
że w budżetówce trwa finansowa 
„mizeria”. Może więc znajdą się 
sponsorzy? Organizatorzy bardzo 
na to liczą i podają konto, na które 
można wpłacać pieniądze z prze­
znaczeniem na nagrody dla mło­
dzieży reprezentującej swoje szko­
ły w tym konkursie:

Terenowa Stacja Sanitarno - 
Epidemiologiczna w Oławie, NBP 
0 /0  Wrocław nr 10101674 - 2583 
- 223 - 0

Z góry serdecznie dziękujemy!

B arbara  Ślązak
Dział Oświaty Zdrowotnej
TSSE Oława

A lm ado

Technika Biurowa 
i Komputerowa

Oława
id. Kościuszki 4 

teł. 0 602 113463

WYŁĄCZNIE W ALMADO 
MONITORY
A D I

KASYI DRUKARKI FISKALNE

19 kwietnia rano, na oławskiej stacji PKP do­
szło do małej bitwy między pseudokibicami „Odry” 
Opole, którzy jechali na mecz do Jeleniej Góry, a 
zwolennikami „Śląska” Wrocław, którzy podążali 
do Radzionkowa

Stacja K ib ice
Obie grupy konw ojow ane 

były przez oddziały policji. Tak 
się pechowo złożyło, że oba po­
ciągi z nienawidzącymi się wza­
jemnie kibicami zatrzymały się 
akurat na stacji w Oławie. Doszło 
do wzajemnego wyzywania się i 
obrzucania kamieniami. Polecia­
ły szyby. Patrol oławskiej poli­
cji, który pojechał na miejsce, 
znalazł się pod gradem kamieni.

Sytuacja była groźna. Wśród za­
trzymanych młodych ludzi znaleź­
li się także trzej uczniowie oław­
skich szkół. Jak się dowiedzieliśmy 
na policji, „nasi” szalikowcy nie 
byli specjalnie aktywni podczas 
rozróby, zostali jednak zatrzymani 
do wyjaśnienia. Rodzice odebrali 
ich z komendy, a szkoły zostaną 
poinformowane o „sportowych” za­
interesowaniach ich uczniów. 

--------------------------------------- (ck)

W środku nocy, w centrum miasta, na 
chodniku zapalił się samochód

Płonicy maluch
18 kwietnia około godz.21.30 do­

szło do wypadku. Kierujący maluchem 
23-letni mieszkaniec Brzegu nie zacho­
wał bezpiecznej prędkości i uderzył w 
słup na chodniku pizy ul. 1 Maja w Oła­
wie, naprzeciw kościółka św.Rocha.

Jak się dowiedzieliśmy na policji, 
kierowca był pod wpływem alkoholu. 
Na dodatek, nie miał prawa jazdy. Wła­
ściciel malucha siedział obok, jako pa­
sażer. Policja skierovyała wniosek na 
kolegium przeciwko obu mężczyznom. 
Przeciwko kierowcy - za jazdę po spo­
życiu alkoholu i prowadzenie pojazdu 
bez odpowiednich dokumentów, a 
przeciwko właścicielowi malucha - za 
to, że dopuścił kolegę do kierowania, 
chociaż ten nie miał stosownych upraw­
nień.

G P m i Jw t/5-iC
KASY FISKALNE
DRUKARKI FISKALNE, KOMPUTERY, SERWIS, SPRZEDAŻ

TRICOM s.c., Oława, ul. 3 Maja 20/22, tel./fax 32-146 
czynne od  poniedziałku do piqtku w  godz. 9.00 - 15.00 

w soboty od 10.00 do 12.00

OKNA PCV
DRZWI, WITRYNY
produkcja * montaż I
Ratowice k. Jelcza

ul. Odrzańska 34
tef./fax (071 )318-91 -37

BllIłł_ UJ.Mnł-ni™  te l. (071) 318-91-84  BIURO HANDLOWE:
Wrocław, ul. Krupnicza 6/8, teI./FAX (071) 44-87-53

Po całym zajściu zostawiono roz­
trzaskanego malucha na chodniku. Oko­
ło 2.30 w nocy policję poinformowa­
no, że maluch płonie. Sytuacja była dość 
groźna. Obok parkowały inne samo­
chody, kilka metrów od płonącego auta 
był dom. Aby nie dopuścić do wybu­
chu zbiornika z paliwem, policjanci użyli 
gaśnicy i wezwali strażaków.

Spytaliśmy komendanta KRP Oła­
wa, czy policjanci po wypadku nie po­
winni doprowadzić do usunięcia rozbi­
tego pojazdu z ulic miasta.

- Jeśli właściciel pojazdu nie chce, 
bo to się wiąże zjakimiś kosztami, a w 
tej sprawie mamy oświadczenie wła­
ściciela na piśmie, miał on prawo sam 
zabezpieczyć pojazd - mówi komendant 
Józef Kuś. - Pojazd został zepchnięty 
na pobocze, gdzie jest szeroki chod­
nik, więc samochód nie stwarzał tam 
zagrożenia.

Według wstępnych ustaleń straża­
ków, przyczyną pożaru mogło być zwar­
cie instalacji elektrycznej, gdyż po wy­
padku właściciel nie odłączył przewo­
dów od uszkodzonego akumulatora. 
- Na pewno było jakieś zagrożenie - 
przyznaje komendant Kuś - ale trud­
no teraz ustalić, czy kierowca i wła­
ściciel pojazdu mieli wpływ na wy­
buch pożaru.

Tej samej nocy, wśród grupki ga­
piów na chodniku doszło do awantury 
z rękoczynami. Patrol policji musiał in­
terweniować, także z użyciem środków 
przymusu. Być może, w stosunku do 
sprawców tego zajścia wszczęte zosta­
nie postępowanie. . (ck)

Wiadomości Oławskie #
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WIELKI KONKURS
NAGRODY:

Aby wziąć udział w losowaniu nagród:
- kup w czasie akcji promocyjnej min. 2 opony 
do sam. osobowych
- prawidłowo wypełnij KU PO N  KO N KU RSO W Y
-  prześlij wypełniony kupon pod adresem:
TC Dębica S.A. Dział Promocji; ul. 1 M aja 1; 
39-200 Dębica z dopiskiem “Wielki Konkurs Dębicy

ZIĘB IC A TRZYMA SIĘ DROGI
Jeś li p la n u je s z  ■wiosenną w y m ia n ę  opon , sko rzysta j z  o kazji i zrób to teraz  -  z  D ębicą!
O d  2 0  k w i e t n i a ,  d o  3 0  c z e r w c a  ‘9 8  t r w a  W i e l k i  K o n k u r s  D ę b i c y .

NAGRODA GŁÓWNA:
2  samochody Fiat Palio 1,6 Weekend 
NAGRODA DRUGA:
2 ośmiodniowe wycieczki na Cypr dla 2  osób 
NAGRODA TRZECIA:
3 radioodtwarzacze samochodowe 
NAGRODA CZWARTA:
refundacja kosztów zakupu opon - dla pierwszych 
10 osób
NAGRODA PIĄTA:
czapeczka + T-shirt - dla 300 pierwszych osób 
które nadeśią kupony

J E D Y N Y  P R Z E D S T A W I C I E L  W  O Ł A W I E
A U T O R Y Z O W A N A  S T A C J A  O B S Ł U G I
Oława, ul. Kilińskiego 9a tel. (071) 138-666 tel kom. 0602-633-493

Ekologiczny Związek Gospodarki Odpadami 
Komunalnymi “EKO GOK” 55-200 Oława, 

woj. wrocławskie, pl. Zamkowy 15, ' 
tel. (071)132-033 wewn. 54 

ogłasza

PRZETARG NIEOGRANICZONY
na budowę sieci wodociągowej przesyłowo - rozdzielczej 
wraz z przyłączam i, z wyłączeniem  robót ziem nych przy 
budowie przyłączy.

Termin realizacji - 30 września 1998 r.
Wadium - 30.000 zł. Specyfikację istotnych warunków zamówienia 
(cena 20 zł) można odebrać w Biurze Ekologicznego Związku 
Gospodarki Odpadami Komunalnymi w Oławie, ul. 3 Maja 30, pok. 301 
lub za zaliczeniem pocztowym.
Uprawniony do kontaktu z oferentami -Jan Kownacki 
tel. 071 132-033 wewn. 54 pok. 301 w godzinach 8.00 -14.00.
Oferty należy składać w Biurze Ekologicznego Związku Gospodarki 
Odpadami Komunalnymi w Oławie, ui. 3 Maja 30, pok. 301.
Termin składania ofert upływa 20 maja ‘98 r. o godz. 14.00
Otwarcie ofert nastąpi dnia 21 maja ‘98 r. o godzinie 9.00 
w siedzibie zamawiającego.
Postępowanie będzie prowadzone z zastosowaniem preferencji 
krajowych.
Postępowanie nie zostało poprzedzone wstępną kwalifikacją.
W przetargu mogą wziąć udział oferenci nie wykluczeni na podstawie 
art. 19 i art. 22 ust. 7, spełniający warunki zawarte w art. 22 ust. 2 ustawy 
o zamówieniach publicznych oraz warunki dodatkowe: 
spełniają wymogi określone w specyfikacji istotnych warunków 
zamówienia.
Kryteria wyboru oferty i ich znaczenie: 
cena (koszt) - 70%
wiarygodność ekonomiczna oferenta -10%
doświadczenie i przygotowanie fachowe (techniczne) oferenta - 20%

....................  .............  .............................. ....... ...............— ----- -----— ----------------- --------

KONKURS ŚWIĄTECZNY
“ZAKUPY Z ZAJĄCZKIEM”

Losowanie odbyło się 16 kwietnia 1998 w SDH KWADRACIAK o godz. 13.00

K U C H E N K A  M IK R O FALO W A
Pierwsza nagroda w konkursie została wręczona Janinie Wojciechowskiej 

z Oławy przez prezesa Ireneusza Grochowskiego

Odbiór nagród w SDH Kwadraciak, Oława, ul. B. Chrobrego 23a - zapraszamy!

T O S T E R Y
wylosowały:

Maria Łabinowicz
z Oławy, ul. Dzierżonia 37

Stanisława Herba
z Oławy, ul. Browarniana 5b/5

Z E S T A W Y  P R O D U K C J I  
W Ł A S N E J “ S P O Ł E M ” PSS  
(ciasto, pieczywo, makaron)

wylosowali:
Barbara Maj

z Oławy, ul. Iwaszkiewicza 58/10 
Anna Tworkowska 

z Oławy, ul. Pułaskiego 22 
Renata Karaś 

z Oławy, ul. Chrobrego 55/1 
Konrad Szustak 

z Jelcza-Laskowic, ul. Bożka 56/10 
Leszek Wywiał 

z Jankowie Małych 19 
Ludwika Słowik 

z Oławy, ul. Rybacka 16/2
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16  kwietnia w Oławie przebywał wicewojewoda 
wrocławski Andrzej Łoś. Była to jego pierwsza wizy­
ta poza Wrocławiem

Powiat jest szansq, 
takie dla oświaty

W icew ojew oda odw iedzi! 
Urząd Rejonowy w Oławie - przy­
szłą siedzibę powiatu, spotkał się 
z przedstawicielami oławskiego 
samorządu, był także w Zespole 
Szkół Zawodowych nr 2, gdzie 
rozmawiał z młodzieżą i nauczy­
cielami.

- Chcę poznać sytuację w sto­
licach przyszłych powiatów, po­
rozm aw iać z ludźm i, k tórzy  w 
praktyce będą tworzyli powiaty - 
mówił wicewojewoda Łoś pod­
czas spotkania w oławskim Urzę­
dzie Miejskim. - Kończą się wła­
śnie prace legislacyjne nad pa­
kietem ustaw wprowadzających 
nowy lad administracyjny w Pol­
sce. /  to jest ważny moment. Są 
bowiem pewne niepokoje, co do 
losów tej reformy. Te niepokoje 
są uzasadnione, zwłaszcza w ta­
kich miastach ja k  Oława, dla któ­
rych stanie się stolicą powiatu  
jest naprawdę dużą szansą.

Tzw. reforma Gierka w 1975 
roku była brutalną ingerencją w 
całą tradycję ustroju administra­
cji publicznej w Polsce, która wy- 
kształciła się jeszcze w czasach I  
Rzeczypospolitej. Mieliśmy duże 
województwa, mieliśmy powiaty. 
Tamta „reform a” pozrywała te 
naturalne więzi i teraz rząd Buz­
ka stara się przywrócić to, co zo­
stało wówczas uszkodzone. To 
duża szansa  na aktyw izację  
ośrodków miejskich. Ale na tej re­
form ie, wbrew obiegowym opi­
niom, skorzystają także gm iny  
wiejskie, bo pewne zadania p u ­

bliczne będą wykowywana znacz­
nie bliżej niż w stolicy obecnych 
województw. łV ten sposób miesz­
kańcy będą mieli do urzędu naj­
dalej 20-25 km.

Aby skorzystać z tej szansy, 
trzeba rpieć bardzo sprawnych 
urzędników, podkreślał wicewo­

jewoda. Urzędników miejskich, 
rejonow ych i w ojew ódzkich. 
Dużo zależy też od elit lokal­
nych. W icewojewoda apelował 
więc do władz samorządowych, 
aby wspierały powstawanie po­
wiatów, także personalnie, gdyż
- jak uzasadniał - od sukcesu po­
wiatu będzie zależał sukces każ­
dej gminy.

- W Oławie problemu z two­
rzeniem powiatu nie ma i nie bę­
dzie - mówił burmistrz Waldemar 
Wiązowski. Wicewojewoda Łoś 
przypom niał jednak sytuację 
gminy Wiązów, która cały czas 
miota się między powiatem oław­
skim a strzelińskim. Tamtejsza 
Rada Miejska przyjęła uchwałę, 
że gmina chce się przyłączyć do 
Oławy, tymczasem ludzie zaczę­
li się organizować i zbierać pod­
pisy za zmianą tej decyzji.

Ponieważ na spotkaniu z wi­
cewojewodą było wielu przedsta­
wicieli szkół, dyskusja szybko 
skoncentrowała się wokół refor­
my oświatowej.

- Od poziomu szkół będą za­
leżały szanse rozwoju gminy i po­
wiatu oławskiego  - podkreślał 
wicewojewoda i pytał zebranych 
m.in. o tzw. kupony edukacyjne.

- U nas w szkole je s t sporo 
młodych nauczycieli i negatyw­
nych reakcji raczej nie ma - mó­
wił Antoni Markiewicz, dyrekor 
ZSZ nr 2.

- Bony edukacyjne ułatwią z 
pewnością wybór lepszej szkoły
- przyznał Jerzy Hawrysz, repre­
zentujący oświatę gminą. Zanie­
pokoił się jednak ich wartością.
- Państwo za bardzo scedowało 
finansowanie oświaty na samo­
rządy. To, co otrzymujemy z bu­
dżetu  ja k o  subw encję , to za 
m ało. W tym  roku  zaledw ie  
9.5%  więcej n iż w roku ubie­
głym. Gdybyśmy mieli większy 
udział w podatku dochodowym, 
to dalibyśmy sobie radę z fin a n ­
sowaniem szkół.

- Moim zdaniem, bzdurą jest 
wprowadzanie talonów eduka­
cyjnych - przekonywał Bogdan 
Olejnik, nauczyciel z ZSZ nr 2.
- Jeśli chodzi o szkoły zawodo­
we, trzeba zaorać to wszystko i 
przejść do nowego. Tylko potrze­
ba na to pieniędzy. Jeśli teraz 
pensja nauczyciela porównywal­
na jest z pensją niewykwalifiko­
wanego robotnika, to...

- Jestem zwolennikiem pod­
niesienia nauczycielom pensji, 
ale jestem przeciwnikiem wpusz­

czenia ich w niezreform owany  
system  oświaty, który obecnie  
funkcjonuje - mówił wicewojewo­
da Łoś. - Z całą pewnością nie 
uda się zaspokoić od 1 września 
1998 wszystkich roszczeń oświa­
ty. Trzeba na to 2-5 lat. Mam  
mieszane uczucia na temat bo­
nów. Jestem gorącym zwolenni­
kiem bonów na szczeblu szkol­
nictwa ponadpodstawowego. Je­
śli chodzi o szkolnictwo podsta­
wowe, mam pewne wątpliwości. 
W przypadku dzieci wiejskich, te 
bogatsze będą samochodami do­
wożone do lepszych szkó l. W 
szkołach wiejskich zostaną tyl­
ko dzieci biedniejsze, co nie bę­
dzie chyba służyło wyrównywa­
niu szans.

- Mnie się wydaje, że te bony 
edukacyjne traktuje się jako  pa­
naceum na wszystko - powiedział 
Jerzy Hadryś, dyrektor ZSZ nr 1.

- Ludzie, pracujący w oświacie 
wiedzą jednak, że to je s t raczej 
tylko jeden ze sposobów na roz­
wiązanie części problemów. Bpn 
nie załatwi wszystkiego. Na kon­
fe re n c ji dyrektorów  26 lutego  
dyskutow aliśm y o przygotow y­
wanej reformie w oświacie. Wi­
cekurator Patalas mówił też o f i ­
nansach na 1998 rok. Powiało 
grozą. Wystarczyło jedno zdanie, 
że budżet kuratorium jest o 1% 
wyższy niż rok temu. Chcąc szkol­
nictwo reformować, trzeba się li­
czyć z ■ większym i środkam i na 
oświatę.

Po spotkaniu w Urzędzie Miej­
skim, wicewojewoda Łoś poje­
chał do ZSZ nr 2, gdzie oprócz 
dalszego ciągu dyskusji o oświa­
cie, odpowiadał na różne pytanie 
młodzieży, także te dotyczące re­
formy samorządowej.

(ck)

Rozmowa z Andrzejem Łosiem (na fot.), 
wicewojewodą wrocławskim

Samorządowiec 
w służbie państwa

- Oława stała się celem pań­
skiej pierwszej służbowej wizy­
ty. Dlaczego?

- Oława na pewno będzie po­
wiatem, więc mogę przyjechać tu i 
bezpiecznie rozmawiać o powiecie. 
M iasto jest stosunkowo dobrze 
przygotowane do przyjęcia funkcji 
powiatowych. Spotkałem się z pra­
cownikami Urzędu Rejonowego, 
zwiedziłem siedzibę przyszłego 
powiatu.

- Jest pan wicewojewodą do­
piero od paru tygodni. Czy pan 
i wojewoda podzieliliście się już 
kompetencjami?

- Tak. Moje kompetencje to 
ochrona środowiska, gospodarka 
przestrzenna, oświata, opieka spo­
łeczna, realizacja budowy auto­
strad, powstanie parku technolo­
gicznego, tworzenie powiatów. Za 
służbę zdrowia będziemy odpowia­
dać wspólnie z wojewodą.

- W Oławie przez dwa lata 
nie było d y rek to ra  Zespołu 
Opieki Zdrowotnej. Był tylko 
tzw. „pełniący obowiązki”, co z 
pewnością nie ułatwiało zarzą­
dzan ia . D laczego tak  długo 
trwała procedura powoływania 
dyrektora?

- Trudno mi komentować decy­
zje poprzedniego wojewody. Nato­
miast teraz był problem z obsadą 
Wydziału Zdrowia w Urzędzie Wo­
jewódzkim. Długotrwała nieobec­
ność dyrektora tego wydziału skom­
plikowała sytuację i wydłużyła pro­
ces decyzyjny.

- Do niedawna był pan prze­
wodniczącym Rady Miejskiej 
Wrocławia. Jak  czuje się samo­
rządowiec w skórze urzędnika 
administracji rządowej?

- Muszę przyznać, że jest to dla 
mnie nowe, interesujące doświad­

czenie. Gdybym nie miał okazji 
pracować dla rządu, który chce zre­
formować państwo, przeprowadzić 
wielkie reformy, to, szczerze mó­
wiąc, nie bardzo bym się pchał na 
funkcję w administracji rządowej.

- Przeszłość samorządowa 
przeszkadza?

- Broń Boże! Wręcz przeciw­
nie... Jeśli mam brać udział w two­
rzeniu nowych samorządów powia­
towych i wojewódzkich, to prze­
szłość samorządowa - a także teraź­
niejszość, bo nadal jestem radnym 
- nie tylko nie przeszkadza, ale 
wręcz pomaga.

- Wojewoda uchylił wszyst­
kie uchwały Z arządu  Gminy 
Oława od 13 lutego 1998. Jaka 
będzie przyszłość tego skonflik­
towanego samorządu?

- Nie znam dokładnie tego pro­
blemu. Sądzę, że jeśli uchylono 
uchwały, to dlatego, że nie były 
zgodne z prawem. Tutaj, aby zare­
agować, właściwa jest Rada Gmi­
ny. Jeśli Rada nie reaguje, w takich 
przypadkach wojewoda składa do 
prezesa Rady Ministrów wniosek o 
rozwiązanie rady. W tej sytuacji to 
jednak nie ma sensu, bo wkrótce 
kończy się kadencja. Najprawdo­
podobniej więc taki stan zawiesze­
nia będzie trwał do najbliższych 
wyborów.

- 1 jeszcze na koniec pytanie 
nieco prywatne. Czy Józef Łoś, 
wiceburmistrz Oławy, to pana 
rodzina?

- Rozmawiałem o tym-z wice­
burmistrzem Łosiem chyba ze dwa 
razy. To na pewno nie jest moja bli­
ska rodzina, chociaż jakichś dale­
kich, bardzo odległych przodków 
prawdopodobnie mamy wspólnych.

Rozm. Jerzy Kamiński

Wiodomośd Oławskie 9
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W poprzednim 
wydaniu „7 dni - WO” 
napisaliśmy o znalezi­
sku na terenie ZNTK 
w Oławie. Skamielina 
wyglądała na frag­
ment mamuciej kości. 
Tak się wydawało na 
pierwszy rzut oka.

B ryłę  p rzek azaliśm u  w ro ­
cław skim  paleozoologom  do fa­
chowej oceny. N asze przypusz­
czenia nie sprawdziły się. To nie 
część m am uciej piszczeli, lecz 
fragment z dużego nacieku jaski­
niowego, zbudow anego z kalcy- 
tu krystalicznego (odm iany w ę­
glanu wapnia).

Paw eł Socha, pracow nik 
Zakładu Paleozoologii U niw er­
sytetu Wrocławskiego nie miał co 
do tego najmniejszych wątpliwo­
ści. Eksponat, który m u pokaza­
liśmy, to górna część stalaktytu, 
niegdyś przytwierdzona do stro­
pu jaskini. W ew nątrz w idoczny 
jest kanał, którym spływała woda 
tworząca naciek.

C zerw ony osad pokryw ają­
cy stalaktyt pozw ala przypusz­
czać, że m ógłby on pochodzić z 
jednej z ok. 500 jaskiń Jury Kra­
kowsko-Częstochowskiej. Skały 
wapienne Juiy powstały ze szkie­
letów i pancerzy zw ierząt żyją­
cych w ciepłych morzach okresu

Mamuci
stalaktyt

jurajskiego ery mezozoicznej, ok. 
150 m in lat temu.

W  jurajskich skałach wody 
deszczowe kształtowały malow­
nicze wąwozy, sale i jaskinie - 
przez rozpuszczanie skał wapien­
nych. Jaskinie jurajskie mają bar­
dzo bogatą szatę naciekową - kal- 
cytow e stalaktyty i stalagmity. 
Nasz stalaktyt mógłby pochodzić 
z jednej z tych jaskiń.

W iększość jask iń  zdew asto­
w ano i ogołocono z nacieków 
skalnych. N am uliska ich prze­
kopali „zbieracze” skam ieniało­
ści i poszukiw acze szpaty - kry­
stalicznego węglanu wapnia uży­
wanego do produkcji szkła. Zna­
leziony przez H enryka W ia- 
trowskiego fragm ent stalaktytu, 
być m oże, zgubił się podczas 
transportu szpaty do huty szkła. 
N atom iast jak  się znalazł w O ła­
wie, na terenie ZN TK  na głębo­
kości 80 cm  - lego pew nie nikt 
nie odgadnie...

BK

Tak najprawdopo­
dobniej wyglądał 
„nasz” stalaktyt - z 
pewnością miał po­
nad metr długości

Jak pow stają stalagnaty?

W wodzie kapiącej ze stropu jaski­
ni rozpuszczone są substancje mine­
ralne. Po zetknięciu się wody z wilgot­
nym powietrzem niektóre z nich wy­
trącają się i odkładają na ścianach i 
innych powierzchniach. Stalaktyty po­
woli rosną i grubieją, jak zwisające ze 
stropu sople. Ściekająca z nich woda 
spada na dno jaskini, powodując po­
wstawanie nieregularnych kopuł sta­
lagmitów. Po pewnym czasie stalak­
tyty mogą łączyć się ze stalagmitami 
w  grube kolumny, czyli stalagnaty.

Przetarg * Przetarg * Przetarg * Przetarg * Przetarg * Przetarg
Zarzqd Miejski w Oławie ogłasza przetarg ustny nieograniczony na następujące nieruchomości:

Lp.
Położenie
nierucho­
mości

Oznaczenie
nieruchomości Opis nieruchomości

Przeznaczenie nierucho­
mości w miejscowym 
planie zagospodarowania 
pmestrzennego i sposób jej 
zagospodarowania

Forma
sprzedaży
lub
oddania
nierucho­
mości

Cena
gruntu wg
operatu
biegłego

Cena
wywoła­
wcza

Wadium

Wyso­
kość
postą­
pienia

Wysokość opłat i 
terminy ich uiszczania

Warunki 
zmiany ceny 
nieruchomości 
i wysokość 
opłat

Terminy 
rozpoczęcia* 
i zakończenia 
budowy

1 2 3 4 5 6 7 8 9 10 11 12 13

1
Oława, 
ul. Brzeska 
26

dz.nr 91/19 
AM-61 
pow. 336rrr

działka
niezabudowana; 
teren wyposażony w 
pełne uzbrojenie 
sieci; wskazane 
przełożenie odcinka 
sieci telefonicznej

' 12 MW', U-teren 
zabudowy mieszkaniowej 
wielorodzinnej z usługami 
wbudowanymi. Teren 
położony w strefie ochrony 
konserwatorskiej "A"

oddanie 
gruntu w 
użytko­
wanie 
wieczyste 
na okres 
99 lat

grunt: 
15.150 zl. 15.500 zl 2.000 zl 500 zl

I wplata - 20% ceny 
gruntu uzyskanej 
w przetargu, płatna 
przed zawarciem aktu 
notarialnego; opłaty 
roczne - 1% ceny 
gruntu uzyskanej w 
przetargu, płatne do 31 
marca każdego roku

aktualizacja 
ceny gruntu 
zgodnie z 
obowiązujący­
mi przepisami

rozpoczęcie 
- 1 rok
zakończenie - 
3 lata od daty 
nabycia

2
Oława,
ul.
Kościelna 4

dz.nr.34/1 
AM-61 
pow. 194rrr

działka
niezabudowana; 
teren wyposażony w 
pełne uzbrojenie 
sieci komunalnych

24 UG - teren zabudowy 
usługowo - mieszkaniowej; 
proponowana funkcja 
gastronomiczna; Teren 
położony w strefie ochrony 
konserwatorskiej "A"

oddanie 
gruntu w 
użytkow­
anie
wieczyste 
na okres 
99 lat

8.750 zl 9.000 zł l.OOOzł 500 zl

I wplata - 25% ceny 
gruntu uzyskanej 
w przetargu; opłaty 
roczne - 3% ceny 
gruntu uzyskanej w 
przetargu, płatne do 31 
marca każdego roku

aktualizacja 
ceny gruntu 
zgodnie z 
obowiązujący­
mi przepisami

rozpoczęcie 
- 1 rok

zakończenie - 
3 lata od daty 
nabycia

Przetarg  odbędzie się w siedzibie 
Urzędu Miejskiego w Oławie, pi. Zamko­
wy 15, w sali nr 20, 1 piętro.

* w dniu 6 maja 1998 r o godz. 11.00 na 
nieruchomość opisaną w wykazie pod poz. 1

* w dniu 13 maja 1998 r o godz. 11.00 na 
nieruchomość opisaną w wykazie pod poz. 2

W przetargu mogą wziąć udział:
I. przedstawiciel osoby prawnej upoważ­

niony do jej reprezentowania

#  Wiadomości Oławskie

2. osoba fizyczna - osobiście lub przez upoważnio­
nego notarialnie pełnomocnika

3. cudzoziemcy
Projekty realizowanych obiektów budowla­

nych podlegają uzgodnieniu z Wojewódzkim Kon­
serwatorem Zabytków.

Prace ziemne wymagają zezwolenia konser­
watorskiego i wyprzedzających ratunkowych ba­
dań archeologicznych, których koszty ponosi in­
westor.

Wadium w wysokości jak w wykazie należy 
wpłacić najpóźniej na 3 dni przed ogłoszonym 
dniem przetargu, w kasie tutejszego Urzędu lub na 
konto Urzędu Miejskiego w Oławie

Bank Z achodni SA O ddzia ł w O ław ie 
nr 1 1 2 0 1 6 8 1 -9 9 6 -1 3 9 -1 0 0 0 .

Osoba wygrywająca przetarg zobowiązana jest 
dó-zawarcia aktu notarialnego w terminie 21 dni 
od daty przetargu.

Niedotrzymanie terminu wpłaty oraz zawar­
cia aktu notarialnego powoduje przepadek wadium, 
a przetarg czyni niebyłym.

Wadium wpłacone przez uczestnika, który przetarg 
wygra, zaliczy się na poczet ceny nabycia nieruchomości 

Cena osiągnięta w wyniku przetargu stanowi cenę 
nabycia nieruchomości i podstawę ustalenia opłat z tytułu 
użytkowania wieczystego gruntu.

Wynik przetargu podlega zatwierdzeniu przez Za­
rząd Miejski w Oławie. Zarząd Miejski może odwołać 
przetarg z uzasadnionej przyczyny.

Szczegółowe informacje można uzyskać w Wydzia­
le Architektury, Geodezji i Rolnictwa Urzędu Miejskiego 
w Oławie, pl. Zamkowy 15, pokój nr 33, tel. 133055.

Józef Łoś^ zastępca burmistrza

t
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Liceum Ogólnokształcące 
im. Jana III Sobieskiego w Oławie

W “ogólniaku ” - zasada
u nic o nas bez nas >>

Już od 15 marca tegoroczni ósmoklasiści mogą składać 
podania do wymarzonych szkól ponadpodstawowych. Z pew­
nością większość abiturientów podstawówek nie zna jeszcze 
ostatecznej odpowiedzi na to, gdzie zamierza kontynuować 
naukę. Nic dziwnego, bowiem jest to jedna z najtrudniej­
szych decyzji, wpływająca w dużym stopniu na to, co bę­
dziemy robić w przyszłości. Najlepszym wyjściem z tej sy­
tuacji wydaje się uczęszczanie do liceum ogólnokształcące­
go, którego absolwenci mają zupełną swobodę w wyborze 
szkoły wyższej, pomaturalnej czy policealnej. W szy st­
k ich  ó sm o k la sistó w  gorąco  zach ęcam y d o  na  
uki w  n a jsta rszy m  z “ o g ó ln ia k ó w ” , p o ło żo ­
n ym  w  cen tru m  m ia sta  - L iceu m  O g ó ln o ­
k szta łcą cy m  im . J a n a  III S o b iesk ieg o , przy  
p lacu  Z a m k o w y m  10 w  O ław ie.

We współczesnej szkole powinno być miejsce nie tyl­
ko na naukę. Inaczej nie przygotowuje ona młodego 
człowieka do bycia dorosłym i odpowiedzialnym, nie 
pomoże zrozumieć mu świata i ludzi, odnaleźć własne­
go miejsca w społeczeństwie, nic pozwoli na samodo­
skonalenie.

Absolwent naszego liceum z pewnością nie zagubi 
się, wrzucony w wir dorosłości. Szkoła stwarza dosko­
nałe warunki do rozwijania swoich zainteresowań. 
Działają tu kółka przedmiotowe (między innymi 
SKS). Wszyscy chętni mogą spróbować swoich sił w 
Grupie Działań Teatralnych, młodzi dziennikarze 
mają szansę na zaistnienie w wydawanym blisko .od

Zyj i  pozwól
źy c  ift itp łt i

mai na wszystko, co dzieje się w szko­
le, część jego członków zasiada w la­
wach Parlamentu Młodzieży Woje­
wództwa Wrocławskiego.

Od kilku już lat panuje w “ogól­
niaku” zasada “nic o nas bez nas”, w 
myśl której wszystkie istotne decyzje 
władz szkolnych podejmowane są po 
konsultacji z samorządem. Jego człon­
kowie mają prawo uczestniczenia w po­
siedzeniach Rady Pedagogicznej oraz 
Zespołu W ychowawczego. Przed dw o­
ma laty powołano (z inicjatywy samo­
rządu) insty tucję R zecznika Praw 
Ucznia. Tworzą ją  przedstawiciele nau­

czycieli i uczniów

trzech lat szkolnym dwutygodniku “The Sobieski Times”. Za­
wiązywaniu licznych przyjaźni służą wycieczki krajowe i za­
graniczne, częste dyskoteki i wieczorki klasowe, a także orga­
nizowane przez młodzież obchody świąt szkolnych: Dzień Pa­
trona (połączony z otrzęsinami klas pierwszych), Szkolne Idy 
Marcowe, Dzień Ziemi, Dzień Sportu Szkolnego, Międzyna- j 
rodowy Dzień Walki z AIDS. Młodzież nie zapomina także | 
o: Walentynkach, Dniu Nauczyciela, Mikołajkach itd..

Jednak . największą imprezą jest studniówka. Zawsze 
odbywa się ona w murach szkoły, którym maturzyści nada­
ją oryginalny charakter, przygotowując dekorację w oparciu 
o wybrane przez siebie hasło - np. Kosmos, Dno Oceanu,
Piekło, Japonia, Egipt czy Lata Sześćdziesiąte.

Doskonałym przygotowaniem do życia w świecie doro­
słych może być praca w Samorządzie Uczniowskim tej 

. szkoły. Tu można nauczyć się pracy w grupie oraz wspól­
nego podejmowania trudnych decyzji. Samorząd jest organem, który ma wpływ nie

(obu wybiera społecz­
ność szkoły). Zadaniem rzecznika jest przede wszyst­
kim rozwiązywanie sporów między uczniem a nauczycielem. Jest ich 
wprawdzie w Liceum Sobieskiego niewiele, ale jeśli się pojawią, za­
wsze zostaną zażegnane przez rzecznika.

W dzisiejszych czasach bardzo ważnym urządze­
niem jest komputer. Dlatego też wszyscy absolwenci 
naszego liceum są doskonale przygotowani do pracy 
z tą maszyną. Szkoła posiada bogato wyposażoną pra­
cownię informatyczną. Skomputeryzowana jest także 
biblioteka, w siedzibie samorządu funkcjonuje kom­
puterowa informacja o podziale godzin nauczycieli i 
uczniów.

Aleksander Kamiński napisał kiedyś:
‘Szkoła nie może być zorganizowaną^ 

stratą czasu i zorganizowaną bloka­
dą rozwoju”. Oławskie Liceum^ 
im. Jana III Sobieskiego z^ 
pewnością nie jest.

Wiadomości Oławskie •

Sam orząd
Uczniowski
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Po trzech miesiącach 
pływania

O bowiązująca od około roku uchwała Rady M iejskiej w Jelczu-Laskowicach w sprawie 
utrzym ania porządku i czystości w m ieście i gminie jest jednym  z elem entów ochrony śro­
dowiska. W  czasie ostatniej sesji radni przyjęli "Gminny Program Ochrony Środowiska", 
w którym  całościowo ujęto problem atykę ochrony i kształtowania środowiska, określono  
też ramy polityki gminnej w tym zakresie.

Jak chronić i kształtować środowisko
Przyjęty program powinien 

być aktualizowany tak, aby 
uwzględniane w nim były nowe 
zadania i nowe kierunki rozwoju. 
Stwierdzenia zawarte w tym ma­
teriale powinny znaleźć odbicie 
w uchwałach budżetowych oraz 
w codziennej pracy organów 
gminy i podporządkowanych im 
jednostek.

Obowiązek opracowania i 
przyjęcia programu zrównowa­
żonego rozwoju oraz ochrony 
środowiska wynika z ustawy. 
Ustawodawca założył, że taki 
program powinien być zgodny z 
polityką ekologiczną państwa.

Opracowując program, 
uwzględniono także przepisy za­
warte w innych ustawach: o sa­
morządzie terytorialnym, o la­
sach, o ochronie przyrody, o pla­
nowaniu przestrzennym, o utrzy­
maniu porządku i czystości w 
gminach, o odpadach, a także usa- 
tawę “Prawo wodne” . Gwarantuje 
to, że osiągnięto zamiar całościo­
wego ujęcia problematyki ochro­
ny i kształtowania środowiska.

Program zbudowany jest z 
trzech części. W pierwszej 
(wstęp), oprócz określenia pod­
stawy prawnej, scharakteryzo­
wano gminę Jelcz-Laskowice, 
opisano zasoby przyrodnicze 
gminy i główne zagrożenia dla 
środowiska naturalnego. W 
drugim rozdziale podano głów­
ne kierunki ochrony środowi­
ska. Określono zadania w za­
kresie uporządkowania gospo­
darki wodno-ściekowej i ochro-

27 marca radni zapoznali się 
ze sprawozdaniem z działalności 
Komisji Rewizyjnej Rady Miej­
skiej w Jelczu-Laskowicach. W 
punkcie ósmym sprawozdania 
stwierdzono, że nie można było 
przeprowadzić zaplanowanej na 
czerwiec ubiegłego roku analizy 
dokumentów budowy ul. Polnej, 
gdyż termin zakończenia prac 
uległ przesunięciu, a inwestycja 
nie była rozliczona. Przedłużenie 
terminu realizacji budowy spo­
wodowane było kolizją kanaliza­
cji deszczowej ze studzienkami 
telekomunikacji, a to wymusiło 
konieczność opracowania dwóch

ny zasobów wodnych, ochrony 
powierzchni ziemi i powietrza, 
a także przewidziano rozbudo­
wę zieleni miejskiej i wiejskiej 
oraz realizację edukacji ekolo­
gicznej. Trzeci rozdział poświę­
cony jest realizacji programu 
ochrony środowiska.

Na wstępie podkreślono, że 
poza organami gminy i jednost­
kami podporządkowanymi gmi­
nie, w realizacji działań proeko­
logicznych powinni uczestniczyć 
praktycznie wszyscy mieszkańcy 
gminy.

Rada Miejska powinna mieć 
na uwadze konieczność zapew­
nienia środków finansowych na 
realizację inwestycji z zakresu 
ochrony środowiska, na bieżącą 
konserwację i utrzymanie obiek­
tów służących ochronie środowi­
ska, a także na utrzymanie, kon­
serwację i rozszerzanie zieleni 
miejskiej i wiejskiej.

Obowiązkiem Rady jest okre­
sowe ocenianie realizacji “Gmin­
nego Programu Ochrony Środo­
wiska” i jego aktualizacja.

W rozdziale tym podano rów­
nież zakres zadań gminnych 
służb ochrony środowiska. Zobo­
wiązane one są do bieżącego sto­
sowania przepisów z zakresu 
ochrony środowiska, do współ­
pracy z różnymi podmiotami, 
m..in. w zakresie wspierania 
działań proekologicznych i sze­
rzenia edukacji ekologicznej. 
Służby te także będą się zajmo­
wać egzekwowaniem obowiązu­
jących norm prawnych.

aneksów. W czasie omawiania 
tego punktu w dyskusji nie zgło­
szono żadnych zastrzeżeń.

W ostatnim punkcie tejże se­
sji (informacje, komunikaty) rad­
ny Jan Wajda zabrał głos, chcąc 
- jak powiedział - przekazać krót­
ką informację o stwierdzonych 
przez niego nieprawidłowościach 
w kosztorysie powykonawczym 
budowy ul. Polnej. W ciągu co 
najmniej 15 minut wyjaśniał, że 
coś jest za długie, coś za płytkie 
itd. Zastrzeżenia dokładnie zwy- 
miarowal, zapewniając równo­
cześnie, że zna się na kosztoryso­
waniu. Nawiasem mówiąc, to

Ważnym zadaniem jest likwi­
dacja "dzikich wysypisk". Usta­
wa o odpadach (art.. 59) nakłada 
na gminę obowiązek sporządze­
nia do końca br. ewidencji eks­
ploatowanych, nie eksploatowa­
nych i "dzikich" wysypisk. Po­
zwoli to na sprecyzowanie zadań 
w zakresie ich likwidacji lub re­
kultywacji.

Ostatni punkt tego rozdziału 
określa zadania, które należy 
podjąć w ramach promocji war­
tości ekologiczno-przyrodni­
czych gminy. Po części wiążą się 
one z zamiarem ustanowienia 
parku krajobrazowego “Dolina 
O dry  I I”, obejmującego dolinę 
tej rzeki od Wrocławia aż do gra­
nicy z województwem opolskim, 
wraz z doliną Smortawy. A więc 
park obejmować będzie m..in. 
południową część gminy Jelcz- 
Laskowice.

Niezależnie od tego, wyty­
czenie i oznakowanie tras tury­
stycznych, stworzenie warunków 
do powstania i rozwoju bazy 
noclegowo-żywieniowej i rekre­
acyjnej, a także wydanie przewo­
dnika zawierającego opisy tras i 
walorów turystycznych gminy, 
może się przyczynić do popula­
ryzacji gminy , i jej walorów, 
stworzenia dodatkowych miejsc 
pracy, a przede wszystkim - do 
zwiększenia zainteresowania 
miejscową przyrodą i historią. 
Będzie to także bardzo dobra 
propozycja sensownego spędza­
nia wolnego czasu przez mło­
dzież i dzieci. JKS

wyznanie zdziwiło wiceburmi­
strza Lecha Sofińskiego. Radny 
Wajda stwierdził, że wyliczone 
przez niego nieprawidłowości 
kosztowały gminę więcej, niż 
faktycznie trzeba było wydać na 
budowę ul. Polnej. Zarzut po­
ważny, więc Lech Sofiński zlecił 
uprawnionej jednostce wykona­
nie niezależnej ekspertyzy. Zle­
cił, bo nie zgadza się z postawio­
nymi zarzutami.

"Zbaczając" z ul. Polnej, rad­
ny Wajda zgłosił również zastrze­
żenia do "obsługi prasowej", czyli 
do niżej podpisanego. Zakomuni­
kował, że w relacjach z sesji pomi­
jano jego stale powtarzane wypo­
wiedzi na temat złej pracy Zarzą­
du. Zauważono natomiast na ła­
mach "7 dni w Jelczu-Laskowi­
cach " jego jedyne pozytywne zda­
nie na temat decyzji burmistrza w 
sprawie kontynuowania współ­
pracy z firmą “NAVIGA" (na 
zweryfikowanych na korzyść gmi­
ny warunkach). Wobec tego rad­
nemu Wajdzie należą się wyja­
śnienia.

24 kwietnia br. minie trzeci 
miesiąc od m om entu, kiedy 
pierwszy klient Pływalni Miej­
skiej w Jelczu-Laskowicach za­
nurzył się w niecce basenu. Był 
nim Tomasz Dominik Kraw­
czyk, mieszkaniec Jelcza-La- 
skowic.

Do Świąt Wielkanocnych z 
możliwości popływania skorzy­
stały 22773 osoby (gmina liczy 
około 21 tys. osób). Przez siłow­
nię przewinęło się w tym okresie 
1773 chętnych. Jest to sporo, 
biorąc pod uwagę, że w jednym 
czasie w siłowni może ćwiczyć 
najwyżej 7 osób. Dodajmy, że w 
poniedziałki, czwartki i piątki si­
łownia jest otwarta w godzinach 
od 15 do 22, we wtorki - od 16 
do 22 i w soboty - od 15 do 21.

Z sauny natomiast skorzysta­
ło w tym czasie 426 osób. Od po­
niedziałku do piątku sauna czyn­
na jest w godzinach od 18 do 22, 
w soboty - od 17 do 21.

Jak widać, najwięcej osób 
korzysta z basenu, który w dni 
powszednie jest czynny od godz. 
8 do 22 (w soboty od 10 do 21, a 
w niedziele od 11 do 19).

W ramach zajęć z kultury fi­
zycznej bezpłatne zajęcia mają tu 
uczniowie wszystkich szkół pod­
stawowych z terenu gminy, a tak­
że uczniowie Zespołu Szkól. 
Zajmują oni basen w dni po­
wszednie od godz. 8 do 15. Pły­
wają tu także inne zorganizowa­
ne grupy. Cztery razy w tygo­
dniu, po jednej godzinie, basen 
wynajmują strażacy z JRG PSP 
w Jelczu-Laskowicach. Po 2 go­
dziny mają pracownicy VOLVO 
i PUTS. Stowarzyszenie Praco­
dawców raz w tygodniu wynaj­
muje cały obiekt. Jedną godzinę 
w tygodniu zarezerwował sobie 
Zespół Szkól Rolniczych w Lu- 
dowie!

Obsługą klientów Pływalni 
Miejskiej zajmuje się 19 osób, 
zatrudnionych na niespełna 15

Po pierwsze - relacja to nie 
protokół, który z definicji zawiera 
streszczenia wszystkich prze­
mówień, wniosków i uchwał. Po 
drugie - nieprawdą jest, że wszy­
stkie sprawy podnoszone przez 
radnego Wajdę były przemilcza­
ne. Na przykład temat ul. Stawo­
wej, z niefortunnymi progami, 
przewijał się kilkakrotnie. Po 
trzecie - warto zwrócić uwagę, że 
krytyczne wypowiedzi o pracy Za­
rządu radny Wajda stale zaczął 
serwować dopiero wtedy, gdy 
podziękowano mu za pracę w 
Urzędzie Miasta i Gminy, z powo­
du zastrzeżeń do jego pracy w za­
kresie sprawowania nadzoru nad 
realizacją kanalizacji sanitarnej. 
(Być może istnieje jeszcze inny 
powód przejawianej dezaproba-

etatach. Bezpieczeństwa pilnuje 
na zmianę 6 ratowników (dwóch 
na 1/4 etatu, jeden na 1/2 etatu i 
trzech zatrudnionych w pełnym 
wymiarze).

Pływalnia jest dofinansowy­
wana z budżetu gminy w wyso­
kości 20.800 złotych miesięcz­
nie. Według Katarzyny Zych - 
głównej księgowej, jest to ko­
nieczne, gdyż koszty eksploata­
cji obiektu są bardzo duże (świa­
tło, woda, ogrzewanie, środki 
czystości), a także trzeba jeszcze 
pływalnię doposażyć. Myśli się 
tu o zainstalowaniu radiowęzła, 
trzeba dokupić krzesła, drukarkę 
fiskalną i inne drobiazgi.

W celu zwiększenia przycho­
dów, proponuje się odpłatną nau­
kę pływania i kursy na ratowni­
ka.

Występują także problemy, 
których nie powinno być. Były 
próby wniesienia alkoholu, tra­
fiali się klienci "pod dobrą datą". 
Szczególnie na zewnątrz obiektu 
widać ślady bezmyślnej dewasta­
cji (zniszczone kratki osłonowe 
otworów wentylacyjnych). Dla­
tego też planuje się zatrudnienie 
ochroniarza w ramach umowy- 
zlecenia.

Katarzyna Zych odniosła 
się także do kwestii zastawów. 
Jej zdaniem, wcale nie muszą to 
być dokumenty osobiste. Wy­
starczy zastawienie karnetu, albo 
określonej kwoty pieniędzy. W 
tej pływalni tak zaprojektowano 
wejście, że nieuczciwy klient 
może łatwo opuścić obiekt bez 
uiszczenia dopłaty za rzeczywi­
sty czas korzystania z usług pły­
walni. W takich przypadkach 
różnicę musiałaby dopłacać ka­
sjerka. Przy wejściu pobierana 
jest tylko zaliczka za korzystanie 
z określonej usługi w ciągu 1 go­
dziny. Dopóki nie znajdzie się in­
nego rozwiązania, trzeba coś za­
stawiać - twierdzi pani Kasia.

Jerzy Smyk

ty?) Po czwarte - pochwala z ust 
antagonisty nie należy do bardzo 
częstych zjawisk, dlatego jest inte­
resująca prawie tak samo, jak in­
formacja o listonoszu, który po­
gryzł psa. Jestem o tym przekona­
ny, bo na robieniu gazety znam się 
znacznie lepiej niż na sporządza­
niu kosztorysów.

Na zakończenie nasuwa się je ­
szcze jedno pytanie: dlaczego 
radny Wajda przed sesją nie zgło­
sił swoich wątpliwości, chociażby 
Komisji Rewizyjnej? Byłoby to 
zgodne z regułami gry w otwarte 
karty. A taka gra na pewno nie ma 
nic wspólnego z grą "z asem w rę­
kawie".

Jerzy Smyk

Gra w otwarte karty
Czas wyborów sam orządowych coraz bliżej. Wyborcy, 

zanim ponownie wrzucą kartki do urn, ocenią dotychczaso­
wych wybrańców. Rozsądniejsi będą oceniać dokonania 
funkcjonującej władzy oraz sposób i styl rozwiązywania 
problemów, mniej rozsądni będą się "łapać" na lep mów, 
mających na celu przekonanie wyborców do słodkiego wize­
runku kandydujących mówców.

•  Wiadomości Oławskie
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•» z lewej: Łukasz Połaniec

•» od lewej: Krzysztof Kaczmarek, Jakub Kudosz I 
Łukasz Oleńczak

Pierwsze w życiu hobby staje się często początkiem wielkiej pasji życiowej. 
Tak też chyba jest z młodymi ludźmi z klubu modelarskiego “Mikrus”. Trafili­
śmy do tego klubu w trakcie zajęć. Zobaczyliśmy młodych, uśmiechniętych lu­
dzi, którzy z wielką pasją wykonywali prace przy kolejnych modelach i przygo­
towywali się do kolejnych pokazów.

prozaiczna - brak pieniędzy■ Każ­
dy wyjazd, to koszty, które w du­
żej części pokrywają sami zawo­
dnicy.

Jednym z najmłodszych za­
wodników jest Grzegorz Trze­
biński. - Trzy lata temu posze­
dłem obejrzeć zawody modeli sa­
mochodowych w Jelczu-Lasków i-

Hobby - sposobem na iycie
KLUB MODELARSKI 
„Jelcz -  m ikrus"

Modelarnia działa od 1980 W modelarni nie ma żadnych 
roku. W tej chwili w zajęciach etatów. Po prostu starsi modela- 
uczestniczy około 30 osób. Re- rze opiekują się młodszymi. Każ- 
prezentują różne kategorie zawo- dy z seniorów jest do dyspozycji

dnicze. Są młodzicy (do lat 18), 
juniorzy (15-18 lat) i seniorzy 
(powyżej 18 lat). W ykonują 
przede wszystkim modele poja­
zdów samochodowych. Część z 
nich, to modele używane do wy­
ścigów. Jelczanie specjalizują się 
w wyścigach na asfalcie. Mają 
także kilka modeli tzw. tereno­
wych. - W tym roku startowali­
śmy już w zawodach halowych w 
Warszawie, Ostrawie (Czechy) i 
Szczecinie - mówi Jerzy Ołeń- 
czak, instruktor i opiekun mode­
larzy, sędzia klasy I. - Kilku 
chłopców zakwalifikowało się do 
mistrzostw Polski. Niestety, nie 
będziemy mogli pojechać i wziąć 
w nich udziału. Przyczyna jest

swoich młodszych kolegów i 
przekazuje im swoją wiedzę. Jed­
nym z nich jest Artur Dzierzecki. 
- Moje modelarstwo zaczęło się 
około 14 lat temu. Miałem wtedy 
10 lat. Mieszkałem we Wrocławiu 
i trafiłem najpierw do LOK-U, a 
potem do modelarni. Robiłem ża­
glówki, ślizgacze, samoloty. Od 4 
lat buduję auta i startuję w zawo­
dach. W tym roku rozpocznę star­
ty w klasie modeli spalinowych.

Koledzy z klubu żartują, że 
dzięki modelom zdobył także 
swoją żonę. - 1 to je s t fakt. Pozna­
liśmy się na zawodach. Przyszła 
obejrzeć pokazy i tak to się zaczę­
ło. Dzięki niej trafiłem do Jelcza.

cach, razem z moim sąsiadem- 
modelarzem Łukaszem Oleńcza- 
kiem. Bardzo mi się tam podoba­
ło. Poprosiłem Łukasza, żeby za­
brał mnie ze sobą na zajęcia do 
klubu. Najchętniej buduję samo­
chody sportowe. Sam chciałbym 
taki mieć w przyszłości. Mam 
nadzieję, że jak dorosnę, to do­
stępne będą dla wszystkich takie, 
które będą miały średnio 300 
km/godz. na liczniku.

Okazuje się, że modelarstwo 
może być pasją rodzinną. W zaję­
ciach bierze udział rodzeństwo 
Zmyślonych: Krzysztof, Sła­
wek i...Sylwia. Sylwia jest jedy­
ną dziewczyną w klubie. - Nasz

tato zajmował się m odelar­
stwem. Sklejał małe modele 
tekturowe - mówi Krzysztof. - 
Patrzyliśmy, jak on to robi, a 
potem próbowaliśmy robić je 
sami. W końcu trafiliśmy tutaj, 
do klubu - dodaje Sławek.

Teraz w zajęciach klubowych 
uczestniczy również ich siostra. - 
Moi bracia cały czas interesowa­
li się modelami. Mnie też korciło, 
żeby spróbować - mówi Sylwia. 
- W domu często pracujemy przy 
modelach razem. Dołącza do nas 
nasz tato. W domu jest już tyle 
modeli, że nie ma gdzie ich sta­
wiać. Na szczęście, nasza mama 
chyba się ju ż  do tego przyzwycza­
iła.

Chłopakiem, o którym kole­
dzy mówią, że jak magnes przy­
ciąga do modelarstwa następnych 
chętnych, jest Łukasz Ołeń- 
czak.- Zainteresowanie modelar­
stwem zaszczepił we mnie mój ta­
ta Jerzy. Co prawda zacząłem od 
rozkładania, a nie składania mo­
deli. Po prostu kiedyś tata przy­
niósł mi piękny stary model sa­
mochodu. Po kilku dniach udało 
mi się rozłożyć go na części

pierwsze. Miałem wtedy 5 lat - 
uśmiecha się Łukasz. - Był to ta­
ki model auta, co do którego by­
łem pewny, że mój syn go nie ze­
psuje - dodaje Jerzy Oleńczak. - 
Cieszę się, że syn idzie w moje 
ślady. Bardzo interesuje go me­
chanika samochodowa.

Na pytanie, kim chce być w 
przyszłości, Łukasz bez zastano­
wienia odpowiedział, że mecha­
nikiem samochodowym. Pamięta 
także, że pierwszy profesjonalny 
model auta dostał od taty, gdy

miał 10 lat. Wtedy też pojechał 
po raz pierwszy na zawody.

Okazuje się, że w klubie 
można się znaleźć również za 
sprawą... złamanej ręki. Tak było 
w przypadku Dominika Połań­
ca. - Od dziecka marzyłem, żeby 
mieć zdalnie sterowany samo­
chód. Za odszkodowanie, jakie 
przyznano mi z tytułu wypadku, 
kupiłem sobie aparaturę do kie­
rowania modelem i zacząłem  
uczestniczyć w zajęciach klubu.

Dzisiaj Dominik startuje w 
zawodach. Osiąga bardzo dobre 
wyniki. Zdobył także klasę sę­
dziowską. Na co dzień uczy się w 
Zespole Szkół G astronom icz­
nych we Wrocławiu. Po jej ukoń­
czeniu będzie z wykształcenia 
zawodowym kucharzem. Ma jed­
nak inne plany na przyszłość niż 
gotowanie. -Lubię elektronikę i 
dlatego planuję podjąć naukę w 
Technikum Informatycznym. Spo­
ro wiem już o komputerach, więc 
chciałbym tę wiedzę udoskonalić 
i wykorzystać.

M ichał Księżuk jest studen­
tem Politechniki Wrocławskiej, 
na Wydziale Mechanicznym. Je­
go specjalizacja to automatyka i 
robotyka. - Składam modele sa­
mochodów. Ostatnio zająłem się 
także okrętami. Chciałbym zbu­
dować model statku ‘‘ Victoria ", 
na którym pływał Krzysztof Ko­
lumb.

Ciekawe jest to, że wszyscy, 
bez względu na wiek, podkreśla­
ją, że modelarstwo uczy życia, 
kształtuje postawę życiową; Wy­
maga przecież wiele cierpliwo­
ści, konsekwencji, myślenia o 
tym co i jak się robi. Wykształca 
zdolności techniczne. Za naj­
ważniejsze uznali to, że modelar­
stwo uczy pracy w zespole. Prze­
cież bez tej umiejętności trudno 
jest żyć wśród innych. Wtedy, 
kiedy jest się dzieckiem, ale i już 
dorosłym.

Klub modelarski “Mikrus” 
działa przy Spółdzielni M ie­
szkaniowej w Jelczu-Laskowi- 
cach. Jego działalność wspoma­
gają: Urząd Miasta, Zakłady 
Sam ochodowe “JELC Z” SA 
oraz Jelcz-Części Zamienne Sp.
z o.o.

Jolanta Lubowicz

Wiadomości Oławskie •

•* Jerzy Oleńczak i Artur Dzierzecki

•» Sylwia Zmyślona
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SPRZEDAŻ
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MATRYMONIALNE

■  Klub Przyjaciół " IN C O G N I­
TO " 00-981 W arszawa 91 skr. 
71(4)

PRACA

R O D O W O D O W E -  
SZCZENIĘTA  

R O TTW EILER Y  
PO D O S K O N A tE J  

M ED A LISTC E  
I C H A M P IO N C E  POLSKI, 

W IE L O K R O T N Y M  
ZW YCIĘZCY W YSTA W  

Ś W IA TO W YC H  
POLECA H O D O W LA  

"OŁAW SKA WATAHA" 
TEL. 340-86 po 20.00(3)

■  S p rze d a m  ś ru to w n ik

D A M  PR A C Ę  
■  Przyjmę uczennicę do prak­

tycznej nauki zaw odu kucha­
rza. W iadom ość: C afe Bar „ 
ITALIA" Oława, plac Gimnazjal­
ny 11 c, tel. 39-277(9d)
■  Zatrudnię: kierowcę t kat. C, 
ze stażem , z Oławy, z te le fo ­
nem, w iek do 40  lat.
Tel. 090361268(1)
■  P rzy jm ie m y  u c zn ió w  na 
praktyczną naukę zaw odu w  
charakterze sprzedawcy. Hur­
tow nia HADEX w  O ław ie, ul. 
Lipowa 28, tel. 35 -318 (8d)
■  Z A T R U D N IĘ  S Z W A C Z K I
C R E D O -J M S  O Ł A W A , ul. 1 
M A JA  43  a, tel. 330-77 (2) 
P R Z Y J M IE M Y  U C Z N IÓ W  W  
B R A N Ż Y  B U D O W L A N E J .  
TEL. 370-60 (2)
■  Zatrudnię ekspedientkę do
pracy w  kiosku. Tel. 318-44-35  
po 20 .00  (1)
■  Firma M ega przyjmie prak- 
tykantki z kierunku sprzedaw­
ca (do sklepów: Iwaszkiewicza  
15, B. Chrobrego 40, Strzelna 
1, Norwida 31) oraz praktykan­
tó w  z kierunku m echanik sa­
m o c h o d o w y  (w a rs z ta t  P o ­
lna 1). Tel. 3 9 -0 1 9  (5)

S Z U K A M  P R A C Y
■  Ekonomistka podejm ie pra­
cę. Tel. 06 0270 136 4  (1)
■  Zaopiekuję się dziećmi. Tel.

"B Ą K ". O ław a ul. K w iatow a  
11, tel. 35-523 (1)
■  Sukienkę komunijną
- TANIO. Tel. 33-981 (1)

■  D w a w ó zk i in w a lid zk ie  i
kule. Tel. 36 -274 (2)
■  Sprzedam tanio pralkę w ir­
nikową "Frania" na gwarancji. 
Tel. 30 -108 (1)
■  Tanio komputer 486, 12 MB
RAM , HDD 580 M B , CD R O M  
x 4, karta dźw ięko w a, m oni­
tor 14« kolor, O ław a te l. 33 - 
041 w ew n . 214  lub 37-347 do 
godz. 20 .00  (1)
■  W ózek trzyfunkcyjny "del-
tim ". Tel. 38-223 (2)
■  Tanio! Suknię ślubną, dodat­
ki gratis. Tel. 318-26-62(2)
■  M aszynę do pisania.
Tel. 315-34 po 19.00 (1)

■  Kozy dojne, wykocone.
Tel. 329-46  (1)

DRZEW KA I KRZEWY  
IGLASTE I LIŚCIASTE 

BYLINY I INNE ROŚLINY  
W  SZER O K IM  W YBORZE  

POLECA PUNKT  
O G R O D N IC ZY  

przy ul. N O W EJ w  Oławie 
(naprzeciw ZTS "Erg") 

SPRZEDAŻ  
w  godz. 10.00-18.00  

w  soboty
w  godz. 10.00-14.00  
ZAPRASZAMY! (1)

36 -119  (1)
KUPNO

MOTORYZACYJNE

■  A U T O  Z A B E Z P IE C Z E N IE
ROKU 97, BLOKADA SKRZY­
NI B IE G Ó W , TY T A N -D IP O L , 
A U TO R Y ZO W A N Y  M O N TA Ż, 
M E C H A N IK A  I ELEK TR O M E­
C HANIKA PO JA ZD O W A ; A N ­
DRZEJ POLIŚW IAT, O ŁAW A, 
UL. 11 L ISTO PA D A  27  TEL. 
06 0249 868 4  (3)

■  Sprzedam FSO 125p, 1990, 
silnik poloneza, garażow any, 
zadbany, 4 .5 00  zł. Tel. 71 /318- 
81-16 (2)
■  Sprzedam cezetę 350.
Tel. 30 -148 (1)
■  Sprzedam fiata 126 p - 85 rok, 
70 tys. km. Tel. 331-46 (2)
■  Sprzedam przyczepę ładow­
ność 10 ton, po remoncie, za­
re je s tro w a n a ; P o lw jca  2 1 /2  
5 5 -2 1 6  D om an iów , cena do 
uzgodnien ia®
■  Sprzedam fiata 126p, 89 rok, 
stan idealny, cena 4 .300 zł.
Tel. 332-59 (1)
■  S p rzed a m  o p la  k a d e t ta ,  
8 9 /9 0  rok, stan idealny, cena  
1 3 .8 0 0  zł. Tel. 3 3 2 -5 9  (1)
■  Sprzedam silnik do ciągnika 
Ursusa C -330  po kapitalnym  
remoncie. Cena 3.0Q0 zł.
Tel. 34278  (1)
■  Sprzedam nysę, stan b. do­
bry, rejestracja kwiecień 1999  
rok. Jelcz-Laskowice
tel. 318-40-16 (2)
■  Autoalarmy, centralne zam­
ki, radia zestawy głośnomówią- 
ce; montaż, naprawa. Gać 46. 
Tel. 315-89, 090347559 (3)

■  Fotelik samochodowy (0-10 
kg). Tel. 36-327; 0602788228(1)

LEKARSKIE

■  Prywatny gabinet stom ato­
logiczny Oława, ul. Rybacka 5 
(Z ak ła d y  T w o rz y w  S z tu c z ­
nych), lek. stomatolog D O R O ­
TA NAGLIK przyjmuje: ponie­
d zia łk i 1 4 .0 0 -2 0 .0 0 , w to rk i
1 4 .0 0 -  2 0 .0 0 , środ y 1 4 .0 0 -  
2 0 .0 0 , czw artki 15 .00 -20 .0 0 , 
p ią tk i. 1 5 .0 0 -2 0 .0 0 , so b o ty
13 .00 - 18.00. Leczenie w  znie­
czuleniu, ekspreso w e usługi 
protetyczne, napraw a protez 
zę b o w y c h , ko ro ny i m o sty  
porcelanowe. Leczenie w spo­
m agane laserem  biostym ula- 
cyjnym . U su w an ie  kam ienia  
nazębnego ultradźwiękami (In­
form acja tel. 0 9 0 -34 3 -1 50  od 
8.00 do 22.00)

■  Lekarz stom atolog JA D W I­
GA M ARCINKIEW ICZ przyjmu­
je codziennie, tel. 379-16

■  GABINET USG AN N A  CHO­
D O R O W S K A  lekarz radiolog. 
USG: jam y brzusznej, pedia­
tryczne, s taw ó w  biodrowych  
u dzieci, przezciem iączkow e, 
tarczycy, piersi, prostaty, ją­
der, ginekologiczne. Ul. 11 Li­
stopada 14 (przychodnia nr 2), 
czwartki 11 .00-13.00, rejestra­
cja tel. 324-21 od poniedziałku 
do piątku (3)

#  Wiadomości Oławskie

7 d n l
■  PRYWATNY GABINET GINE­
KOLOGICZNY, ul. Rybacka 5 
(przychodnia przy ZTS Erg) 
p rzy jm u je  starszy  a s y s te n t  
KLINIKI GINEKOLOGII ONKO­
LO GICZNEJ z W rocław ia, ul. 
Hirszfelda, lek. m ed. A. TRAFI- 
D LO  w  dn iach: w to re k  od 
15.30 do 18.00; środa od 15.30  
do 18.00; czw artek od 15.30  
do 18.00. Świadczy usługi w  
zakresie: ogólne porady onko­
logiczne, cytologia, kom plek­
sowe badanie piersi, wykrywa­
nie guzów narządów rodnych, 
leczenie dolegliwości okresu  
przekwitania, prowadzenie cią­
ży (zatrucia ciążowe)
■  Gabinet lekarski - przychod­
nia przy ZTS Erg, ul. Rybacka 
5 w  dniach: poniedziałek 12-18; 
środa 1 2 -18 ; p ią tek  1 2 -1 8 . 
Przyjmuje specjalista II stop­
nia ch orób  w e w n ę trz n y c h  
BRONISŁAW A NAWARA - tel. 
38-305 lub w  godz. przyjęć do 
15.00 tel. 330-11 w ew n. 290, 
po godz. 15.00 tel. 330-13. Po­
lecamy usługi: EKG z opisem, 
leczenie laserem  biostymula- 
cyjnym , akupunktura lasero­
w a . Now oczesna m etoda le­
czenia w ielu schorzeń polem  
elektrom agnetycznym

■  W ALD EM A R  
G A C H O W SK I 
LEKARZ CHORÓB  
W E W N Ę TR ZN Y C H
- przyjmuje w  poniedziałki 
i środy w  godz. 16 .00-18 .00 , 
O ław a, pl. Piłsudskiego 7/2 . 
W IZY TY  D O M O W E .
Tel. 322-32(4)

lek. med. ARTUR KLÓSEK 
specjalista ginekolog 

-położnik
przyjmuje w  czwartki 

• 16.30-17.30
Sp-nia Inwalidów  

„Oławianka" 
ul. Brzeska 29  

Adres służbowy: Klinika 
' Położnictwa W rocław , 

ul. Dyrekcyjna 5/7 
tel. 67-10-41

■  G A B IN E T  USG T O M A S Z  
HARAŃ specjalista radiolog. 
USG: jam y brzusznej, pedia­
tryczne, s taw ó w  biodrowych  
u dzieci, przezciem iączkowe, 
tarczycy, piersi, prostaty, ją­
der, ginekologiczne i położnicze. 
Ul. 11 Listopada 14 (przychod­
nia nr 2), środy 15.00-18.00, re­
jestracja tel. 324-21 od-ponie- 
działku do piątku (3)

■  PRYWATNY GABINET CHI­
RURGICZNY lek. ,m ed GRZE­
G O R Z M IC H A LS K I - chirurg. 
Przyjmuje: poniedziałki w  godz.
16 .00 -18 .00 . Poradnia chirur­
giczna Szpitala Rejonowego, ul. 
B aczyńsk iego; c zw a rtk i w  
godz. 16.00-17.00 prywatne ga­
binety lekarskie, plac Zamko­
w y  3 a. Zabiegi chirurgiczne, 
porady, leczenie zachowawcze 
chorób chirurgicznych.
Tel. dom owy 39-358 (Id)

DERMATOLÓi 
DR NAUK MEDYCZNYCH 

RAFAŁ BIAŁYNICKI 
ASYSTENT KLINIKI 
DERMATOLOGII 

LECZENIE CHORÓB 
SKÓRY

(łuszczyca, trądzik, grzybice)

ŁYSIENIA *  
PR ZYC HO DN IE  

ul. Baczyńskiego 1 
W TORKI 16 .00-18.00  

Tel. 71 /67-72-17 (8)

■  TESTY ALERGICZNE I O D­
C ZU LA N IE  - N O W O C ZE S N E  
METODY. TEL. 0601778238  
INTERNISTA lek. med.. M IR O ­
SŁA W  A D A M K IEW IC Z. W tor­
ki i czwartki godz. 17.00-18.00  
" L A S E R -D E N T "  O ła w a , ul. 
W iejska 34/.2, tel. 388-16. 
W IZY TY  D O M O W E  
- te l.  0-601423671 (5)

Specjalista UROLOG  
Andrzej Kurzawa 

Oława, Ul. 11 Listopada 14 
Przychodnia nr 2 

środa od 17.00 do 20 .00  
Tel. kontaktowy 331-36 (3)

SO LARIUM  "ZA ODRĄ" 
OŁAWA, ul. ORLA 4 

od poniedziałku do piątku 
14.00-20.00  

sobota 9 .00-22 .00  
tel. 393-99 (2)

NIERUCHOMOŚCI
— -■1 ■■■——i ——■——

K U P I Ę
■  Dom  w  O ławie 100-120 m 
kw. w olno stojący w  rozlicze­
niu m ieszkanie własnościowe  
M -4 w e  W rocławiu.
Tel. kom. 0602/79-92-80 (2)
■  Działkę budowlaną do 7 arów  
w  okolicach Oławy.
Tel. 0602126442 (1)

S P R Z E D A M

40  arów
działki budowlanej przy 

szosie na Opole 
w  okolicach Oławy.

Tel. 13-15-69 po 18.00 <8d)

■  Mieszkanie 3-pokojowe + te­
lefon. W rocław
tel. 38-410-86 (1)
■  Sprzedam działkę budowla­
ną (0 ,1 0 -0 ,5 0  ha), Jaczkow i- 
ce 57 (1)
■  Sprzedam działki budowlane 
o pow. 14 arów każda w  Godzi- 
ko w icach  109/1 w  dobrym  
miejscu, cena 1.300 zł. W iado­
mość pod telefonem  0-71/318- 
27-25 od 18.00 do 21.00 (2)
■  Działkę budow laną w  Je l- 
c z u -L a s k o w ic a c h  11 a ró w  
(1 .400  za ar). Tel. 31 8 -30 -42  
(w ieczorem ) (2)
■  Mieszkanie 48 m kw. w  Jel­
czu-Laskowicach
Tel. 071/318-25-82 (1)
■  Działkę budowlano-usługo- 
w ą o powierzchni 0 ,9 366  ha, 
w  Jelczu-Laskowicach, uzbro­
joną, gratis 1,25 ha łąki.
Tel. 032/38-25-34 (2d)
■  Sprzedam działkę budowla­
ną (4 ary), O ław a ul. Lisia 3 
(Zwierzyniec). Cena 4 .0 00  zł. 
Tel. 39-624 (2)
■  M ieszkania: 4 9 .1 0  m kw
oraz 3 7 .4 0  m kw. w  O ław ie. 
Tel. 345-04 (1)
■  M ieszkanie M -4  (3 pokoje) 
w  Jelczu-Laskowicach.
Tel. 318-21-32 (1)

■  Atrakcyjną działkę 18-arową 
koło Oławy. Tel. 38 -537(1)
■  Mieszkanie 3p, 50 ,60 m  kw., 
II p, z te lefonem , ul. Chopina. 
Cena 1500/m  kw.Tel.38-554 (1)
■  3 -p o k o jo w e  5 7 ,5  m kw ., 
1.350 zł/ m  kw.
Tel. 324-18  po 17.00 (1)

S Z U K A M
■  Poszukuję po m ieszczen ia  
na biuro około 25 m kw. w  cen­
trum Oławy. Tel. 324-73 (1)

W Y N A J M Ę

JACK-POL  
PO SIADA GARAŻE  

D O  W Y N A JĘ C IA  
STRZEŻONE CAŁĄ DOBĘ  

TEL. 33-861 (2)

■  W ynajm ę m ieszkanie 2-po- 
kojow e w  Laskowicach. W ia ­
domość Oława tel. 37 -253 (1)
■  D o w yn a ję c ia  lokal o po­
w ierzchni 55  m  kw ., w  cen­
trum  Oławy. Tel. 1/37-463 (1)

Z A M I E N I Ę
■  Zamienię 37 m kw. na IVp„
na niżej. Tel. 37 -819 (1)

W Y D Z I E R Ż A W I Ę
■  Lokal usługowo-handlowy o 
powierzchni około 31 m kw., 
blisko centrum  Oławy.
Tel. 300-77 (1)

O D S T Ą P I Ę
■  Lokal z niskim  czynszem . 
W ia d o m o ś ć  w ie c z o re m  tel. 
39-181 (2)

„AS" Nieruchom ości 
TEL. 09 0329 290  * C A ŁO D O B O W O  

Oława, ul. 3 Maja 20 /22, O D  PONIEDZIAŁKU DO PIĄTKU . 
W  GODZ. 8 .00-16 .30  W  SOBOTY W  GODZ. 9 .00-13.00  

tel. 321-26 w . 33 od 8.00 do 16.30  
tel. fax 326-56  w . 33 od 8 .00  do 15.00  

po godz. 16.30 tel. 38-207  
O feru jem y Państwu: LO KA LE-U ŻYTK O W E, 

M IESZKANIA, DOM Y, DZIAŁKI, GARAŻE, 
ZAKŁADY DO SPRZEDAŻY I W Y N A JM U  

ORAZ INNE CIEKAW E OFERTY na terenie w oj. w rocław ­
skiego Z D O R A D ZTW E M  PR A W N Y M  

Sprzedam y:
- m ieszkanie 2-pokojow e w  w ieżow cu  (38 m kw., kuchnia, 
łazienka, telefon), cena 56 .000  zł
- dom  w  Janikowie do remontu, cena 60 .000  zł
- 500  m  kw. na 20-arowej działce w  Godzikowicach, z zaple­
czem socjalnym, nadające się na hurtownię, cena 90 .000  zł
- mieszkanie 55 m kw., wysoki parter na Żołnierza Polskiego, 
cena 70 .000  zł
- dom w  Bystrzycy Oł. do remontu na działce 10-arowej, 
cena 45 .000  zł
- mieszkanie 59 m kw. (III piętro, 3 pokoje, kuchnia, łazienka, 
2 balkony), cena 85 .000, m ożliwość dokupienia garażu i działki
- mieszkanie do remontu - 200  m kw., w  Skrzypniku, I piętro, 
z zabudowaniam i gospodarczymi, 5  arów  ogródka,
cena 49 .500  do negocjacji

- mieszkanie 77  m kw. (4 pokoje, 2 balkony, II piętro) 
z trójkątem, na os. Sobieskiego, cena 110.000 zł
- mieszkanie do remontu - 100 m kw., w  Skrzypniku, I piętro, 
z zabudowaniam i gospodarczymi, 5 arów  ogródka,
cena 23 .500  do negocjacji

DLA ZDEC YDO W A N EJ F IR M Y  PO SZU K U JEM Y M IE S Z­
KANIA 2-,3-PO K O JO W EG O  W  O ŁA W IE , LUB D O M U  

W SZYSTKIE CENY DO  NEGOCJACJI 
BIURO O BRO TU N IE R U C H O M O Ś C IA M I "ARKADIA" 

JOLANTA ZAM ORSKA; GÓRA ŚLĄSKA ul. Poznańska 23 
Zamieni now e m ieszkanie 2-pokojowe (48 m kw., kuchnia, 

łazienka) na I piętrze w  Górze Śląskiej na podobne w  
Oławie, tel. 065 /5432692

W R O C ŁA W SK A  GIEŁDA N IE R U C H O M O Ś C I 
PRZEDSTAW ICIELSTW O  W  JELCZU-LASKO W ICACH  

ul. BRYŁY 3
BIURO CZYNNE od 9 .00  do 17.00; tel. 71/318-11-97  

Sprzedam :
- 1 pokój, 32 m  kw. - 40  tys. zł 

- 2-pokojowe: *  35 ,5  m kw. - 53 tys. zł 
*5 5 ,5  m  kw. - 75  tys. zł *  60 ,0  m kw. - 80 tys. zł

- 3-pokojowe: * 60 ,0  m  kw. - 70 tys zł * 62 ,0  m kw. 76  tys zł
- atrakcyjne działki pod zabudowę szeregową i wolnostojące

- działki w  cenie 6 ,50 zł za 1 m kw.! Oława
- dom wolnostojący 220 m kw., działka 1800 m kw. 

w  Kobierzycach , 180 tys zł
- dom poniemiecki do remontu, 45  tys zł (1)

zaprasza do współpracy oferując 
sprzedaż oraz montaż w zakresie:

7AIII7IE »~̂ r5?nL»T
m m W ^m m % 0 Wmm0 mm aluminiowe antywłamaniowe
P O Z IO M E  SIATEK PRZECIW OWADOM
srebrne, kolorowe MARKIZ TARASOWYCH
P IO N O W E  SUFITÓW PODWIESZANYCH
szeroka gama kolorow
Biuro: SDH KWADRACIAKlp., ul Chrobrego23, lei 38-413 

czynne od poniedziałku, do piątku w  godz. 14-17, w  soboty w  godz. 10-14 

s. tub pi. Szymanowskiego 23/1, tel. 38-506 , W godz. 8-20 ,

■  W y c e n a  n ieru ch om o­
ści. Rzeczoznawca mająt­
kowy. Tel. 339-33 po 15.00

USŁUGI

■  V ID E O F IL M O W A N IE  „U  
PAWŁA". Tel. 341-55 po 20.00 lub 
sklep zielarski k.basenu (2)
■  JUNKERSY TEL. 344-39  
A .W. LUBAWA (38)
■  Junkersy, kuchenki - Glej-
zor. Tel. 344-55  (37)
■  PRALKI A U TO M ATYCZN E.
Tel. 38 -138 (33)
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■  V ID E O F O T O G  R A F O W A ­
NIE. Tel. 328-26 (3d)
■  V ideofilm owanie.
Tel. 37-494, 0601226931 (11)
■  V ID E O F IL M 0 W A N IE .
TEL. 388-29  (10)
■  Videofilm owanie.
Tel. 318-32-41 (6)
■  V ID E O FILM O W A N IE
- obróbka kom puterowa.
Tel. 39-829 (2)

P R O FE S JO N A LN E
V ID E O F IL M O W A N IE

K O M P U T E R O W Y
M O N TA Ż

TEL. 37 -341 , 38-191 
lub 090219380(5)

V ID E O F IL M O W A N IE
DIGITAL

FO TO -V ID E O -JA R E K  
TEL. 071 318-68-58  

po 18.00 318-15-47 (13)

Anteny RTV. 
M ontaż i handel 

art. instalacji antenow ej. 
Ś lusarstw o. 
M O N TE X  Z.
Tel.'38 -859

Oława, ul. Parkowa 24 (1)

■  M ontaż anten satelitarnych.
Tel. 33-681 (3)
■  Transport tow arow y  
W ojciech Jankowski.
Tel. 071 /3186012 (4)

■  T ra n s p o rto w e  - BUS 1,4  
tony. TANIO. Tel. 34 -826 (2)
■  BUS 1,5 tony, 11 m sześć., 
B/E. Nawiążę współpracę.
Tel. 38-387, 0602647712  (6)
■  Transport 3 ,5  tony - duży 
kontener lub 1,5 tony - plande­
ka. Tel. 39-875 lub 34 -608 (3)

H YDR A U LIC ZN E  
- EN ER G O O SZC ZĘD N E  

CENTRALNE OG R ZEW A ­
NIE Z RUR M IE D ZIAN YC H
- INSTALACJE W O D O C IĄ ­

G O W E, G AZO W E I 
KANALIZACYJNE

- PRZYŁĄCZĄ W O D O C IĄ ­
G O W E I KANALIZACYJNE

DO B U D Y N K Ó W . 
W Y S T A W IA M Y  
FAKTURY VAT 

ZUH „TE C H -M O N T"  
OŁAW A. TEL. 30-102 (1)

USŁUGI H YDRAULICZNE  
M IED Ź, STAL, PLASTIK 

INSTALO W ANIE ZB IO R N I­
K Ó W  G A ZO W Y C H  

PROPAN BUTAN  
TEL. OŁAW A 0711 /38669  

0602730931 (6)

■  O G Ó L N O B U D O W L A N E .  
R yg ipsy . P a n e le . G lazura."  
Ocieplanie domków.
Tel. 30-366 (3)
■  H ydrau liczne, en erg o o sz­
czędne instalacje c.o., miedzia­
ne; p rzeró b k i ła z ie n e k , ku ­
chenki, liczniki; instalacje w o ­
dociągowe, kanalizacyjne, ga­
zow e. Tel. 39 -530 (3)
■  PLACE, PODJAZDY, PAR­

K IN G I Z K O STK I B E T O N O ­
W EJ. TEL. 362-85  (1 OD)

ZAKŁAD
DEKARSKO-BLACHARSKI 
PLAC ZA M K O W Y  22 /3 (1)

USŁUGI O G Ó LN O B U - 
• D O W L A N E  
TEL. 39 -559 (5D)

■  Usługi rem ontow o-budow ­
lane. Tel. (71)318-86-32(1)
■  Usługi budowlane, budowa i 
rem ont, glazura, 'faktury VAT. 
Tel. 318-02-47,
kom. 0-602-32-05-43 (3)

■  Hydrauliczne i ogólnobudow­
lane oraz ocieplanie budynków. 
Tel. 345-75  (2)

W YK A Ń C ZA N IE  W NĘTRZ; 
M A LO W A N IE , 

TAPETO W ANIE, 
PANELE, PŁYTY 

G IPSO W E,
HYDRAULICZNE, C.O., 

P O D ŁO G I, D O C IEPLA N IE, 
SZYBKO I TANIO  
TEL. 39 -559 (5D)

U K ŁADANIE KOSTKI 
B R U K O W E J  

I B E TO N O W E J  
URZĄDZANIE O G R Ó D ­

K Ó W  P R ZY D O M O W Y C H  
W Y K O N Y W A N IE  

TR A W N IK Ó W  
SADZENIE DRZEW , 

K R ZE W Ó W  
ZABIEGI

P IELĘG N A CYJN E  
TEL. 36-538 (2)

BIURO
ARCHITEKTONICZNE  

S&S PROJEKT  
- PROJEKTY

- D O R A D ZTW O
- REALIZACJE 

TEL. 071/3426252;
3435680  (2)

JU R B U D  
usługi budowlane 
- w ykon aw stw o  

- nadzory budowlane  
- kosztorysowanie  

tel. 33-751 
lub 0602748522 (37)

■  Nadzory budowlane, koszto­
rysow anie, projekty zagospo­
darow ania działek i przyłączy 
w o d-kan . w  Je lczu -Laskow i- 
cach. Tel. 318-35-80 (3)
■  S p ec ja lis tyczn e  czyszcze­
nie i o d n a w ia n ie  skór lic o ­
w y c h , z a m s z u , k o żu c h ó w , 
futer, m ebli. Brzeg, ul. Kotlar­
ska 3 (b oczn a  F a b ry c zn e j), 
czynne od 9 .0 0  do 17 .00.
Tel. 077 /16 -21 -87  (4d)
■  CZYSZCZENIE D YW A N Ó W , 

T A P IC E R K I S A M O C H O D O ­
W EJ. Tel. 328-26 (3d)

M EBLE KUCHENNE  
NA W Y M IA R  

SPRZĘT AGD  
DO  ZA B U D O W Y  

PORTOW A 1 
TEL. 320-64  (1)

MEBLE NA W YM IA R  
B IU R O W E, SZAFY  

GARDEROBY I INNE  
PORTOW A 1 

TEL. 320-64  (1)

O G R ZEW A N IE;
REGULACJA  

CIEPŁA W O D A  
- N O W O C ZE S N E  KO­
TŁO W N IE  Z PEŁNĄ  

AUTO M ATYKĄ ZASILANE  
G A ZEM  Z IE M N Y M , 

O L E JE M  O P A ŁO W Y M , 
P R O PA N E M . 

-P R O FE S JO N A LN E  
D O R A D ZTW O , 
KOMPLETACJA, 
M O N TA Ż,SER W IS  

U RZĄDZEŃ. 
M O N TA Ż W K ŁA D Ó W  

K O M IN O W Y C H  
-IN FO R M A C JE  

DOTYCZĄCE  
P R EFER EN C YJN YC H  

K R E D Y TÓ W  
NA PRZEBUDO W Ę  

N IE EK O LO G IC ZN Y C H  
K O TŁ O W N I. 

TE L .0602600354  
/0 7 1 1/39-495  
/0 7 11/33-572

■  W kłady kominowe. Blachar- 
s tw o . D e k a rs tw o . C ie s ie l­
stwo. Oława ul. Grota-Rowec- 
kiego 12. Tel. 30-040 .(36 ).

S A M O R Z Ą D  W PIGUŁCE
DUET M U ZYC ZNY  

KONTRAST
TEL. 34-667 i 38-390 (5)

■  Zespół M u zyczn y R E M IX .
Tel. 35-676 (9)
■  Zespół M uzyczny RELAX.
Tel. 343-57 (7)
■  Zespół Muzyczny.
Tel. 37-362 (37)
■  Grupa Muzyczna „EFEKT".
Tel. 71 /318-89-62 (2)
■  Zespól M uzyczny ATACK.
Tel. 39-306 (2)
■  Zespół M uzyczny COLO R.
Tel. 39-192 po 17.00 (2)
■  Zespół M uzyczny " G A M ­
M A ". Tel. 37-397 Oława (3)
■  Zespół M uzyczny R U B IN .
Tel. 36 -236 (9)
■  Zespół Muzyczny LARK.
Tel. 345-83. W O LN E TER M IN Y

Zespół muzyczny 
„ARIS"

Tel. 349-46 (1).

NAGROBKI 
„na każdą kieszeń" 

B. SENDAL  
ul. Broniewskiego 17 

te l.3 8 -7 2 4  (11)

■  Biuro rachunkowe.
Tel./fax 346-40 (10)
■  Biuro usług różnych: księgi i 
re je s try , p o d a tk o w e ; PIT-y; 
BHP. Tel./fax 0 -711/35-370 (4)
■  Napraw a m aszyn do pisa­
nia i kalkulatorów.
Tel. 39-236 (2)

■  K om puterop isan ie. Tanio!
Tel. 39-716 (4)

RÓŻNE

■  C hcesz poznać w  d o m o ­
w y m  zaciszu znakom ite  ko­
sm etyki firm y Avon zadzwo:. 
36-274 (2!

URZĄDZANIE  
TE R E N Ó W  ZIELONYCH

- w ykonywanie traw ników
- sadzenie drzew i krzewów

- układanie kostki 
granitowej i betonowej 
- zabiegi pielęgnacyjne 

tel. 0602182633 (4)

NAUKA

■  Studentka farm acji udziela 
korepetycji z chemii.
Tel. 33-435 (3) -
■  Korepetycje - j. polski.
Tel. 318-81-81 (1)
■  Język angielski.
Tel. 35-219 (1)

-------_

G Unia Wolności samodzielnie pójdzie 
do wyborów samorządowych, ale rady re­
gionalne mogą zawiązywać koalicje z or­
ganizacjami lokalnymi i ugrupowaniami 
Polski posierpniowej. Rzecznik prasowy 
UW Andrzej Potocki zapewnił, że jego par­
tia na pewno nie pójdzie do wyborów z SLD.

G Przewodniczący sejmików samorzą­
dowych województw: opolskiego, kielec­
kiego, koszalińskiego, bydgoskiego i zie­
lonogórskiego zapowiedzieli, że jeśli Sejm 
nie rozważy koncepcji podziału kraju na 
17 województw, złożą skargę do Trybuna­
łu Konstytucyjnego.

□  Wieruszów, miasto, w którym paro­
krotnie odbywały się prawybory i gdzie test 
przed ostatnimi wyborami parlamentarny­
mi wypadł bardzo korzystnie dla lewicy (36 
procent głosów za), nie zostanie powiatem.

Niektórzy sądzą, że jest to zemsta wła­
dzy na niepokornym miasteczku...

□  „Po dymisji -wojewody Sidorkiewi- 
cza rozpoczęły się poszukiwania chętnego 
do objęcia epizodycznej funkcji grabarza 
województwa bydgoskiego - napisał An­
drzej Szmak, redaktor naczelny „Ilustrowa­
nego Kuriera Polskiego” . - Zdrowy rozsą­
dek, a także - a może nawet przede wszyst­
kim - poczucie godności nakazywałyby po­
zostawić to stanowisko nie obsadzone. Wa-

<------------------------------------------. ---------------1
B iu r o  o g ło s z e ń  „ 7 d n i- W O ” |
t e l .  3 3 - 5 5 7
O  N O W E  C E N Y  R E K L A M  

P R Z E T A R G Ó W  I O G Ł O S Z E Ń
1. O g ło sze n ia  d ro b n y  
o  5 0 .g r  za s ło w o  + VA~
o  ram ka do  o g ło s zen ia  d rob nego:
8 zł *  VAT

o  nekro log: 8  zł +  VAT
2. R e k la m y  na ś ro d k o w y c h  s tro n ac h  
o g ło s ze n io w y c h

»  1 m o d u ł czarno-b iały : 4 0  zł + V A "
3  1 m o d u ł z ko lo rem : 4 5  zł +  VAT
3. K o lo ro w e  re k la m y  na ok ład ce  
3  1 m o d u ł na s tro n ie  p ie rw sze j:
1 2 0  zł +  VAT
3  1 m o d u ł na s tro n ie  o s tatn ie j:
8 5  zł +  VAT
4 . R e k la m a , o g ło s z e n ie ,  p r z e t a r g  - i 
e k s p r e s o w e  (z a m ó w io n a  w e  w to r e k  
p o  g o d z . 1 2 .0 0 )  o  1 0 0 %  d r o ż e j,  p o  ' 
w c z e ś n ie js z y m  u z g o d n ie n iu .
5. R ek lam a  w  m ie js c u  w s k a z a n y m  p rze z  | 
z a m a w ia ją c e g o
3  5 0 %  droże j, po w c z e ś n ie js z y m  
u zg o d n ie n iu .

kat z powodu braku chętnych, dajmy na 
to. Wakat jako manifestacja niezależności 
i sprzeciw przeciwko sprowadzeniu jedne­
go z największych miast w Polsce do roli 
kolonialnego zaplecza. Wakat jako odpo­
wiedź na nieodpowiedzialność rządu i po­
ronione koncepcje niejakiego Kuleszy, pro­
fesora żywcem wyciągniętego z „Akade­
mii Pana Kleksa” . Wakat jako policzek wy­
mierzony tym wszystkim, którym tak ła­
two i tak prosto przyszło podzielić Polskę, 
jakby dzielili pęto kiełbasy. Ale nie łudź­
cie się, obywatele Bydgoszczy, grabarz się 
znajdzie. Może tylko zażąda większej niż 
zwykle zapłaty” .

G Prezydium Sejmu zakwestionowa­
ło obywatelski projekt referendum w spra­
wie reformy administracyjnej, gdyż - jego 
zdaniem - 37 tysięcy podpisów spośród 
527 tysięcy zebranych pod projektem ma 
braki formalne.

□  Na wspólnym wiecu w Trzciance 
statusu powiatowego domagali się miesz­
kańcy tego miasta oraz Obornik, Miastka, 
Sztumu, Gubina, Sępólna Krajeńskiego 
oraz Szprotawy.

□  Prawicowi radni Radomia przefor­
sowali zmianę nazwy ronda Warszawskie­
go na rondo NSZ. Nie udało się im nato­
miast ze zmianą ronda Kozienickiego na 
rondo WiN.

G Stowarzyszenie i klub radnych Sa­
morządny Kraków prowadzi akcję pod 
hasłem „Krakowianie kupują polskie pro­
dukty” .

Program - według krakowskich raj­
ców - ma charakter apolityczny i wobec 
tego może być, bez żadnych ograniczeń, 
wykorzystywany w innych miastach...

□  W specjalnym  wydaniu „Nowej 
Trybuny Opolskiej” , jak podał tygodnik 
„Polityka” , całą kolumnę oddano twórcom 
broniącym województwa.

Oto przykład współczesnej 
poezji zaangażowanej:

„Z  p e r s p e k ty w y  g d z ie ś  S to lic y  
Życie n am  tu u rzą d za ją , 
W s ze c h w ie d zą c y  u rzęd n icy ... 
a rg u m en ty , n a sze  g lo sy , 
za  n ic  m a ją !!!
Ż e b y śm y  s ię  n ie  m u s ie li  
s p o tk a ć  n a  u b itym  p o lu ...
B ę d z ie  d o b r z e  WAM, je ż e l i . . .
nam  s to lic ę  zo s ta w ic ie  T U  W  O P O L U ” .

■  Sukę rasy o w czarek  n ie ­
miecki. Tel. 0602701364 (1)

F7cTTT:Tf*T7f»l
W  sobotę 18 kwietnia o godz. 
15.200 naprzeciw kościoła św. 
Józefa w  O ław ie zostawiono  
na ław ce parasolkę. Znalazcę 
prosimy o zwrot zguby do re­
dakcji "7  dni - W O "  O ław a  
Rynek-Ratusz (1)

Informujemy wszystkich Czytelni­
ków, Reklantodawców oraz Klientów 
biura ogłoszeń, że kolejny numer “7 
dni WO” ukaże się wyjątkowo w środę, 
29 kwietnia, w związku z-t^ym ogło­
szenia drobne będą przyjmowane do 
poniedziałku - 27 kwietnia (biuro czyn­
ne w poniedziałek w godz. 9 - 1 4  oraz 
16 - 18), zaś reklamy do poniedziałku 
godz. 15. Przepraszamy i zapraszamy!

“ B E T A * *
* Produkcja * Montaż * Serwis * m m m m .

drzwi
harmonij ko we Ż a lu z je

- pionowe, poziome

UWAGA!
do każdego zakupionego

o k n a
żaluzje poziome GRATIS!

OKNA PCV
system  S C H U C O

- rolety aluminiowe, tekstylne
DMA! 2AHAmSZ JKTZO HOM7A2

Biuro Handlowe
Oława, ul. Opolska 9 
(budynek przed CPN); pok. nr 15

tel. 35-330 wewn. 34-36,
tel. 0-602170914 ^ Q no do 16.00
_______________ czynne od 9 ° °

Wiadomości Oławskie #
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z  o f ę a z j i  5 0 .  u r o d z i n  

m o c  g o r ą c y c h  ż y c z e ń  s z c z ę ś c i a  i  r a d o ś c i

s i a d a j ą

M o n i l ę g ,  I r e h j  T o m e h i  i  ‘T a d e u s z

INFORMATOR »

Serdecznie dziękujem y pani 
Ewie O bręckiej 

i  panu Dariuszowi Diakow- 
skiem u  za nieodpłatne p rze ­
kazan ie sło d yczy  dla d ziec i 

z  P rzed szko la  n r  4  
z  okazji

“W ielkanocnego Zajączka ”
- dzieci,

dyrektor Ewa Węgielek, 
Rada Pedagogiczna

r i

Doktor
Zdzisławie

Jagodzińskiej
SERDECZNE
PODZIĘKOWANIA

za  tros{Ciwą opiekę, 
nad Tadeuszem Orfowskpn 

skfada 
rodzina

Upośledzeni i uprzywilejowani

DOSTĘP 
DO ZDROWIA
stać ze świadczeń systemu ochrony zdro­
wia. Tylko co dziewiąty badany ocenia, że 
jest w lepszej sytuacji niż jego bliźni. Bli­
sko połowa natomiast uważa-, że jego sy­
tuacja jest taka sama jak innych.

W ciągu kilku lat wzrosła liczba Pola­
ków uważających się za pokrzywdzonych. 
Poczucie upośledzenia pod tym względem 
pogłębia - zdaniem socjologów z CBOS - 
większa niż kilka lat temu dostępność kosz­

townych świadczeń prywatnych, na 
które niewielu stać.

Oceny własnych możliwości 
korzystania z ćpieki medycznej w 
porównaniu z ińnymi są zależne 
przede wszystkim od statusu spo- 
; lecznego i materialnego - im wy- 
i ższy poziom wykształcenia, lep­
sze warunki materialne ankieto­
wanego, tym częstsze poczucie, 
że możliwości te śą większe niż 
innych. Taki komfort psychicz­

ny mają więc głównie osoby z 
w yższym  w ykszta łcen iem , 

p ry w atn i p rzed sięb io rcy , 
m ieszk ań cy  w iększych  
miast, kadra kierownicza i 

inteligencja. Poczucie upośledzenia doty­
ka przede wszystkim: bezrobotnych, rol­
ników i rencistów.

Joanna Tańska

Aż 40 procent Polaków 
sądzi, że w razie choroby trud­
no byłoby im uzyskać pomoc 
lekarską w publicznej służbie 
zdrowia - wynika z najnowsze­
go sondażu CBOS.

Połowa jest przekonana, że nie 
ma szans na bezpłatne leczenie sto­
matologiczne w przychodni. Do­
stępność do bezp ła tnej opieki 
zdrowotnej najlepiej oceniają ren­
ciści i emeryci, najgorzej - prywat­
ni przedsiębiorcy.

W prawdzie prywatne gabi­
nety lekarskie działają u nas od kil­
ku lat, ale jak  sądzą respondenci 
CBOS, tylko nielicznych stać na 
stałe korzystanie z ich usług. Na 
długotrwałe leczenie u prywat­
nego lekarza mogłoby sobie po­
zwolić zaledwie 7 proc. ankieto­
wanych, przy czym jedynie co setny jest 
o tym przekonany. Znacznie więcej, bo 
44 proc. pytanych, stwierdziło, że mogli­
by wybrać się do prywatnego gabinetu w 
„razie potrzeby”. Jednak większość Pola­
ków (53 proc.) uznało, że nie stać ich na­
wet na jedną płatną wizytę.

Znaczna część respondentów - po­
nad jedna trzecia - ma poczucie, że w 
mniejszym stopniu niż inni może korzy-

•  Wiadomości Oławskie

Badanie „Aktualne proble­
my i wydarzenia" (94), 12-17 
marca 98, reprezentatywna 
próba losowa dorosłych Pola­
ków (N=1123).

Teatr
Polski

R e p e r t u a r  
s c e n  w r o c ła w s k ic h

Duża Scena 
ul. Zapolskiej 3

29 kwietnia, godz. 11.00 
„Przygody Tomka Sawyera”

30 kwietnia, godz. 9.00, 13.00 
„Przygody Tomka Sawyera”

Teatr Kameralny 
ul. Świdnicka 35

23 kwietnia, godz. 19.00 - „Sztuka”
29, 30 kwietnia, godz. 19.00 
„Okno na parlament”

Teatr na Świebodzkim 
pl. Orląt Lwowskich
23, 29, 30 kwietnia, godz. 19.00 - „Ostatnie kwadry”

teatr
współczesny ul. Rzeźnicza 12 

Duża Scena
23 kwietnia, godz. 19.00 - „Cud na Greenpoincie”
24 kwietnia, godz. 10.00, 12.30 - „Pinokio”
25, 26 kwietnia, godz. 12.00 - „Pinokio”
29, 30 kwietnia, godz. 9.30, 12.30 - „Ferdydurke” 

Mała Scena
24, 25, 26 kwietnia, godz. 19.00 - „Kochanek”
28, 29, 30 kwietnia, godz. 19.00 - „Karol”

T e a t r  K 2 (na scenjc Kalamburu)
ul. Kuźnicza 29 a

29 kwietnia, godz. 19.00 - „Ballady Morderców”

pl Teatralny 4

23, 24 kwietnia, godz. 10.00 
- „Ali Baba i 40 Rozbójników”
26 kwietnia, godz. 11.00 - „Prometeusz”
-28, 29, 30 kwietnia godz. K1.00 - „Prometeusz”

KINO „ODRA" zaprasza
W  Oławie te l. 3 1 9 -2 5

®»24, 25, 26 kwietnia 
>godz. 16.30 - LEPIEJ BYĆ NIE MOŻE 
prod. USA, od lat 15
► godz. 19.00 - ADWOKAT DIABŁA
prod. USA, od lat 15
>  godz 21.30- KOCHAJ I LUB CO CHCESZ

prod. polskiej, od lat 15

KINO „OPTY" zaprasza 

NCgftE DYŻURY APTEK
OŁAWA

o  Od 2 3  do 2 6  kwietnia 
OAPTEKA “CENTRUM”

ul. Wrocławska, tel. 32-052 
oOd 2 7  kwietnia do 3  maja 
OAPTEKA “ŚLĄSKA” 

ul. Krótka, tel. 321-59
JELCZ-LASKOWICE 

ow  niedzielę 2 6  kwietnia 
w godz. od 1 0 .0 0  do 1 3 .0 0  dyżur pełnić będzie 
jAPTEKA “ASPRO” 

ul. Bożka, tel. 318-12-62

Pamiętajmy o imieninach
23 kwietnia (czwartek) - Jerzego, Wojciecha
24 kwietnia (piątek) - Aleksandra, Grzegorza
25 kwietnia (sobota) - Jarosława, Marka
26 kwietnia (niedziela) - Marzeny, Klaudiusza
27 kwietnia (poniedziałek) -  Felicji, Teofila
28 kwietnia (wtorek) - Pawia, Waleni
29 kwietnia (środa) - Piotra, Roberta
30 kwietnia (czwartek) -  Katarzyny, Mariana

Najlepsze życzenia od „7dni-WO"!
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T E L E F O N Y
TELEFONY ALARMOW E

■Pogotowie Ratunkowe - 999  
■Straż Pożarna - 998
■ Komenda Rejonowa Policji -9 9 7
■Pogotowie Gazowe - 992

TELEFONY SPECJALNE 
■Biuro N um erów  -9 1 3
■Zam awianie rozm ów  

m iędzym iastowych - 900
■Zegarynka -9 2 6

TELEFONY OŁAWSKIE
«TAXI OŁAWA - RYNEK - 35-185 
■Biuro badań te lefonów  -3 2 2 -6 0  

Komenda Rejonowa
■Policji - 320-41
■Szpital Rejonowy - 321-28
■Straż Miejska - 324-99
■ P aństw ow a Straż
Pożarna - 340-45

■Pogotowie Energetyczne
-0 7 2 5 /2 1 -3 4 7

■O kręgow y Zakład 
Gazownictwa -323-61

■Całodobowa pomoc 
drogowa -341-01

■Dom  Pomocy Społecznej
-39.1-03, 322-06, 301-10  

■Dzienny Dom  Pomocy 
Społecznej • ’ -3 3 2 -1 7

■Polski CZerwony Krzyż - 323-25  
wPolski Kom itet Pomocy 
Społecznej - 324-36
■PKP Oława - 329-89
■PKS Oława -3 3 1 -4 0
■LOT W rocław  - 343 90 32 

lub 343 90  31
■Pomoc drogowa - 981 lub 954  

TELEFONY ZA U FA N IA
■Telefon zaufania - 22 17 17 
■Anonim owych alkoholików i grup 

rodzinnych (p op .-p t. 18.30-21.30) 
-2 1  84 03

■AIDS (10.00-20.00) -2 1  80 39
URZĘDY W OŁAWIE

■Urząd Miejski, sekretariat
- 32346, w ew n . 302,303  

•FA X  -3 2 4 9 1 , w . 301
■Urząd Gm iny - 33044
■W ójt - 3 2849
■Urząd Stanu Cywilnego - 338-58  
■Urząd Rejonowy - 39433
■ Rejonowy Urząd Pracy - 39652
■Urząd Skarbowy - 34025

lub 340-96
■ZUS -3 9 4 -8 7  lub 394-88
■ Prokuratura Rejonowa -340-11
K om orn icy  Sądu R ejonow ego
■komornik rewiru I - 333-32  
■komornik rewiru II - 300-99  
■Sąd Rejonowy, prezes - 324-44  
URZĘDY W JELCZU-LASKOWICACH 
■Urząd Miasta i Gminy 
sekretariat -3 1 8 1 1 3 7
FAX -3 1 8 1 5 1 1
■Urząd Stanu Cywilnego -3 1 8 1 1 3 7  
■Rejonowe Biuro Pracy -3 1 8 1 5 4 6  

URZĘDY W DOM ANIOW IE
■ Urząd Gminy -3 1 1 8 2
»FAX - 33334
■Urząd Stanu Cywilnego - 31182

URZĘDY W ŻÓRAW INIE  
■Gminny Zespól Oświaty - 3165067  
■Urząd Gm iny -3 1 6 5 3 0 3
■sekretariat -3 1 6 5 1 5 7

INFO R M A C JE
■  Niebieska Linia (dla ofiar przemocy w 

rodzinie) połączenie bezpłatne
-0  800 200 02 

■Telefon zaufania dla dzieci wykorzy­
stywanych sekusalnie przez dorosłych

- 72 04 55
■Uczennicy i ucznia (pon. 17.00-19.00, 

śr. 19.00-21.00) -72 04 86
■  Dla kobiet ciężarnych (pon. 17.00-

19.00, śr. 19.00-21.00) -72 04 86
■  Poradnia naturalnej regulacji poczęć
i poradnia laktacyjna (pon. 17.00-19.00)

- 72 04 86
8  Oławski telefon zaufania - 988
poniedziałek 18.00-20.00 
środa 18.00-20.00 
czwartek 18.00-20.00
■  Porady psychologiczne dla młodocia­

nych matek (środa 11.00-15.00)
- (022) 635 86 20 

’ SO kręgow a Inspekcja Pracy (udziela 
bezpłatnych porad prawnych dotyczą­
cych prawa pracy) (9.00-14.00) - 343 02 19
■  PIH,Wrocław,ul. Ofiar Oświęcimskich

-4 4  26 02
■Federacja Konsumentów, Wrocław, Ko- 

tlarska41 (pon.iczw. 10-t8, wt. i pt. 10-16) 
-44-19-97

4
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PRZEDSIĘBIORSTWO HHDEXHANDLOWE
O ław a , u l.  L ip o w a  2 8 , te l. 3 5 -31 8 , 3 5 -3 1 9

HURTOWNIA POLCCR

- oraz wiele innych artykułów krajowych 
i importowanych

/rc /d ą

ZRPRRSZRM Y O D B IO R C Ó W  
HURTOW YCH I DETALICZNYCH

p o n ie d z ia łe k  - p ią te k  w  g o d z . 10 .00  - 18 .00  
s o b o ta  w  g o d z . 10 .00  - 14.00

A U T O R Y Z O W A N Y  D E A L E R

czynne 8-20  
PPHU POLMOZBYT, 
Oława ul. Opolska 1 

tel. 13 24 35, 13 29 74

Prom ocyjne cen y
sam o ch o d ó w  FIAT

do 30 kwietnia
również w systemie

N$klep J^ o m io k i -  cc
Oława, ul. Strzelna 7 
tel. (071) 13 27 13 wewn 39

oferuje:
®  OLEJE I SMARY SAMOCHODOWE 

SHELL (WYMIANA BEZPŁATNIE)
®  OLEJE I SMARY INNYCH FIRM 
®  KOSMETYKI SAMOCHODOWE SHELL 
®  WYMIANA FILTRÓW OLEJU 

I POWIETRZA
®  EKSPRESOWE DROBNE NAPRAWY 

MECHANICZNE
®  SPRZEDAŻ I WYMIANA OGUMIENIA 

USŁUGI WULKANIZACYJNE

Oława, ul. Pałacowa 3 
(WARSZTATY SZKOLNE), lei. 300-96 
czynne: 8.00-17.00, sob.: 8.00-14.00

ZAKŁAD PR O D U K C JI I HANDLU  
M ATERIAŁÓW  BUDOW LANYCH

t >  OŁA - B ET < 3
O ła w a , ul. Zw ierzyn iecka 9, te l. 1/325-11, tel. 1/375-95

wykonuje:
*  B L O C Z K I B E TO N O W E
* P Ł Y T Y  K O R Y TK O W E
* P U S T A K I “A LFA ”
* N A D P R O ŻA  L-19
*  P ŁY T Y  S TR O PO W E W PS
* B E LK I S TR O PO W E DZ
* S T R O P Y  TE R IW A  (U L E P S Z O N E )
*  B E TO N  P R Z E M Y S Ł O W Y

* E L E M E N T Y  D R O G O W E
O B R Z E Z A  T R A W N I K O W E  

P Ł A T Y  J O M B Y
KRĘGI B ETO N O W E 

D Y S P O N U J E M Y  Y J iA S N Y M  T R A N S P O R T E M

KORPORACJA UBEZPIECZENIOWA

F IL A R  S .A .
UBEZPIECZENIA MAJĄTKOWE

Oława, ul. 1 Maja 13, tel. 333-81
* Ubezpieczenia mienia od kradzieży

z wlantaniem i rabunkiem
* Ubezpieczenia komunikacyjne w • 
pełnym zakresie (OC, AC, Zielona

* Karta)
* Ubezpieczenia osób od następstw

nieszczęśliwych wypadków
* Ubezpieczenia mienia w mieszkaniu

* oraz inne według potrzeb Klienta

Mf) NAS H02ES2 SIĘ OPmĆ

NOWO OTWARTY

KOMIS
TECHNICZNY

I USŁUGI KSEROGRAFICZNE
Oława, ul. Dąbrowskiego

Zbigniew W ęgielek  
zaprasza

Komisantów i Klientów  
od godz. 9.00 do 17.00

F I R M A
HANDLOWA “BOGUSIA”.,.
J e l c z - L a s  k o  w i c e ,  u l .  B o ż k a l

męu\ę d
LODÓWKI 
ZAMRAŻARKI 
ROBOTY 
PLASTIKI 
KOSMETYKI
Upusty dla emerytów, rencistów 
i powodzian -1 wplata 5%

PR O D U K C JA  i S P R ZED A Ż
Zapraszamy do salonu firmowego ( 250 m2)

*0 /qta
- sosnowe Urzędowski
- mahoniowe
- pvc
- dachowe
- werandy

*(Pane(e•

- boazeryjne
- podłogowe
- deski podłogowe
- listwy przypodłogowe

*<Drzivi
- 250 modeli w ofercie
- sosna, dąb, buk, 

mahoń, mdf, pvc
- antywłamaniowe Gerda
- bramy garażowe “ Hórmann"

TRANSPORT GRATIS DO 30 KM

" K R T "V  Sp. z o.o

O Ł A W A
u l. O f i a r  K a t y n ia  2 

te l. 0 - 7 1 1 - 3 3 6 9 7

^Ogrodzenia
- drewniane
- siatkowe
- segmentowe
- bramy ogrodzeniowe

O K N A  
D R Z W I
ROLETY PCV

P R O D U K C J A  * M O N T A Ż  
5  LAT G W A R A N C J I  

P O M IA R  I T R A N S P O R T  GR AT IS
W  SYSTEM ACH :

&KBE
P A N O R A M A

C E N Y  K O N K U R E N C Y J N E

Jelcz-Laskowice, ul. Witosa 39
tel./fax 0-71/318-41-43, tel.0-71/ 318-41-44

Norweskie wkłady kominkowe D0VRE, wkłady komli$qjyfl SUPRA
Żeliwny wkład z wizją ognia 
z przodu i z boku

Wkład kominkowy 
dwustronnyNOWOŚĆ

'SufeSKZ
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18 kwietnia w klubie za­
grał „Viva Flamenco”. Był to
wspaniały, pełen gorących ryt­
mów i niecodziennych instru­
mentów perkusyjnych, kon­
cert muzyki flamenco z róż­
nych stron Hiszpanii. Kasia - 
tancerka zespołu - „zrobio­
na” na prawdziwą Hiszpan­
kę, wystukiwała obcasikami 
na desce rytmy tak niesamo­
wite. że męskiej części publiczności żwawiej bilo serce i 
iskrzyły się oczy.

Kto nie był - niech żałuje!
Wiadomo już, że 2 maja o 20.00, w Klubie Skrzydla­

tych rozpocznie się koncert przygotowany przez Marka 
Mikulskiego. Marek jest autorem muzyki i aranżacji do 
wszystkich prezentowanych piosenek. Teksty napisał Szy­
mon Barabach. a wykona te utwory Marcin Maziarz.

Jest I c k powtórzenie recitalu przygotowanego przez 
Marcina z okazji trzeciej rocznicy powstania „Bez Nas 
Wy?". Kto był na tym koncercie, może zas'wiadczyć, że 
warto zobaczyć to jeszcze raz. Bilety w cenie 5 zł można 
już kupować w biurze Ośrodka Kultury lub w klubie.

Dla posiadaczy kart - 10% zniżki. Telefon do 
OK^ł28-2flL--------------------- --------------------------------------

Step aerobic 
dla wszystkich

Ośrodek Kuitury za-' 
prasza wszystkich chęt­
nych na zajęcia STEP 
AEROBICU. Entuzjaści 
aktywnego wypoczyn­
ku przy muzyce spoty­
kają się we wtorki i piąt­
ki od 1800 do 19.00.
Zajęcia prowadzi absolwentka AWF - Aneta Wypych.

Miesięczna oplata wynosi 24 zł.
Pierwsze zajęcia - gratis!
Przyjdziesz, spodoba się, wtedy zapłacisz.

Nie ma ograniczeń wie- 
#  ^  ku! Jeśli chcesz rozruszać
Ł  M kości w takt muzyki - za-

pomnij ile masz lat.
B liższe inform acje  

J  pod telefonem: 328-29

17 kwietnia o godz. 18 .0 0 , w sali widowiskowej 
Ośrodka Kultury odbyto się już trzecie spotkanie człon­
ków i kandydatów Towarzystwa Opieki nad Zwierzęta­
mi. Wybrano na nim zarząd, przedstawiono plan pracy 
oraz zebrano składki członkowskie.

mmmmmm

Spotkanie
opiekunów
zwierząt

Prezesem oławskiego oddzia­
łu TOnZ został lekarz weteryna­
rii Łukasz Kotapski, jego zastępcą Agnieszka Sorbian, 
sekretarzem Małgorzata Sitko, a skarbnikiem Jadwiga 
Stasiowska. Na członków zarządu wybrano Amandę Le­
śniewską, Stefana Bodnara i Andrzeja Drabińskiego. Po­
wołano również komisję rewizyjną.

Najbliższe spotkanie zarządu odbędzie się 27 kwiet­
nia, a spotkanie wszystkich członków TOnZ - 8 maja o 
godz. 18.00 w sali widowiskowej Ośrodka Kultury w 
Oławie.

Na tym spotkaniu przewiduje się przydzielenie zadań 
jakimi winni się zająć członkowie towarzystwa.

Tego
nie zobaczysz 
w telewizji! 
Przygotowane 
specjalnie na 
imprezy
z publicznością

»► 1 maja, 
o godz. 16.00 znani 
z ekranu telewizyjnego 
krakowscy aktorzy 
w oławskim amfiteatrze!

Nowy, rewelacyjny program:

„W Kopydłowie wielkie zmiany"
»> Bilet na to dwugodzinne, pełne humoru przedstawienie 

kosztuje zaledwie 10 zł!
»  Kupisz bilety w oławskim Ośrodku Kultury, ul. 11 Listopada (tel. 328-29) 

lub w Miejsko - Gminnym Ośrodku Kultury i Sportu w Jelczu-Laskowicach, 
w klubie „Mikron” przy ul. Partyzantów 1 (tel. 318-23-90).

»» Każdy bilet zakupiony na „Spotkanie z balladą” upoważnia do 50% zniżki 
w sieci wypożyczalni kaset „Javi”
Patronat honorowy nad imprezą objął burmistrz Oławy 

»» Patronat medialny - „7 dni - WO” i Osiedlowa Telewizja Kablowa 
»► Pamiętaj! W telewizji tego nie było i nie będzie!

Stare Dobre Małżeństwo"
o  |

1O) o 
H  $ 
O
<0 -o

‘ i ?  ° t

E |
00 I
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Bilety na balladowe 
klimaty naszych 

starych znajomych 
można kupić za 15 zł 
w oławskim Ośrodku 

Kultury. 
Informacja

telefoniczna 328-29.

•  Wiadomości Oławskie
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Uwaga komitety wyborcze! Uwaga kandydaci na radnych!
W- związku ze 

zbliżającymi się wyborami 
do władz samorządowych, 
uprzejmie informujemy, że 
przygotowaliśmy specjalną 
ofertę ogłoszeniow ą dla 
kandydatów i komitetów  
wyborczych z terenu miast i 
gmin: Borów, Czernica, 
Domaniów, Oława, Jelcz-

Laskowice, Św. Katarzyna, 
Wiązów i Żórawina.

Zaplanowaliśmy wy­
danie specjalnego dodatku 
w y b o rczeg o  do naszej 
gazety “7 dni-Wiadomości 
Oławskie” i jej terenowej 
mutacji - “7 dni w Jelczu- 
Laskowicach”, który ukaże 
się na 7-10  dni przed

wyborami do rad gmin, a 
także ewentualnie do rad 
powiatowych i samorządu 
wojewódzkiego.

Ogłoszenia wyborcze 
zamieszczane w tym dodat­
ku będą miały specjalną 
cenę - tzn. będą kosztowały 
50% taniej od typowych 
ogłoszeń reklamowych.

Zachęcamy również 
do zamieszczania ogłoszeń 
wyborczych w cotygod­
niowych wydaniach naszej 
gazety. Ceny takich ogło­
szeń będą także atrakcyjne. 
Przewidzieliśmy 30%  ra b ­
atu  od aktualnie obowią­
zujących cen o g ło szeń  
reklamowych.

Szczegółow e infor­
macje w biurach ogłoszeń: 
“7 dni-W O” w Oławie, 
Rynek 1, tel. 1/33-557 lub 
w Jelczu-Laskowicach przy 
ul. Partyzantów 2 (KLUB 
MIKRON) tel.318-39-88.

Redakcja

Największy 
zasięg w Polsce

P.W. "FAN-FAN,FIRMA RELESA, Oława, pl. M.M. Kolbe 3, tel./fax 0-711/324-87

■

AUTORYZOWANY PRZEDSTAWICIEL
SCNICMH NOKIA 450 - 294 zł + VAT 

NOKIA 550 - 794 zł + VAT

BENEFON DELTA - 220 zł + VAT 
BENEFON SIGMA - 544 zł + VAT

SYNCHRO-
HURTOWNIA ARTYKUŁÓW
elektrycznych o t w a r t a

OD 2 LUTEGO 1998
czynna w godz. 7.30 -16.30 
Oława, ul. 3 Maja 20/22 (budynek HSP)
WIĘKSZE ZAKUPY ODWOZIMY NA BUDOWĘ 
Serdecznie zapraszamy - tel. 0711/321-46, 0711/338-53

"WiD"W  w  C  spotka z o.o.

HURT
DETAL

Sklep czynny:
w godz. 8.00 - 18.00, w soboly: 8.00 -14.00

“WiD” zaprasza do filii oławskiego sklepu "Artur i Daniel" 
w Jelczu - Laskowicach przy ul. Liliowej 2 
tel. 071/318-21-00
Oława, ul. Chrobrego 30a,tel./fax 39-094
Oława, ul. Chrobrego 18, (DAWNY "NASIENNY”), tel. 355-37
>  - a rt. e lektroinstalacyjne

* przewody, źródła światła, przełączniki
>  - a rt. m etalowe

* zam ki, okucia budow lane, łączniki do drew na
* elektrody, tarcze do cięcia m etalu , kołki rozporowe

>  - a rm a tu ra  sa n ita rn a  i hydraulika
* kształtki, baterie, w anny, brodziki RATY CLA

>  a rt. ogólnobudowlane
* farby, lakiery, kleje, zaprawy tynkarskie

PRZY WIĘKSZYCH ZAKUPACH TOWAR DOWOZIMY GRATIS!

Zarząd Rolniczej Spółdzielni Produkcyjnej 
w Owczarach, gm. Oława
OGŁASZA

PRZETARG NIEOGRANICZONY
n a  s p rz e d a ż  n ie ru c h o m o ś c i m ie s z k a ln e j

p o ło ż o n e j w O w czarach  
n r  84 a, w raz z d z ia łk ą  o  pow. 3 0 0 m ‘ 

N ie ru c h o m o ś ć  sk ład a  się z o śm iu  p o m ie sz cz e ń  
o  o g ó ln e j p o w ie rz c h n i użytkow ej 1 6 9 ,2 0 m 2

P rzeta rg  o d b ę d z ie  s ię  29  k w ietn ia  ‘9 8  r o  g o d z . 1 0 .0 0
- Wartość nieruchomości ustalona przez rzeczoznawcę wynosi 54.400 zl
- Wadium w wysokości 10% ceny wywoławczej należ)' wpłacić do kasy 

Spółdzielni w dniu przetargu do godz 9.30
- Nieruchomość można oglądać codziennie w godz 7.00 - 15.00

ZARZAD SPÓŁDZIELNI

i t ^ w m f  OŁAWA, Rynek 24I I I Z \ V S  ŜjpiC (obok PKO)
S fJ M l f  C IC flfA l M g  tel. (071) 1-35-759KIIST HMflUIB ELZAB W
j f U T S M l M HURTOWNIA k o m pu t e r o w a  
A M W  8  d c i  OŁAWA UL. 11 LISTOPADA 27

WSZYSTKO DLA FIRM I SKLEPÓW JEL. 1-333-65
Współpracujemy z CTBI sp. z o.o. 
wykonawcą instalacji fiskalnych 
w D.T. "Astra" i D.T. "Centrum" Wrocław

Specjalistyczne Przedsiębiorstwo 
Usiug Remontowo Budowlanych

SPEC-BUD
Zbigniew Węgielek 
ul. św. Rocha 6/12 
tel./fax 71-13-26-99

- usługi ogólnobudowlane
- ciesielstwo
- dekarstwo
- rygipsy
- panele i inne

GWARANTUJEMY 
solidne i szybkie wykonawstwo 

NISKIE CENY

ADF AUTO
AUTORYZOWANY DEALER

a n s a
SALON SPRZEDAŻY

PPHU POLM OZBYT  
Oława, ul. O polskal 

tel. 13 24 35, 13 29 74 
czynne od 8.00 do 20.00

Prom ocyjne cen y  
sam o ch odów  FIAT

do 30 kwietnia
również w systemie

□ □ □ □ □ □ □

“INSTAL - BUD“
Jelcz-Laskowice 
al. Wolności 2

INSTALACJE 
Z MIEDZI I P C V

W ytwórnia grzejników  
drabinkowych  

z rur miedzianych

u s ł u g i
HYDRAULICZNE
OGÓLNOBUDOWLANE

TEL. 318-3391

t d . 3 2 0 - 0 2 S K L E P  RTV - W IEŻOW IEC
W I O / E N N A  P R O M O C J A  K A M E R

i Panasonic n v -r x  2 0

CENA DETALICZNA l£899^  zł 
CENA PROMOCYJNA 1.995,-

Możliwość k u p n a  na raty. O kres prom ocji d o  końca kwietnia. Ilość kam er objętych p rom ocją  - ogran iczona.

IffiDMOC J A!mm y v t a  d a , A Ś B I E j S i ż a
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„Moto-Jelcz" I! Oława ■ „Wedan" Żórawina 0:3 (0:1)

"W edan" bliżej pucharu

Kilka dni wcześniej "Moto-Jelcz" walczył z 
"Wedanem" o łrzedoligowe punkty. Rzut wolny 
wykonuje Marek Grabowski fot. (kat1

sam” z Krzysztofem Żelemem, ale 
w obu przypadkach golkiper gości 
wychodził zwycięsko, zachowując 
czyste konto. W 19 minucie Sła­
womir Hajducki uwolnił się spod 
opieki obrońców, jednak strzelił w 
boczną siatkę. W 24 minucie oła- 
wianie zostali ukarani za zmarno­
wanie trzech • stuprocentowych 
okazji do strzelenia bramek. Stało 
się tak za sprawą Bogumiła Si­
korskiego, który z półobrotu 
strzelił nie do obrony, a Jacek 
Skrocki po raz pierwszy musiał 
wyciągać piłkę z siatki. W 33 mi­
nucie ponownie Gortowski znalazł

fila w poprzeczkę żórawińskiej 
bramki. W 52 minucie prawą 
stroną przedarł się Artur Gło- 
wik, strzałem „w długi róg” nie 
dał szans Skrockiemu i było 2:0 
dla gości. Dwie minuty później w 
sytuacji „sam na sam” z Żelemem 
znalazł się oczywiście Gortowski i 
znów nie potrafił jej wykorzystać. 
W 66 minucie Arkadiusz Roman 
strzałem z 14 metrów pod po­
przeczkę ustalił wynik spotkania 
na 3:0 dla “Wedanu”. Dwadzie­
ścia minut przed końcem w oław­
skim zespole nastąpiła podwójna 
zmiana - po długiej przerwie, spo­

W środę 15 kwietnia, w 
1/16 Pucharu Polski na szcze­
blu wojewódzkim spotkały 
się drużyny, które w trzecioli- 
gowej tabeli sąsiadują ze so­
bą. O ile w zespole z Żórawi­
ny z podstawowego-składu 
nie zagra! tylko pauzujący za 
czerwoną kartkę Dariusz Wo­
źny, to w „Moto-Jelczu” z 
różnych powodów nie wystą­
pili: Marek Grabowski, Da­
riusz Bęś, Tomasz Watral, 
Michał Pluciński, Tomasz 
Wysocki i Radosław Flejterski. 
Mimo tak dużego osłabienia podo­
pieczni trenera Józefa Klepaka 
przeważali w pierwszej połowie, 
jednak nie potrafili tego udoku­
mentować strzeleniem gola. Brylo­
wał w tym Ireneusz Gortowski, 
który dwukrotnie (w 7 i 20 minu­
cie) znalazł się w sytuacji „sam na

się w dogodnej sytuacji, ale Żelem 
instynktownie wybił piłkę zmie­
rzającą do bramki. 6 minut później 
rajd prawą stroną Grzegorza Ko- 
pertowskiego zakończył się niecel­
nym strzałem.

Tuż przed przerwą gospodarze 
mogli doprowadzić do remisu, ale 
piłka po strzale Gortowskiego tra-

wodowanej ciężkimi kontuzjami, 
na boisku pojawili się Jarosław 
Moroz i Robert Afanasjew. Na 
kwadrans przed końcem ładny 
strzał oddał Gortowski, ale Żelem 
popisał się wspaniałą robinsonadą. 
Trochę później kiksu Wandycza nie 
wykorzystali oławscy napastnicy.

DaDo

Sędziował Piotr Piejko, które­
mu na liniach asystowali: Jaro­
sław Łapiński i Damian Sypek
(OKS Wrocław). Widzów ok. 100.

..Moto-Jelcz”: Skrocki, Szwarc, 
Standio, Kopertowski, P.Pluciński, 
Majewski, Mik (od 45 min. Zen- 
dwalewicz), Pikaus (od 70 min. 
Moroz), Hajducki (od 70 min. 
Afanasjew), Józefowicz. Gortow­
ski.

..Wedan": Żelem, Szczerba 
(od 68 min. Krzykowski), Ro­
man, Leszczyński, Chruściński, 
Skrabka ( od 67 min. Rutkow­
ski), Tomaś, Głowik (od 77 
min. Wandycz), Sikorski, 
Krupa, Adamów (od 55 
min. Kosturkiewicz).

Brawo juniorzy "Moto-Jelcza"!
W meczu na szczycie ligi okręgowej juniorów spo­
tkały się we Wrocławiu zespoły “Parasola II” i “Mo­
to-Jelcza”. . Oławianie rozegrali jedno z najlepszych 
spotkań w tym sezonie i mimo osłabienia brakiem 
kontuzjowanych Rafała Szewczyka oraz Tomasza 
Malka, zwyciężyli wrocławian 4:0 (3:0). Bramki dla 
oławian strzelili: Andrzej Gancarczyk -2 oraz Sła­
womir Hajducki i Bogdan Diakowski po 1.

*
“Czarni” Jelcz-Laskowice zremisowali w Brzegu 

Dolnym z tamtejszym “Klubem Piłkarskim” 1:1. 
Bramkę dla gości zdobył Witold Borucki.

*
Nie udał się wyjazd juniorom “Energetyka” Siech­

nice do Wrocławia na mecz ze “Ślęzą II”. Gospodarze 
wzmocnieni zawodnikami z pierwszego zespołu wy­
stępującego w dolnośląskiej lidze juniorów wygrali z 
siechniczanami 3:1, a honorowego gola zdobył dla go­
ści Krzysztof Rzeczycki.

W szóstej kolejce uzyskano następujące wyniki: 
“Lotnik” - “Inkopax-Polonia” 0:3,"Pekaes” Wołów - 
“Pogoń” 1:1, “Wratislavia” - “Polar” 2:1, “Widawa” - 
“Strzelinianka” 2:0. Pauzował zespół z Milicza.

Dzięki efektownemu zwycięstwu we Wrocławiu i 
po remisie “Pogoni”, “Moto-Jelcz” umocnił się na po­
zycji lidera - po dwudziestu kolejkach ma trzy punk­
ty przewagi.

W niedzielę 26 kwietnia o godzinie 13.00 oławia­
nie zagrają na-własnym boisku z “Widawą” Bierutów. 
W rundzie jesiennej podopieczni trenera Zdzisława 
Nabiałczyka wygrali w Bierutowie 2:1. Natomiast 
“Energetyk” podejmować będzie “Wratislavię”, a 
“Czarni” Jelcz-Laskowice zagrają u siebie z wrocław­
skim “Lotnikiem”. Początek obydwu spotkań w nie­
dzielę o 14.00.

Tabela wrocławskiej klasy okręgowej juniorów:

1. Moto-Jelcz Oława 20 51 43:8
2. Pogoń Oleśnica 21 48 40:11
3. Parasol II Wrocław 20 43 47:21
4. Lotnik Wrocław 21 43 37:18
5. KP Brzeg Dolny 21 33 40:26
6. Czarni Jelcz-Laskowice 21 33 41:29
7. Polar Wrocław 20 31 34:27
8. Inkopax Wrocław 21 2.-5 26:37
9. Ślęza II Wrocław 20 24 32:40
10. Strzelinianka Strzelin 20 21 31:26
11.Barycz Milicz 20 19 29:57
12.Energetyk Sjechnice 21 19 29:43
13.Widawa Bierutów 20 15 20:37
14.Wratislavia II Wrocław 20 15 22:45
15. Pekaes Wołów 21 14 23:48

DaDo

15 kwietnia na oławskim stadionie odbyły się fi­
nały turnieju juniorów młodszych "Piłkarska kadra 
czeka”, w którym uczestniczyły wyłonione w elimi­
nacjach reprezentacje czterech szkół podstawo­
wych z terenu gminy Oława

W  Bystrzycy nie tylko biegają...
Grano systemem “każdy z 

każdym”, mecz trwał dwa razy 
po 30 minut. Pierwsze miejsce 
zajęła drużyna ze Szkoły Pod­
stawowej w Bystrzycy Oław­
skiej, która zgrom adziła 9 
punktów, przed SP w Oleśnicy 
Małej - 6 punktów, SP w Jacz- 
kowicach - 3 punkty i SP w Ści­
nawie Polskiej - bez punktów.

Drużyna z Bystrzycy zakwa­
lifikowała się do zawodów rejo­
nowych, które odbyły się 18 
kwietnia - także na oławskim sta­
dionie. I tym razem bystrzycza- 
nie byli najlepsi, zdobywając 
łącznie 7 punktów. Wygrali z SP 
w Wierzbnie i z SP w Ratowi- 
cach oraz zremisowali z- LZS 
MSPN “Orlik” Jelcz-Laskowi­
ce, który zajął drugie miejsce w 
turnieju - po dwóch remisach (z

Bystrzycą i Wierzbnem) oraz po 
wygranej z Ratowicami. Na trze­
cim miejscu uplasowała się dru­
żyna ze Szkoły Podstawowej w 
Wierzbnie.

Teraz przed młodymi piłka­
rzami z Bystrzycy udział w fina­
le wojewódzkim, w którym, ma­
my nadzieję, także nie zawiodą 
swoich kibiców i udowodnią w 
ten sposób, że Bystrzyca nie tyl­
ko z biegania słynąć powinna.

Organizatorem oławskich fir 
nałów była Rada M iejsko- 
Gminna LZS w Oławie. Sędzio- 
walili Zdzisław Nabiałczyk, 
Bogdan Prusak i Szczepan Ko­
bei. Sekretariat zawodów prowa­
dzili Daniela Wypych, Zdzi­
sław Kińczyk i Ryszard Woj­
ciechowski.

(kt)

Tabela III ligi
po 25 kolejkach  

Rezultaty z 18 lub 19 kwietnia:
„Chrobry-Impel” - „Moto-Jelcz” 2:1, „Wedan” - „Pogoń” 2:5, „Po­

lar” - „Promień” 3:1, „Rawia” - „Lechia” 1:0, „Obra” - .Polonia” 3:0, ,3ie- 
lawianka” - „Kryształ” 1:1, „KP” - „Ślęza” 2:3, „Piast” - „Prochowiczan- 
ka” 0:3, ,3K S” - „Górnik” 0:2, „Orze!” - SMS „Sport-Contact” 1:0.

W zaległym spotkaniu „Bielawianka" przegrała z „Chróbrym-hnpel" 1:2 
Wyniki z 26 kolejki, rozegranej w środę 22 kwietnia, w której m.in. „Mo­

to-Jelcz " podejmował „ Rawię ” a „ Wedan " grał we Wrocławiu ze „ Ślęzą ”, 
podamy za tydzień.

Miejsce Klub Zwycięstwa
Remisy

Porażki
Punkty

Bramki

1. Polar Wrocław 16 . 4 4 52 48:22
2. Górnik Polkowice 15 4 4 49 52:19
3. Obra Kościan 14 6 4 • 48 49:26

■ 4. Pogoń Świebodzin 14 6 4 48 47:21
5. Chrobry-Impel Głogów 14 2 8 44 51:30
6. Rawia Rawicz 13 5 6 44 40:22
7. BKS Bolesławiec 13 4 6 43 43:27
8. Ixchia Dzierżoniów 10 7. 6 37 32:19
9. Promień Żary 9 8 7 35 37:23

10. Prochowiczanka 9 5 9 32 37:39
11. Ślęza Wrocław 8 4 12 28 26:35
12. Kryształ Stronie Śl. 7 n/ 10 28 23:33
13. Bielawianka Bielawa 8 3 13 27 30:40
14. Wedan Żórawina 7 4 13 25 31:46
15. Moto-Jelcz Oława 7 4 13 25 35:44
16. Polonia Świdnica 6 4 14 22 30:48
17. Orzeł Ząbkowice 4 5 14 17 23:60
18. Piast Czerwieńsk 1  4 4 15 16 21:50
19. KP Brzeg Dolny 3 2 19 11 16:67
20. SMS „Sport-Contact” 0 0 24 0 21:102

*
Uwaga! Drużyna SMS „Sport-Contact" występuje w lidze poza konkurr 

sem. Wynikł meczów z je j udziałem są uwzględnione w tabeli wyłącznie na 
koncie tej drużyny.

*
W przypadku jednakowej liczby punktów o kolejności w tabeli w pierw­

szym rzędzie decydują wyniki bezpośrednich spotkań między zainteresowa­
nymi drużynami.

*
W następnej - 27 kolejce, 25 lub 26 kwietnia, grać będą:
„Moto-Jelcz” - „Lechia” (1:2), „Wedan” - SMS „Sport-Contact”

(3:0), „Piast” - ,3KS” (0:3), „Orzeł” - „Górnik” (0:1), „KP” - „Prochowi- 
czanka” (0:4), ,3ielawianka” - .Pogoń” (0:1), „Obra” - „Promień” (0:0), 
„Chrobry-Impel” - , Kryształ” (0:1), ,Pawia” - .Polonia” (0:0), „Polar” - 
„Ślęza” (2:0).

(IV nawiasach rezultaty spotkań w rundzie jesiennej).

•  Wiadomości Oławskie
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Spółdzielnia Mieszkaniowa
Lokatorsko-W łasnościowa “ Odra”  w Oław ie, u l. 1 Maja 22

ogłasza przetarg nieograniczony
na wynajem lokalu użytkowego o pow. 23,94m2 przy ul. Szymanowskiego 13.
Przetarg odbędzie się w form ie ustnej 30 kwietnia ‘98 r. o godzinie 9.00 w Dziale Technicznym 
przy ul. Rybackiej 12. Przystępujący do przetargu winni wpłacić wadium w wysokości 200 zł wAasie 
Spółdzielni oraz dokonać w form ie pisemnej uzgodnienia z obecnym najem cą zwrotu należności 
za dodatkowe trwałe wyposażenie.
Stawka wyjściowa do przetargu 7 zł za m2 , c.o. w /g  cen obowiązujących
O płaty czynszowe pod legają  opodatkow aniu  podatk iem  YAT.
Wygrywający p rze ta rg  w płaca w te rm in ie  3 dn i d o  kasy Sp-ni op ła tę  w wysokości 6-krotnej stawki 
czynszu, stanow iącej zabezpieczenie bieżącej płatności.

Brak w /w  w płaty oraz rezygnacja z najm u p ow od u je p rzep ad ek  w p łacon ego  w adium .

HURTOWNIA MATERIAŁÓW 
BUDOWLANYCH

B O C A R I S
Oława, u l. N o w o d o ja zdo w a  10 
n a p rze c iw  w jazdu  do H u ty  O ława 
te l. 1 /3 2 -5 8 3 , k o m .0 -9 0 -3 3 8 6 5 6

PO KR YC IA  DACHOW E

IBF, BRAAS, BTS
30 lat gwarancji

/ f )  RAUTARUUKK1 POLSKA  
W  BLACHY DACHÓWKOWE
G O N T Y  * R A T Y *

OKNA PCV
P A R A P E T Y *  Ż A L U Z J E  •  R O L E T Y

n a jta n ie j 
, u

p ro d u c e n ta
MONTAŻ*DEMONTAŻ’ RABAT 35°o
Sulimów,ul. Kochanowskiego 42 o

tel. 071/11-63-36
Wrocław, ul. Kołłątaju 3 ł

tel. 071/44-75-86

STUDIO
VfSAGE
Dorota Chmura

Oferuje:
Usługi kosmetyczne 

w domu Klienta . 
M A K IJA Ż E  Ś LU B N E  

W IECZO RO W E

skuteczna metoda 
odchudzania 

i odtoksyczniania 
organizmu

tel. 1/33-347, 1/39-763 
w godz. 8-11 i 16-20

ZNTK“O ła w a ” S p . z  o .o .

ZATRUDNI
pracowników 
do Działu Zaopatrzenia
-warunkiem przyjęcia jest minimum 

średnie wykształcenie,
pracowników  
do Działu Marketingu
- warunkiem przyjęcia jest wykształcenie 
wyższe oraz znajomośćjęzyka 
niemieckiego lub angielskiego

Oferty
należy składać w siedzibie Spółki 
przy ul. Sikorskiego 15, w Dziale Kadr

ZAKŁAD USŁU G  
FOTOGRAFICZNYCH
“FOTO-STUDIO*

ul. Oławska 40 
55-231 Jelcz-Laskowice 

tel. 318-68-45
oferuje p e łen  zakres usług 
foto-yideo, w tym:
- ob róbka  APS,
- wykonywanie zdjęć z APS ze 

środkowym kadrow aniem ,
- kom puterow e wykonywanie

czołówek yideo._____
Sprzedaż filmów, aparatów 
fotograficznych, albumów, 
kaset audio, video oraz baterii. 
Zapraszamy w godz. 10.00-18.00

L . e v r s

AUTORYZOWANY DEALER LEVI’S
zaprasza d o  sk lepu  w  O ławie 

przy ul. B. C hrobrego (w ieżow iec ob ok  PKS-u)

w memu S %  mim
Spółdzielnia Mieszkaniowa

Lokatorsko-W łasnościowa “ Odra”  w Oław ie, ul. 1 Maja 22 
Ogłasza pisemny, ofertowy przetarg nieograniczony na wykonanie w 1998 r. 

pomiarów ochronnych instalacji elektrycznej
O FER TY w inny zaw ierać:
1. nazw ę i adres oferenta,
2. odp isy  dokum entów  upoważnia jących do wykonania pomiarów,
3. aktua lny wpis z re jestru handlowego, sądowego lub ew idencji dzia łalności 

gospodarczej, po tw ierdza jący że p ro fil dzia ła lności odpowiada przedm iotow i przetargu,
4. referencje,
5. ofertę cenową tj. stawkę rg. z narzutam i do rozliczeń w/g KNR,
6. w arunki p ła tnośc i

Oferty należy składać w Dziale Technicznym przy ul. Rybackiej 12 do dnia 7 maja ‘98 do godz. 15.00 
Zastrzegamy sobie prawo swobodnego wyboru OFERENTA oraz unieważnienia przetargu bez podania przyczyn.

Kierownik Urzędu Rejonowego w Oławie
o g ła sza  p u b lic z n y  n ie o g r a n ic z o n y  p rze ta rg  u stn y  

n a  sp rze d a ż  n ie r u c h o m o ś c i za b u d o w a n e j, p o ło ż o n e j  
w  o b r ę b ie  J e lc z  p rzy  u l. O ła w sk ie j 2 3 7  

o z n a c z o n e j  ja k o  d zia łk a  61 o  p o w ie r z c h n i 4 2 7 5 m 2

C e n a  w yw oław cza  n ie r u c h o m o ś c i  w y n o si 1 8 .8 3 8  zł

W adium  w wysokości 950 zł należy wpłacić najpóźniej 
do  d n ia  4 m aja ‘98 r. w kasie U rzędu  R ejonow ego w Oławie. 

P rzetarg  odbędzie się w dn iu  7 m aja ‘98 r. o godzinie 10.00 
w U rzędzie Rejonowym w Oławie, ul. 3 M aja 1, pok. 307

Zastrzega sif prawo unieważnienia przetargu bez podania przyczyn.

.1 \ M  S I
B O K  Z A Ł O Ż E N IA  - 1084

Brzeg, ul. Reja 27, tel. 077-165193

Brzeg, ul. Młynarska 5,

tel 077-161604 (PŁYTKI CERAMICZNE)

NAJWIĘKSZE
SALONY

MEBLOWE
Oława, ul 3 Maja (BUDYNEK PEWEXU), tel. (0-711)39-703

T R A N S P O R T  
M E B L I  N A  

T E R E N IE ' O Ł Ą W Y  
I  B R Z E G U  

B E Z P Ł A T N IE . 
W  P R O M IE N IU  

2 0  K M  P R Z Y  
Z A K U P A C H  

P O W Y Ż E J  
3 .0 0 0  Z E  

R Ó W N IE Ż  
B E Z P Ł A T N IE Z WE WROCŁAWIU

p.h. “UNIWER” sc.
Jelcz-Laskowice ul. Partyzantów 6 

tel. 318-45-07

POLECA:
SPR2Ę1RTVI fiQD
w m v t  części zamienne
m . e m m m

i  ylśzlc ihYycfc

UPUSTY
DLA EMERYTÓW .RENCISTÓW 
POWODZIAN

Spółdzielnia Mieszkaniowa
Lokatorsko-W łasnościowa “ Odra”  w  Oław ie, ui. 1 Maja 22

ogłasza pisemny, ofertowy przetarg nieograniczony na wykonanie przeglądów

TECHNICZNEJ SPRAWNOŚCI PRZEWODÓW KOMINOWYCH
w  zasobach  m ieszkaniow ych  Sp-ni w  1998 roku

O F E R T Y  w in n y  z a w ie ra ć :
1. im ię  I  n a z w is k o (n a z w ę )  i  a d re s  o fe re n ta ,
2. o d p is y  d o k u m e n tó w  u p ra w n ia ją c y c h  d o  w y k o n a n ia  ro b ó t,
3. a k tu a ln y  w y p is  z  re je s t ru  h a n d lo w e g o , s ą d o w e g o  lu b  e w id e n c ji d z ia ła ln o ś c i 

g o s p o d a rc z e j p o tw ie rd z a ją c y ,  ż e  p ro f i l  d z ia ła n ia  o d p o w ia d a  p rz e d m io to w i p rz e ta rg u ,
4. re fe re n c je ,
5  o fe r tę  c e n o w ą  tj. s ta w k ę  ro b o c z o g o d z in y  d o  ro z l ic z e ń  w /g  K N R  w ra z  z  n a rz u ta m i 

tu b  c e n ę  ry c z a łto w ą  
6. w a ru n k i p ła tn o ś c i

Oferty należy składać w Dziale Technicznym przy ul. Rybackiej 12, do dnia 7 maja ‘98 do godz. 15.00
Zastrzegamy sobie prawo swobodnego wyboru oferenta oraz odwołania lub unieważnienia przetargu bez podania przyczyn.

e.H.«“KONEKTA”
Oława, ul. Opolska 9,biurowiec obok CPN te!J1ax (0-71) 1/35-320

M O N T A Ż  *  T R A N S P O R T  *  W Y K O N A W S T W O
- SZWEDZKA BLACHA 
DACHÓWKOWA

-GONTY PAPOWE
- DACHÓWKA:

B R A A S  
UNIBET IBF

OKNA DREWNIANE 
OKNA PCV 
STROPY
RYNNY \  Z A PR A JZ A M Y

9 . 0 0 - 1 7 . 0 0  W  JO BO TY 9 . 0 0 - 1 3 . 0 0

MÓD 
ĘUMCH pimr
ĘIM !!!
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„Ch robry-Impel" Głogów - „Moto-Jelcz" Oława 2:1 (0:1)

Gdzie diabeł nie moie, 
tam ••• sędzia pomoże

0:1 - Majewski (25 min.), 1:1 - 
Cackowski (47 min. - z rzutu 
karnego), 2:1 - Gliński (75 min.)

Głogów. Widzów 1200. Sędzio­
wał jako główny Roman Adach, a 
na liniach asystowali mu Jacek 
Bett i Józef Jeremicz (cała trójka z 
OKS Zielona Góra).

■■Chrobry-Impel”: Keller, Fili­
powicz, Gałkowski, Machaj, Chy­
liński (od 36 min. Gliński), Soboń, 
Cackowski, Żmudziński, Na- 
rwojsz (od 79 min'. Dopierała), 
Augustyniak (od 88 min. Fenczy- 
szyn), Urbaniak (od 33 min. He- 
intze).

1:0 - Roman (5 min.), 1:1 - 
Puchacz (29 min.), 1:2 - Wilczyń­
ski (30 min.), 1:3 - Puchacz (38 
min.), 2:3 - Skrabka (48 min.), 
2:4 - Puchacz (78 min.), 2:5 - Pu­
chacz (87 min.)

Żórawina. Widzów 250. Sę­
dziował Krzysztof Parzy, któremu 
na liniach asystowali Witold Pio­
trowski i Henryk Walczewski 
(OKS Leszno).

..Wedan”: Zdrojewski, Krzy- 
koWski, Leszczyński, Tomaś, 
Krupa (od 68 min. Rutkowski), 
Chruściński, Skrabka, Głowik, 
Bochniarz, Sikorski (od 63 min. 
Adamów), Roman.

„Poeoń”: Jarkowski, Sankie- 
wicz, Cenin, Oczkowski, Stace- 
wicz, Bieniek, Salamończyk, 
Czerniawski, Warchoł, Puchacz, 
Wilczyński.

Gospodarze przystąpili do nie­
dzielnego meczu osłabieni brakiem 
trzech podstawowych zawodników 
- w tym dwóch obrońców. Za czer­
woną kartkę w Żarach przymuso­
wo pauzował Dariusz Woźny, a z 
powodu kontuzji nie mogli grać 
Dariusz Girul i Mariusz Wit­
kowski. Trener Sławomir Haraf 
zmuszony był więc dość radykal­
nie przemeblować skład i ustawie­
nie żórawińskiej drużyny. W efek­
cie, od pierwszego gwizdka sę­
dziego na boisku występowali do­
tąd raczej rezerwowi Marcin Kru­
pa i Bogumił Sikorski, a z kolei 
ofensywnemu pomocnikowi - 
Marcinowi Krzykowskiemu, przy­
padła w udziale rola kryjącego 
obrońcy.

Początek meczu nie zapowia­
dał końcowego nieszczęścia. W 5 
minucie gospodarze przeprowa­
dzili szybką i składną akcję: Pa­
weł Chruściński zagrał sprzed 
pola karnego do Tomasza Skrab- 
ki, któremu jednak uciekła piłka. 
Próbował ją asekurować Adam 
Sankiewicz, który liczył na inter­
wencję bramkarza, gdy tymcza­
sem jak spod ziemi pojawił się

„Moto-Jelcz”: Skrocki. Koper- 
towski, Bęś, P.PIuciński, Standio, 
Flejterski (od 66 min. Moroz), M. 
Pluciński, Wysocki (od 68 min. 
Józefowicz), Grabowski, Gortow- 
ski, Majewski (od 79 min. Afana­
sjew).

Gospodarze' przegrali dwa 
ostatnie spotkania na swoim boisku 
(z „Obrą” Kościan 2:3 i z „Lechią” 
Dzierżoniów 0:1) i - jak powiedział 
mi jeden z miejscowych działaczy - 
na trzecią z kolei porażkę nie mogli 
już sobie pozwolić, bo „mogłoby 
spaść za dużo ważnych głów”.

Pierwsze 45 minut gry pokazało 
jednak, że owe wcześniejsze poraż-

Arkadiusz Roman i strzałem z 5 
metrów w długi róg pokonał Sła­
womira Jarkowskiego.

Przez kilka kolejnych minut 
atakowali goście, a obrońcy „We­
dami” z reguły wybijali piłkę na 
rzut rożny. Bardzo groźnie dośrod- 
kowywał z rogów Andrzej Pu­
chacz, po którego silnych uderze­
niach sporo pracy miał Maciej 
Zdrojewski. W 22 minucie bram­
karz „Wedanu” w pięknym stylu 
obronił uderzenie Marka Czer­
niawskiego z rzutu wolnego , a po 
chwili także dobitkę w wykonaniu 
tego samego zawodnika.

Gdy czas gry zbliżył się do 29 
minuty, w ciągu 120 sekund dia­
metralnie zmieniły się nastroje 
na trybunach. Najpierw za spra­
wą Stacewicza i Puchacza, a 
chwilę później - Bieńka i Wil­
czyńskiego. Krzysztof Stacewicz 
przebiegł z piłką dobre 40 me­
trów i nie atakowany przez niko­
go strzelił bardzo silnie z około 
30 metrów. Piłka odbiła się od 
spojenia słupka z poprzeczką i 
wróciła na plac gry, gdzie czyhał 
na nią jeden z najlepszych od kil­
ku sezonów trzecioligowych 
strzelców - Andrzej Puchacz , 
który z około 6 metrów skiero­
wał ją głową do bramki. Zanim 
gospodarze ochłonęli, padła ko­
lejna bramka dla „Pogoni”. Le­
wym skrzydłem uciekł Marcin 
Bieniek i z linii końcowej zagrał 
do Marka Wilczyńskiego, który 
strzałem z półwoleja, z około 12 
metrów, pokonał Zdrojewskiego.

W 38 minucie Marek Czer­
niawski zagrał długą piłkę do 
Puchacza. Zdrojewski stał jak 
zaczarowany w bramce i czekał 
na podanie od Leszczyńskiego. 
Stoper „Wedanu” zagrał wre­
szcie głową do swojego golkipe- 
ra, ale Puchacz wykazał się nie 
lada sprytem i refleksem - wy­
przedził bramkarza i strzelił 
trzeciego gola dla swej drużyny.

ki nie były przypadkowe. W tym 
okresie piłkarze „Chrobrego” ni­
czym specjalnym nie imponowali. 
Dość powiedzieć, że pierwszy gro­
źny strzał na bramkę Jacka Sieroc­
kiego oddali w 45 minucie, tuż 
przed gwizdkiem sędziego na prze­
rwę - po dalekiej wrzutce Henryka 
Cackowskiego, Marcin Narwojsz 
strzelił głową z około 8 metrów, ale 
piłka odbiła się od ziemi i oławski 
golkiper bez trudu ją złapał.

Wcześniej gospodarze także 
próbowali atakować skrzydłami i 
kończyli te akcje dośrodkowania- 
mi na przedpole bramki oławian. 
Tu jednak dobrze spisywali się

W 41 minucie efektownym 
strzałem z około 30 metrów popi­
sał się Artur Głowik, ale Jarkowski 
nie dał się zaskoczyć.

Początek drugiej połowy był 
znów szczęśliwy dla gospodarzy. 
Po składnej akcji całego zespołu, 
sprzed linii końcowej zacentro- 
wał Sikorski. Jeden z obrońców 
wybił piłkę wprost na nogę To­
masza Skrabki, który popisał się 
kapitalnym strzałem z woleja i 
zdobył kontaktowego gola. Piłka­
rze „Wedanu” ruszyli teraz do ata­
ku, ale większość akcji przepro­
wadzali chaotycznie. W tym frag­
mencie meczu dobrych sytuacji nie 
wykorzystali Chruściński, Skrab­
ka, Adamów i Rutkowski.

Kiedy wydawało się, że lada 
moment padnie wyrównanie, jeden 
z niewielu w tym okresie kontrata­
ków gości przyniósł im powodze­
nie: Dariusz Oczkowski zagrał 
długą piłkę do Bieńka, a ten po­
dał do Puchacza, który strzałem 
z ostrego kąta w długi róg poko­
nał po raz kolejny Zdrojewskie­
go. W 87 minucie obserwowali­
śmy niemal wierną kopię tej sy­
tuacji. Tym razem po podaniu od 
Czerniawskiego lewym skrzy­
dłem uciekł Wilczyński i dograł 
idealnie do Puchacza, który 
strzałem z bliskiej odległości 
zdobył swoją kolejną i zarazem 
ostatnią w tym meczu bramkę.

*
- Dziś definitywnie poznaliśmy 

swoje miejsce w szeregu - powie­
dział po meczu Leszek Siwek, pre­
zes Gminnego Klubu Sportowego 
„Wedan” Żórawina.

Nie znając jeszcze wyników 
środowych potyczek „Wedanu" z 
wrocławską „Ślęzą" i „Moto-Jel­
cza" z „Rawią" Rawicz, już dziś 
można stwierdzić, że szanse obu 
naszych zespołów na pozostanie w 
szeregach trzecioligowców są już 
tylko czysto teoretyczne. No, ale 
dopóki piłka w grze...

(kat)

obrońcy, zwłaszcza Dariusz Bęś, i 
bramkarz „Moto-Jelcza”, którzy 
przechwytywali lub wybijali piłkę. 
Tak było np. w 5 minucie, gdy z 
prawego skrzydła podawał Tomasz 
Urbaniak, a Paweł Pluciński, uprze­
dzając Narwojsza, wybił piłkę na 
rzut rożny. Podobna sytuacja miała 
miejsce w 18 minucie, a tym razem 
z lewej strony podawał Maciej So­
boń - po chwilowym zamieszaniu 
pod bramką sytuację wyjaśnił dale­
kim wybiciem Grzegorz Kopertow- 
ski.

Optyczną przewagę w polu 
mieli cały czas głogowianie, ale go­
ście przeprowadzili w tym Czasie 
kilka kontrataków, po których Ire­
neusz Gortowski i Marek Grabow­
ski próbowali strzelać zza linii po­
la karnego, ale niestety - niezbyt 
skutecznie.

W 20 minucie jeden z kibiców 
(prawdopodobnie pochodzący aż z 
Płocka) zerwał flagę „Petroche­
mii”, zawieszoną na siatce okalają- 

. cej boisko. Później dowiedziałem 
się, że miał to być protest przeciw- 

| ko policji, która usunęła ze stadionu 
jego kolegę. Grupa miejscowych 
kibiców, nie wiedząc o co chodzi, 

i wpadła na bieżnię stadionu i rozpo- 
! częła pościg za kibicem z Płocka:
: Mecz został na kilka minut prze­

rwany. Spowodowało to rozpręże­
nie w szeregach gospodarzy. To 
chwilowe zamieszanie bezbłędnie 
wykorzystali goście. W 25 minu­
cie akcję lewym skrzydłem roz­
począł Tomasz Wysocki, zacen- 
trował do Gortowskiego, a ten 
głową przedłużył podanie do Ar- 

j tura Majewskiego, który z około 
10 metrów strzelił celnie z woleja 
w dolny róg bramki. 5 minut 
później przed polem karnym głogo- 
wian faulowany był Gortowski. Po­
szkodowany sam wykonał rzut 
wolny - strzelił bardzo silnie po zie­
mi, ale piłka wyszła tuż obok słup­
ka na aut.

Tuż po zmianie stron gospoda­
rze mszyli do zdecydowanego ata­
ku i już pierwsza akcja mogła przy­
nieść im powodzenie. Po podaniu 
od jednego z oławskich obrońców, 
Skrocki wybił piłkę wprost pod no­
gi stojącego 10 metrów od bramki 
Pawła Żmudzińskiego. Napastnik 
„Chrobrego” był chyba trochę za­
skoczony tym niespodziewanym 
prezentem, bo nie trafił do pustej 
bramki. Chwilę później prawym 
skrzydłem zaatakował Piotr He- 
intze, a na drodze do bramki sta­
nęli mu Paweł Pluciński i Dariusz 
Bęś. Heintze wpadł z piłką w pole 
karne i ... po prostu położył się na 
naszych obrońców. Mimo iż w 
tym momencie zielonogórski ar­
biter był dość daleko od akcji, to 
jednak zagwizdał i wskazał na je­
denasty metr od bramki. Henryk 
Cackowski położył tam piłkę, nie 
wziął nawet rozbiegu i nie czekał 
na sygnał sędziego, tylko silnie 
uderzył w róg bramki i pokonał 
Skrockiego, zanim ten zdążył się 
dobrze ustawić między słupkami. 
Nie pomogły interwencje u arbi­
tra i na tablicy wyników zmienio­
no rezultat z 0:1 na 1:1.

Goście nie załamali się utratą 
bramki i - ku ogólnemu zaskocze­
niu - śmiało zaczęli atakować. W 
57 minucie silnym strzałem z rogu

pola karnego popisał się Gortowski, 
ale Keller był na posterunku. Dwie 
minuty później Grabowski posłał z 
rzutu wolnego długą piłkę do Ma­
jewskiego. Na krótko przechwycił 
ją Jerzy Machaj. Majewski nie dał 
jednak za wygraną - wyłuskał pił­
kę kapitanowi „Chrobrego”, po 
czym strzelił z około 15 metrów, 
ale i tym razem Keller obronił. W 
61 minucie Michał Pluciński serią 
zwodów ograł kilku piłkarzy 
„Chrobrego” i podał do Grabow­
skiego, który tuż przed polem kar­
nym sprytnie wypuścił w uliczkę 
Tomasza Wysockiego. Zmęczony 
już trochę popularny „Rambo” dał 
się jednak wyprzedzić Kellerowi. 
Po chwili znów obserwowaliśmy 
udaną akcję starszego z braci Plu­
cińskich - teraz po jego podaniu 
strzelał z ostrego kąta Gortowski, 
ale bramkarz „Chrobrego” i tym ra­
zem nie dał się zaskoczyć.

Po okresie przewagi „Moto-Jel­
cza” powoli do głosu zaczęli do­
chodzić gospodarze. W 63 minucie, 
po centrze z rogu, Łukasz Augusty­
niak strzelał z około 8 metrów tzw. 
„przewrotką”, ale Skrocki zdołał 
wybić piłkę na kolejny rzut rożny. 
W 69 minucie Augustyniak zabrał 
piłkę Majewskiemu, wpadł z nią w 
pole kamę i silnie strzelił z ostrego 
kąta, ale trafił tylko w boczną siat­
kę.

Losy meczu rozstrzygnęły się 
w 75 minucie. Najpierw Cackow­
ski zagrał na prawym skrzydle do 
Heintzego, który z linii końcowej 
zacentrował pod bramkę, a tu 
Kopertowski posłał piłkę na rzut 
rożny. Po centrze z rogu obrońcy 
wybili piłkę, która trafiła do znaj­
dującego się około 30 metrów od 
bramki Mariusza Glińskiego. Ten 
silnie uderzył, piłka lecąc po zie­
mi odbiła się od nóg jednego z pił­
karzy (trudno powiedzieć czy 
obrońcy, czy napastnika) i myląc 
Skrockiego, wpadła do bramki.

W końcowych minutach dążący 
do wyrównania goście zaatakowali 
większą liczbą zawodników. W 
oławskim zespole na boisku poja­
wili się teraz m..in. Jarosław Mo­
roz i Robert Afanasjew, którzy w 
mistrzowskim meczu zagrali po raz 
pierwszy po dłuższej przerwie, spo­
wodowanej dolegliwymi kontuzja­
mi. Widać było jednak, że mają 
spore zaległości treningowe i dlate­
go nie wnieśli zbytniego ożywienia 
do gry „Moto-Jelcza”.

Odkrycie się oławian wykorzy­
stali głogowianie, którzy przepro­
wadzili dwie groźne kontry - naj­
pierw w 83 minucie, po zagraniu 
Cackowski - Żmudziński, ten drugi 
strzelił niecelnie z 12 metrów, a w 
87 minucie indywidualną ak­
cję przeprowadził Sławomir Dopie­
rała, którego wspomagał Heintze, 
ale po strzale tego pierwszego z 12 
metrów, piłka poszybowała wysoko 
na poprzeczką.

W ostatnich sekundach meczu 
oławianie wykonywali rzut rożny. 
Po centrze Grabowskiego piłka tra­
fiła do będącego przed polem kar­
nym Moroza, ale gdy ten składał się 
do strzału, sędzia Adach odgwizdał 
koniec spotkania.

Krzysztof Andrzej Trybulski

„Wedan" Żórawina - „Pogoń" Świebodzin 2:5 (1:3)

Nie masz gracza nad Puchacza

•  Wiadomości Oławskie
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Piłka na małych stadionach
* Klasa okręgowa seniorów *

"Widawa" Bierutów - ZPC "Anna-Sokół" 
1:3

Po dobrej grze marcinkowiczanie poradzili so­
bie z solidnym zespołem "Widawy". Trener Zbi­
gniew Isel dziwi! się po meczu, że ta drużyna jest 
tak nisko w tabeli. Po bezbramkowej I połowie, go­
ście ruszyli do zmasowanego ataku. W 46 minucie 
Rafał Kozina dobił strzał Sławomira Smolenia z 
narożnika pola karnego. Trzy minuty później po­
nownie Kozina, tym razem głową, zdobył drugą 
bramkę. W 55 min. Andrzej Sokół, po indywidual­
nej akcji, podwyższył wynik na 3:0. Gospodarze 
zdobyli kontaktową bramkę z rzutu karnego. Pod 
koniec meczu groźnych kontuzji skręcenia stawu 
skokowego doznali Sławomir Smoleń i Rafał Kozi­
na. W dobrze grającym zespole z Marcinkowic 
szczególnie należy wyróżnić Mirosława Żygadłę.

Skład ZPC "Anna-Sokół": Herman, Bąk, Cy­
gan, Żygadlo, Miś, Smoleń (82 Marek), Koziura, 
Woźniak, Kozina (82 Mazurkiewicz), Sokół, Ma­
zepa (46 Rogowski).

"Zjednoczeni" - "Moto-Jclcz" II 2:2
Tym razem 12 zawodników, w tym Jarosław 

Moroz, Tomasz Watral i Robert Afanasjew, poje­
chało na mecz do Lawęczyc. Wystarczyło to na uzy­
skanie remisu, choć oławianie dwukrotnie prowa­
dzili. Bramki strzelili: Bartłomiej Gottfried i To­
masz Watral.

Skład "Moto-Jelcza": Sady, Pikaus, Waliczek, 
Gałwiaczck, Bochniarz, Gottfried, Pohoriło, Mo­
roz, Watral, Afanasjew, Sobiborowicz (46 Ślusar­
ski).

"Bystrzyca" Kąty Wr. - "M anix" 2:1
Gospodarze prowadzili 2:0 do 85 minuty, kiedy 

to Paweł Jankowski zdobył bramkę kontaktową po 
pięknym strzale z rzutu wolnego. W końcówce go­
ście uzyskali zdecydowaną przewagę, lecz na wy­
równanie zabrakło już czasu. Pierwsze spotkanie po 
kontuzji rozegrał dobrze znany oławskim kibicom 
Sławomir Soliński.

Skład "Manixu": Lasota, Tyczyński, Kup- 
czyński, Lupa, Soliński (70 Zięcina), Jankowski, 
Rak, Szumski (80 Kania), Gawron (65 Nowicki), 
Piśniak, Sczepaniak.
Pozostałe wyniki:
"Banasik" Wołów - "Piast" Dobrzeń 4:0 
"Olimpia" Podgaj - "Śląsk" II 6:3 
"O dra" Malczyce - "Lotnik" 1:3 
"Pogoń" Miękinia -."Polonia" 3:1 
"Barycz" Sułów - "Piast" Żmigród 1:3

Tabela po XXI kolejce:
1. Śląsk II Wrócław 21 52 104-26
2. Banasik Wołów 21 45 54-31
3. Piast Żmigród 21 39 45-31
4. ZPC Anna-Sokół Marcink. 21 37 33-30
5. Piast Dobrzeń 21 35 36-33
6. Bystrzyca Kąty Wr. 21 34 43-29
7. Pogoń Miękinia 21 31 43-35
8. Manix Borów 21 30 31-31
9. Lotnik Twardogóra 21 29 34-32

10. Odra Malczyce
11. Polonia Kobierzyce
12. Zjednoczeni Ławęczyce
13. Widawa Bierutów
14. Barycz Sułów
15. Moto-Jelcz II Oława
16. Olimpia Podgaj

21 28 53-34 
21 24 25-40 
21 23 32-49 
21 22 24-39 
21 21 30-42 
21 16 27-49 
21 11 26-106

* Klasa "A seniorów *
Uwaga: Wrocławski OZPN zweryfikował wy­

nik derbowego meczu z 5 kwietnia pomiędzy 
"Czarnymi" Jelcz-Laskowice a "Polonią" Miłoszy- 
ce jako walkower dla "Czarnych". W miłoszyckim 
zespole przez 5 minut nie grał młodzieżowiec, gdyż 
zszedł z boiska po otrzymaniu czerwonej kartki.

"Ślęża" Sobótka - "Polonia" Miloszyce - 
mecz przerwano w 70 minucie (przy stanie 1:2), 
gdy miejscowi piłkarze zbyt agresywnie okazywali 
swoje niezadowolenie z decyzji sędziego. Bramki 
dla gości strzelili Sebastian Szafrański i Dariusz 
Kubczak.

"Energetyk" - "Błyskawica" Gać 6:1
Gospodarze wysoko pokonali "Błyskawicę", 

przeżywającą ostatnio kryzys. Siechniczanie mieli 
przygniatającą przewagę i mogli wygrać jeszcze 
wyżej. Bramki dla gospodarzy strzelili: Dariusz 
Kudaj - 3, Andrzej Sienkiewicz - 2 i Leszek 
Kruk, a honorową bramkę dla gości - Waldemar 
Grobclak.

"Czarni" - "Polonia" II 3:0
Laskowiczanie, po dwóch bramkach Rafała 

Miki i jednej Krzysztofa Tasaka, odnieśli cenne 
zwycięstwo nad rezerwą "Polonii" Kobierzyce.

Pozostałe wyniki:
"Zieloni" Łagiewniki - "Drew-Bck" 3:2
"Cosmos" Juszczyn - LZS Osiek 5:0
"Piast" Żerniki - "Strzelinianka" II 2:2
"Orzeł" Bukówek - PKS Łany 1:2

Tabela po XVIII kolejce:
1. Zieloni Łagiewniki 18 47 72-23
2. Czarni Jelcz-Laskowice 18 41 44-20
3. Ślęża Sobótka 17 39 37-15
4. PKS Lany 18 29 36-28
5. Drew-Bek Kondratowice 18 28 49-26
6. Cosmos Juszczyn 18 28 36-44
7. Strzelinianka II Karszów 18 27 32-30
8. Błyskawica Gać 18 22 35-43
9. Polonia Miloszyce 17 19 29-38
10. Polonia II Kobierzyce 18 19 44-49
11. Piast Wrocław Żerniki 18 18 30-43
12. Energetyk Siechnice 18 16 24-43
13. Orzeł Bukówek 18 13 28-61
14. LZS Osiek 18 10 26-48

* Klasa "B" seniorów *
"Burza” Bystrzyca Oł. - "Rapid" D. 3:4
Gospodarze prowadzili już 3:1, lecz wskutek 

nierozważnego zachowania miejscowych piłkarzy 
przegrali 3:4. Przy stanie 2:1, po starciu z bramka­
rzem gości, doszło do zamieszania na polu karnym 
"Rapidu". W konsekwencji sędzia usunął z boiska

dwóch zawodników "Burzy": Leszka Świegota i Se­
bastiana Dobrzańskiego oraz bramkarza gości - Ta­
deusza Plaszezańskiego. Wcześniej sędzia popełnił 
kilka błędów, co wprowadziło nerwową atmosferę 
na boisku. Bramki dla gospodarzy strzelili: Seba­
stian Dobrzański - 2 i Mirosław Jabłoński, a dla 
gości - Adam Gałuszko, Andrzej Wojciechowski, 
Jacek Rypałowski i Mariusz Kłak.

Według informacji uzyskanych od prezesa "Bu­
rzy" Kazimierza Jany, po meczu nagannie zachowa­
li się: były kapitan zespołu, zawieszony za czerwoną 
kartkę, Marek Dąbrowski, Wojciech Bąkowski i go­
spodarz klubu - Mariusz Czajkowski, którzy chcieli 
pobić sędziego i obserwatora tego spotkania z Wro­
cławia. Takie nieodpowiedzialne zachowanie może 
doprowadzić nawet do zamknięcia bystrzyckiego 
obiektu, nie wspominając już o dalszym osłabieniu 
drużyny (spodziewane dyskwalifikacje).

"Olimpia" - KP-86 Borek Strzel. 3:2 
Mecz na szczycie klasy "B" odbywał się na wy­

sokim poziomie - jak na tę klasę rozgrywkową. 
Szkoda, że do tego poziomu nie dostroił się arbiter, 
który czasami błędnie interpretował przebieg gry. 
Bardzo skutecznie rozpoczęli goście, którzy po 
strzałach Bogdana Misiury w 16 i 25 minuty pro­
wadzili 2:0. W 43 min. kontaktową bramkę zdobył 
Krzysztof Górecki. 11 połowa należała do skutecznie 
grających gospodarzy, którzy w 55 min. wyrównali 
po strzale Wojciecha Jańczaka, a dziesięć minut 
przed końcem Krzysztof Małek zdobył zwycięską 
bramkę.

"Świteź" Wiązów - "Piast" Łojowice 2:1 
Piłkarze z Wiązowa nie otrząsnęli się jeszcze po 

pogromie w Borku Strzelińskim, gdzie stracili nie 
tylko 3 punkty i trzech podstawowych zawodników, 
ale także wiarę we własne umiejętności. W meczu na 
swoim boisku presja wyniku spętała nogi niemal 
wszystkim zawodnikom gospodarzy i już w 5 min. 
stracili bramkę po błędzie obrońców i bramkarza. 
Celnym strzałem popisał się Sławomir Gołąb. Wią- 
zowianom dwukrotnie udało się wepchnąć piłkę do 
bramki gości przez Jacka Wilka i Daniela Jędrasa, 
dzięki czemu wygrali, choć przyjezdni mieli lepsze 
sytuacje do zdobycia bramek.

"Foto-Higiena" Oława - "Wedan" II 4:2 
Tylko 9 zawodników mogło wystąpić w tym 

spotkaniu, gdyż nie posiadali w składzie dwóch mło­
dzieżowców. Pomimo nierównych sił żórawinianie 
do 83 minuty bronili remisu 2:2, lecz wtedy ich 
bramkarz musiał skapitulować przy strzale z rzutu 
karnego, by po chwili jeszcze raz wyciągnąć piłkę z 
siatki. Bramki dla gospodarzy strzelili: Krzysztof 
Łuszczyński - 2, Mariusz Cisek i Zbigniew Nowic­
ki, a dla gości - obie Tomasz Dąbrowski.

"Szaluna” Zębice Wr. - "Jankowianka" 2:1 
Bramki dla gospopdarzy strzelili: Wiesław Szy­

dłowski i Jarosław Fornal (z rzutu karnego). Hono­
rową bramkę dla gości uzyskał Piotr Grocki. Na 
pięć minut przed końcem bramkarz "Szaluny" - Filip 
Zagzil obronił rzut karny.

"Teneta" Brożec - "Tęcza" 4:1 
Niespodziewanie słabo zagrali piłkarze z 

Olbrachtowie w Brożcu z przeciętnie prezentującą

Wrocławska liga oldbojów
"Moto-Jekz" gromi "Wedan" 5:0

W poświąteczną środę w Oławie o Puchar Polski 
walczyli trzecioligowcy “Moto-Jelcza" i “Wedanu" 
(relacja na str. 20), a w tym samym czasie w Żórawi­
nie, w meczu o mistrzostwo wrocławskiej ligi oldbo­
jów, spotkali się ich starsi koledzy. Już pierwsza ak­
cja Januszów - Falikowskiego i Kazimierczuka, po 
strzale drugiego z nich, przyniosła prowadzenie go­
ściom. Kilka minut później zdobywca bramki byl 
faulowany w polu karnym. Poszkodowany sam wy­
mierzy! sprawiedliwość, strzelając drugiego gola dla 
“Moto-Jelcza". Po przerwie nadal przeważali przyje­
zdni, doskonalą partię rozgrywali wspomniany Kazi­
mierczuk oraz Adam Cielck - na co dzień podpora 
obrony “Czarnych” Jelcz-Laskowice; który po raj­
dzie przez prawie pól boiska zdobył trzecią bramkę 
dla oławian. W końcówce po jednym golu dołożyli 
jeszcze Andrzej Kołcndowski i Roman Wosiek, 
którzy byli wyróżniającymi się zawodnikami w po­
niedziałkowym meczU z “Orłem’ Prusice. Oławianie 
z trudem wygrali 1:0, po bramce Kolendowskiego, 
strzelonej w 30 minucie.

W drużynie gości grało sporo bardzo młodych 
zawodników, co-jest niezgodne z regulaminem roz­
grywek, który dopuszcza do udziału w lidze tylko 
tych piłkarzy, którzy ukończyli 35 lat. Bardzo praw­
dopodobny jest więc walkower 3:0 dla oławskiej dru­
żyny.

W następnej randzie, 27 kwietnia, oławianie za­
grają we Wrocławiu z zespołem PKS “Odra”.

*
Piłkarze “Wedanu" Żórawina w poniedziałek 20 

kwietnia podejmowali u siebie drużynę “Oldboys” 
Miękinia i wygrali 4:2, prowadząc do przerwy 2:0. 
Po dwa gole dla żórawinian zdobyli: Ryszard Szum­
ski (w tym jednego po pięknym strzale w samo 
okienko z około 25 metrów) i Karol Pręcikowski. 
Dwie bramki dla przyjezdnych strzeli! Marek Mi­
gacz. W drużynie “Wedanu”, zdaniem jej opiekuna 
Franciszka Wytrwała, na wyróżnienie zasłużyli, 
oprócz strzelców bramek: Bogdan Domagała, Ry­
szard Kielcz i Jacek Szukalski.

W kolejnej rundzie żórawinianie wystąpią w 
Wolowie.

*
W innych rozegranych 20 kwietnia spotkaniach 

uzyskano wyniki: “Ślęza" Wrocław - “Bio-Frost” 
Muchobór 2:2, “"Piast” Żmigród - “Śląsk" Wrocław 
1:2, “Odra” Malczyce - “Parasol” Wrocław" 1:6, 
“Polonia” Środa Śl. - “lnkopax" Wrocław 6:1, “Polo­
nia” Trzebnica - PKS “Odra" Wrocław 1:1, GKS Ko­
bierzyce - “Old Boys-Sanig” Wołów 1:1, OSiR 
Strzelin - “Bór” Oborniki Śl. 0:3.

W drugim meczu, prócz po  
jedynku “Wedan” - “MotoJelcz”, roze­
granym awansem. “Bór” zremisował z “Polonią” 
Środa Śl. ():().

A oto tabela
1. Moto-Jelcz Oława 6 18 22:1
2. Polonia Środa Śl. 6 14 16:6
3. Polonia Trzebnica 5 13 ,17:6
4. Śląsk Wrocław 5 13 16:5
5. GKS Kobierzyce 5 10 11:8
6. Wedan Żórawina 6 10 15:16
7. Odra Malczyce 5 10 i! :ll
8. Parasol Wrocław 5 8 15:7
9. PKS Odra Wrocław 5 7 9:6
10. Piast Żmigród 5 6 17:16
11. OSiR Strzelin 5 6 8:14
12. Bór Oborniki Śl. 6 5 9:17
13. Ślęza WriKtaw 4 2 5:8
14. Bió-Frost Muchobór 5 2 7:12
15. Sanig Wołów 5' 1 5:11
16. Oldboys Miękinia 5 0 6:12
17. Orzeł Prusice 5 0 5:17
18. Inkopax Wrocław 4 0 7:26

(kat)

mm
się na wiosnę "Tenetą". Bramki dla gospodarzy 
uzyskali: Zbigniew Wiaderek - 2, Piotr Pietrzak i 
Tomasz Głowacki, a honorową bramkę zdobył 
Stanisław Zięcina. Czerwonymi kartkami ukarano 
Ryszarda Kocha z "Tęczy" oraz Krzysztofa Chorta 
z "Tenety".

Pauzował "Nefryt" Jordanów.
Tabela po XVIII kolejce:

1. KP-86 Borek Strzel. 17 36 55-23
2. Świteź Wiązów 16 35 46-20
3. Olimpia Żerniki Wr. 16 35 47-31
4. Szaluna Zębice Wr. 16 31 27-28
5. Tęcza Olbrachtowice 17 29 41-28
6. Jankowianka Janków 17 22 29-28
7. Wedan II Wilczków 17 21 37-33
8. Nefryt Jordanów 16 20 37-42
9. Foto-Higiena Oława 17 19 41-54
10. Teneta Brożec 17 18 42-58
11. Piast Łojowice 17 15 35-56
12. Burza Bystrzyca Oł. 16 15 34-49
13. Rapid Domaniów 17 13 38-57

Jacek Polasz

Oławska 
liga bilardowa

Po dwutygodniowej przerw ie, 20 
kwietnia, odbyła się VI edycja oławskiej 
ligi bilardowej, tym razem wystartowało 
16 zawodników. Pięciogodzinne zmagania 
zakończył finał, w którym zagrali R obert 
Cyłny i B artłom iej M arcinów . Wygrał 
Robert Cyłny 5:3. W walce o trzecie miej­
sce Daniel B artoszek pokonał również 
5:3 A rkadiusza Kokoszę.
Tabela obejmująca najlepszą dziesiątkę:

M. Pkt T W P
1. (1) R. Januszkiewicz 60 6 26 8
“ (2) A. Lasota 60 6 24 10

3. (7) R. Cyłny 43 5 18 6
4. (4) B. Marcinów 42 6 19 10
u (3) B. Humeniuk 42 6 18 9
6. (6) D. Bartoszek 38 5 18 9
7. (4) A. Niedziółka 33 6 17 11
8. (9) A. Kokoszą 29 6 13 10
9. (7) K. Witek 27 3 12 6
10. (11)M. Koziura 16 2 8 4

Legenda: M. - miejsce po VI edycji, 
Pkt - ilość punktów, T  - ilość turniejów,

W - zwycięstwa, P - porażki

Kolejna, VII edycja - w poniedziałek 
27 kwietnia, od godz. 19.00 - jak zwykle 
w Klubie Bilardowym na dworcu PKS w 
Oławie.

*
W rozegranych w Oławie 18 i 19 

kwietnia eliminacjach do mistrzostw Pol­
ski juniorów młodszych (do 16 lał) awans 
wywalczyli: * w odmianie “8" - G rzegorz 
W ilek, * w “9" - S ław om ir Nowak z Wi- 
toszyc, * w ” 14,1" - B artosz Hum eniuk. 
Ponadto bezpośredni awans do finału z li­
sty rankingowej “JUNIOR-TOUR ‘97" 
uzyskali Radosław  Januszkiew icz (grupa 
starsza) i K rzysztof W itek (grupa młod­
sza). Finał odbędzie się w Nyskim Klubie 
Bilardowym w dniach od 30 kwietnia do 3 
maja.

AnN
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O bocianach sprzed półwiecza O  BRZESKA 29, od poniedziałku 
do soboty w godz. 12.00-19.00 Ł

O  DWORZEC PKS, od ponie- §  
działku do piątku w godz. 12.00- *  
19.00, w soboty w godz. 11.00-17.00 '

Do redakcji docierają kolejne 
dane o zasiedlonych bocianich 
gniazdach

Od Zdzisława Brezdenia 
z Godzikowic dowiedzieliśmy 
się, że 4 kwietnia do gniazda 
na terenie masarni Edwarda 
Czernika przyleciał pierwszy 
bocian, drugi dotarł nieco 
później. Nasz Czytelnik sądzi, 
że pierwszy dotarł samiec, bo 
tak - zdaniem ornitologów - 
dzieje się zazwyczaj. Wpraw­
dzie u bocianów trudno od­
różnić samca od samicy, ałe 
możemy polegać na wiedzy 
fachowców.

Kolejne gniazda zostały 
zajęte w Katowicach, Gaci,

Sulimowie i Kotowicach - 
przysiółek Utrata.

Przyszedł również list od 
Józefa Bojczuka z Biskupic - 
o zasiedleniu gniazda na jego 
stodole już pisaliśmy. Jak pi­
sze pan Józef, do gniazda 
przyleciały w odstępie dwóch 
dni dwa ptaki, a po paru dnia 
pojawił się trzeci. Odbyła się 
wielka bitwa powietrzna - ale

USTA HITÓW MARC
SPEED 2 cz. II - akcja
PUŁAPKA - polski sensacyjny
ZAGINIONY ŚWIAT - przygodowy
WIĘŹNIOWIE NIEBA - sensacja
POSTERUNEK 13 cz. I, II, III, IV, V - polska komedia
PIĄTY ELEMENT - s/f
FACECI W CZERNI - komedia s/f
KONTAKT - s/f
SZCZĘŚLIWEGO NOWEGO JORKU - polska komedia 
BELFER 2 - sensacyjny 
SZYBKIE PIENIĄDZE - sensacyjny

teraz jest już spokój. Do listu 
załączono też wykonane 4 lata 
temu zdjęcie bociana na 
gnieździe ulokowanym na 
dachu z widoczną liczbą 1900 
- datą postawienia stodoły. 
Pan Bojczuk wspomina przy 
okazji tajemniczą historię 
sprzed 51 lat, gdy jego zagro­
dę odwiedzili dwaj strażnicy 
leśni, którzy zażądali wyda­
nia dwóch boćków. Nasz Czy­
telnik do dziś żałuje, że im te 
ptaki wydał, bo podejrzewa 
(i chyba słusznie), że nie byli 
to żadni strażnicy, tylko zwy­
kli kłusownicy. Tyle lat minę­
ło, a żal Został...

Grażyna Notz

Od 23 kwietnia «98 jak co roku 
WIELKA WIOSENNA PROMOCJA 
w sieci wypożyczalni RELAX

do DWÓCH wpożyczonych £. 2.
FILMÓW na dobę TRZECIA KASETA 

ZA DARMO

Promocja trwać będzie do końca maja'98
wypożyczając CZTERY KASETY na week 

end (od soboty do poniedziałku), otrzymacie Pań 
stwo PIĄTĄ KASETĘ ZA DARMO

Zapraszamy Państwa do 
Wypożyczalni JAVI, jeśli chce­
cie Państwo oglądać kasety 
najwyższej jakości od renomo­
wanych dystrybutorów

Jacek Pilawa - filozof 
i inżynier w służbie 
Urzędu Miejskiego  
i Unii Wolności

plac Zamkowy 2 DH “Kwadraciak’ 
sklep “Merkury” »► Padrewskiego 
codziennie od 12.00 do 20.00 
w niedziele i święta od 12.00 do 17.00

NAJWIĘKSZY 
WYBÓR 
BAJEK

PUŁAPKA - SENSACJA, POLSKA (FILM KINOWY) 
WIĘŹNIOWIE NIEBA - SENSACJA, USA (FILM KINOWY) 
ZAGINIONY ŚWIAT - SENSACJA, USA (FILM KINOWY) 
BELFER 2 - FILM AKCJI, USA (VIDEO PREMIERA) 
KONTAKT - FANTASTYKA, USA (FILM KINOWY)
PIĄTY ELEMENT - FANTASTYKA, USA (FILM KINOWY) 
DUCHY MISSISIPI - SENSACJA, USA (FILM KINOWY) 
FACECI W CZERNI - KOMEDIA, USA (FILM KINOWY) 
SPEED 2 - FILM AKCJI, USA (FILM KINOWY)
UWOLNIĆ ORKĘ 3 - PRZYGODOWY, USA (FILM KINOWY)

t . , lfno * Piłka nożna *Sobota - 25 kwietnia, godz. 16.30:
„Moto-Jelcz” Oława - „Lechia” Dzierżoniów I S  I _  J  „  I
Niedziela - 26 kwietnia, godz. 11.00: '  ■ f v  "  U W  * £  /  f
„Wedan” Żórawina - SMS „Contact” Wrocław

* Klasa okręgowa seniorów
Wszystkie mecze w niedzielę - 26 kwietnia: -  I
(godz. 11.00) „Moto-Jelcz” II - „Widawa” Bierutów -* ' '  ' '  - ‘
(godz. 16.00) ZPC „Anna-Sokół” Marcinkowice - „Barycz” Sułów 
(godz. 16.00) „Manix” Borów - „Zjednoczeni” Lawęczyce

* Klasa okręgowa juniorów 
Niedziela - 26 kwietnia, godz. 14.00:
(godz. 13.00) „Moto-Jelcz” - „Widawa” Bierutów 
„Energetyk” Siechnice - „Wratislavia” Wrocław 
„Czarni” Jelcz-Laskowice - „Pekaes” Wołów

* Klasa „A” seniorów 
Niedziela - 26 kwietnia, godz. 15.00:
„Błyskawica” Gać - „Ślęża” Sobótka, „Polonia” Miloszyce - „Cosmos” Juszczyn,

PKS Łany - „Czarni” Jelcz-Laskowice, „Polonia” II Kobierzyce/Jaszowice - „Energe­
tyk” Siechnice.

* Klasa „B” seniorów 
Niedziela - 26 kwietnia, godz. 15.00:

-„Fot-Higiena” Oława - „Teneta” Brożec, „Wedan” II Wilczków - „Świteź” Wią­
zów, „Piast” Lojowice - „Olimpia” Żerniki Wr., KP-86 Borek Strzel. - „Szaluna” Zę- 
bice Wr., „Jankowianka” Janków - „Burza” Bystrzyca Ol., „Rapid” Domaniów - „Ne­
fryt” Jordanów.

Pauzuje „Tęcza” Olbrachtowice.
* Klasa „C” seniorów

Wszystkie mecze w niedzielę - 26 kwietnia, godz. 15.00:
Grupa I
„Zefiry” Piskorzów - „Palef ’ Goszczyna, „Czarni” Sobocisko - „Zorza" Zabardo- 

wice, „Amator” Oleśnica Mała - „Odra” Ścinawa Polska, „Zorza” Niemil - „Sokół” 
Owczary.

Pauzuje „Korona” Osiek.
Grupa II
„Huragan” Minkowice - „Czarni” Piekary, „Zalesie” Wójcice - „Odra” Ratowice, 

„Jafa” Oława - ZPC „Anna-Sokół” II Marcinkowice, „Burza” Dębina - „Rzemieślnik” 
Nowy Otok.

W “Kwadraciaku” oferujemy naj­
większy wybór “wideoteki domowej 
w Oławie, ponad 2000 tytułów

komputery

k a s y  f is k a ln e
- sh arp
- e lz a b
- a d a x
- n e r

Oława, ul. 1 Maja 31 b 
tel./fax (0711)32663

A D A X
PERSONAL COMPUTER

Zespół „Syreny” Jaczkowice wycofał się z rozgrywek,

WYPOŻYCZALNIE
KASET VIDE0

WYPOŻYCZALNIE KASET VIBE0

korzystne odsetki______

O ł a w a  
R y n a k  1 5 ,  _ 

t a l .  3 9 0 - 9 9
OPUSTY DLA POWODZIAN, 
EMERYTÓW I RENCISTÓW
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Idstem po prostu śpiewakieiti
- Owszem, przyznaję, nie stworzyłem nowego kierunku w 

muzyce. Nie aspiruję do miana jakiegoś odkrywcy. Jestem po 
rostu śpiewakiem - przyznaje Stanisław Sojka

Cieszymy się, że coraz więcej listów  trafia do re­
dakcji, jednak... bez przesady. Coraz częściej do redak­
cyjnej skrzynki, zawieszonej tuż przy wejściu do na­
szej siedziby, ludzie wrzucają zwykłe listy, myśląc za­
pewne, że korzystają z usług poczty. Tak było np. tuż 
przed Wielkanocą, gdy w  ostatniej chwili, jeszcze w  
sobotę, spóźnialscy wysyłali życzenia, ale zamiast 
pójść na pocztę, wrzucili je do najbliższej napotkanej 
skrzynki, nie zwracając uwagi na to, że jes t ona wyraź­
nie oznakowana naszą winietą. I najprawdopodobniej 
życzenia dotarły do adresatów już po świętach.

Ta czerwona skrzynka na fotografii to nie jest skrzyn­
ka pocztowa! Prosimy o tym pamiętać, przede wszyst­
kim we własnym interesie. Wszystkie listy, które tra­
fiają do nas omyłkowo, wrzucamy potem oczywiście 
do skrzynek pocztowych, ale to wszystko trwa, a 
gdzieś ktoś przecież czeka.

nr3/98magazyn lasu
Spotkałem
szczęśliwego
geja?

%

Zauważyłem, że był to okaz typowego 
geja, takiego delikatnego, który chodziłby 
tylko z torebeczką i wybierał facetów. To 
był mój pierwszy kontakt. Wczesmiej nie 
miałem żadnych, z kobietami też. Po pro­
stu chciałem zobaczyć, jak to jest.

Tajemnice
miłocickiego
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Rozmowa z 
Maćkiem, 

dziewiętnastolatkiem 
mieszkającym w 

Oławie, członkiem 
Stowarzyszenia 

Dolnośląskiej Grupy 
Lesbijek i Gejów

szy ode mnie. Jest nam bardzo do­
brze. Znam osoby, które żyją z sobą 
od trzydziestu lat, więc wiem, że to 
jest możliwe. Mam nadzieję, że zo­
staniemy razem na długo. Chciał­
bym. Nie chcę go stracić. Marcin jest 
dla mnie bardzo dobry. Rozumiemy 
się nawzajem. Byliśmy wspólnie na 
wakacjach. Było milo. Poznaliśmy 
się dogłębnie i uznaliśmy, że nasz 
związek może trwać dłużej.

- Czy m acie swój podział ról?
Kto jest „Nim ”, a kto „Nią” ?

- Wszystko zależy od tego, jak 
sobie partnerzy ustalą. Można się 
umówić, a czasem to już jest w nas. 
Ja akurat jestem ze swoim chłopa­
kiem w takim układzie, że to raczej 
ja potrafię coś ugotować. Mogę pro­
wadzić kuchnię, ale uważam, że każ­

dy mężczyzna powinien umieć to 
robić.

Rodzina - tak, ale...
- A twoja mam a was rozumie?

- Mama cały czas płakała, że nie 
może zaakceptować tego, jaki je ­
stem. Inny.

- M ogliście o tym  spokojnie po­
rozm aw iać, czy była aw an­
tura?

- Inicjatywa często wy­
chodziła od mamy. Chciała 
porozmawiać. Mówiłem  
wówczas, że te rozmowy nic 
nie dadzą. Mówiłem: „Ty i tak 
zaraz zaczniesz płakać albo 
mówić, że jestem zboczony”. 
Rozmowa trwała godzinę, a 
potem słyszałem: „Maćku, ja 
tego nie zrozumiem do koń­
ca...”. Prosiła tylko, żebym 
nikomu o tym nie mówił. 
Przynajmniej dopóki miesz­
kam w Oławie. Bo potem 
ktoś wybije szybę, napisze 
coś na ścianie. Ludzie nie są 
tolerancyjni.

- A tata?
- Mama powiedziała mu 

kiedyś, że ja oglądam się za 
chłopakami. Powiedział jej: 
„Czyś ty zwariowała? Za 
chłopcami, w takim wieku?”
I machnął ręką. Teraz tata nie 
jest przeciwko nam. Wie, że 
działam w organizacji. Cza­
sem nawet rozmawiamy o 
tym.

- T w oje ro d zeń stw o  też  
wie o M arcinie?

- Tak. Nie rozmawiałem o tym z 
nimi, ale wiedzą. I raczej akceptują. 
Bardzo się cieszę, że rodzina tak to 
przyjęła. Kiedyś miałem dyżur przy 
telefonie gejowskim we Wrocławiu 
i zadzwonił ktoś, kto mieszka na 
dworcu, bo rodzice wyrzucili go z 
domu tylko dlatego, że jest gejem.

Organizacja
- Co ci daje przynależność do 

stow arzyszen ia?
- Poczucie bezpieczeństwa, do­

wartościowanie. Jestem komuś po­
trzebny. Mogę coś zrobić nie tylko 
dla siebie, ale dla całej społeczności 
gejowskiej.

- K ied y  p o c z u łe ś , że j e s te ś  
inny niż inni...

- Na początku było zdziwienie. 
Fascynacja męskim ciałem, męż­
czyznami. Nie wiedziałem jeszcze, 
że jest jakaś inna orientacja seksu­
alna. Wydawało mi sie wtedy, że je­
stem nienormalny, zboczony...

- Ile m iałeś lat?
- To zaczęło się bardzo wcześnie, 

byłem w czwartej, klasie podstawów­
ki. Nie miałem jeszcze świadomo­
ści co to jest, tylko czułem jakąś fa­
scynację. Gdy np. oglądałem kolo­
rowe magazyny, gdzie były zdjęcia 
ładnych chłopców, to za jakiś czas 
znów chciałem je oglądać, bo po­
dobały mi się.

- Kiedy przyszła świadom ość?
- W ósmej klasie.

- Najpierw  był strach czy ak­
ceptacja?

- Strach. Co będzie, jak ktoś się 
dowie? Jak przez nieuwagę po­
wiem, że jestem taki a nie inny? 
Czytałem wówczas różne artykuły, 
w których była mowa, że to jest złe, 
zboczone. No, świństwo!

- C zy ro zm a w ia łeś  z k im ś o 
sw oich odczuciach?

- Nie, ale... Napisałem kiedyś list 
do chłopaka. Przeczytałem jego ad­
res w gazecie. To było już w pierw­
szej klasie zawodówki. On był z 
wrocławskiego radia. Odpisał mi i 
zaprosił na dyskotekę. List wzięła 
moja mama i przeczytała. Potem 
zakleiła kopertę i oddała mi, nic nie 
mówiąc. Jakby nigdy nic. Gdy prze­
czytałem list, mama zaczęła mnie 
wypytywać, kto pisze, po co, dla­
czego. Chciałem jej powiedzieć... 
On dzwonił do mnie. Za trzecim ra­
zem mama powiedziała mu, aby się

go roku, oficjalnie jesteśmy ze sobą 
od sierpnia.

- Co to znaczy oficjalnie?
- Po prostu zdecydowaliśmy się. 

Od maja do sierpnia to było pozna­
wanie się. Jaki ja jestem, a jaki on? 
Czy ja zaakceptuję jego wady, a on 
moje? Czy ja jestem dla niego do­
bry, a on dla mnie? Mój chłopak jest 
z Brzegu, student socjologii. Często 
spotykamy się we Wrocławiu. Star­

ode mnie odczepił. Potem 
spytała, kiedy jadę do 
Wrocławia na dyskotekę. 
Wtedy zrozumiałem, że 
czytała mój list. Z jednej 
strony byl to ból, bo 
wiem, że zmartwiłem ją, 
nic jej nie mówiąc, i sama 
musiała sie dowiedzieć. Z 
drugiej strony, nie powin­
na jednak otwierać listu. 
Sam powiedziałbym jej 
wszystko. Chciałem to 
zrobić. Wcześniej nie 
miałem nikogo, z kim 
mógłbym na ten temat 
porozmawiać.

Pierwszy raz
- S p o tk a łe ś  s ię  z 

tym chłopakiem ?
- Tak, ale nie spodo­

baliśmy się sobie. Zauważyłem, że 
był to okaz typowego geja, takiego 
delikatnego, który chodziłby tylko z 
torebeczką i wybierał facetów. To był 
mój pierwszy kontakt. Wcześniej nie 
miałem żadnych, z kobietami też. Po 
prostu chciałem zobaczyć, jak to jest. 
To był pierwszy i jedyny raz z nim. 
Źle sie czułem. Byliśmy u niego. Naj­
pierw tylko we dwóch, ale potem 
przyszedł jego kumpel. No i kocha­
liśmy się z jego kumplem. I to mi sie 
właśnie nie podobało. Więcej już się 
nie spotykaliśmy. Z jednej strony było 
mi dobrze, bo kochałem się z chło­
pakiem, ale negatywną stroną było to, 
że czułem się jakby wykorzystany.

- Jesteś sam otny?
- Nie. Mam chłopaka. Jest ze 

mną nieoficjalnie od maja ubiegłe­

7dnł

Spotkałem  szczęśliw eg o
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g e ja ?
- Ilu członków form alnie liczy 

w asza organ izacja?
- W  lu ty m  b y ło  nas o k o ło  30 

o só b .
- To chyba m ało, jak  na ilość 

o só b  o o d m ien n y c h  s k ło n n o ­
śc ia ch  se k su a ln y c h  na ca łym  
Dolnym  Śląsku.

- W iele osób  nie chce  się u jaw ­
niać. S pora  część , pod p resją  sp o ­
łeczeństw a i rodziny, zaw iera  w ła­
sn e  m a łż e ń s tw a . P o tem  d e c y d u ją  
się jed n ak  prze jść  na stronę ho m o ­
se k su a ln ą . W śró d  n as  są  lek a rze ,

 ̂ p ra w n ic y , a r ty ś c i ,  p o lity c y . N ie ­
d a w n o  np. z a d z w o n ił do  nas tak i 
pan  z w o jew ó d z tw a  zam o jsk ieg o . 
M a 42  lata, p row adzi bar, m a żonę 
i dw ójkę dzieci. Poczuł, że  je s t g e ­
je m . W iem y, ż e  to  m o że  b y ć  d la  
ro dz iny  duży  szok . Z w łaszcza  d la 
żony  je s t  to  b a rd zo  bo lesn e . C z ę ­
sto  d o ch o d z i do  ro zw o d ó w  i w te­
d y  z r a n io n e  są  o b y d w ie  o so b y , 
ob ie  strony. S ta ram y  się  w  tak ich  
sy tu a c ja c h  p o m ag ać .

- Co robicie podczas swoich  
spotkań?

- S p o ty k a m y  się  z le k a rz a m i, 
p s y c h o lo g a m i. D y s k u tu je m y  np. 
na tem at szko len ia  o  A ID S , d y żu ­
ru jem y  p rzy  g e jo w sk im  te le fo n ie  
z a u f a n ia ,  c z a s e m  o rg a n iz u je m y  
tzw . z jazdy  tu ry s ty czn e , p o g łę b ia ­
m y w ied zę  o  ś ro d o w isk a c h  g e jo - 
w ak ich  w E urop ie  (np. o  leg a liza ­
cji zw iązk ó w  h o m o sek su a ln y ch  w 
D an ii). L u d z ie  m y ślą , że  ch cem y  
leg a lizac ji n aszy ch  zw iązk ó w  ty l­
ko  po  to, by m ieć ślub  w kościele  
czy  w u rzędzie . A  m y chcem y ty l­
k o  u n o rm o w a n ia  p r a w n e g o  n a ­
sz y c h  w z a je m n y c h  re la c ji ,  tak że  
tych , d o ty c z ą c y ch  w sp ó ln o ty  m a­
ją tk o w e j i w szystk iego , co  za  tym  
id z ie  (n p .d z ie d z ic ze n ia ) .

Nie tylko 
łożko

- M ożesz powiedzieć, że jesteś  
szczęśliw ym  gejem ?

- M am  b ard zo  d użo  szczęścia .
- A le zanim spotkałeś M arci­

na, m iałeś jeszcze jedn ego  part­
n era ...

- T ak. S p o tk a łe m  k o g o ś  z L a- 
skow ic  i to  by ł m ój d ru g i ch łopak .

- K ochaliście się ?
- Tak.

- Czy to zaw sze m usi tak być,

że znajom ość gejów  zaraz kończy  
s ię  w łóżk u  je sz c z e  teg o  sam ego  
dnia?

- Nie, nie... Są różne osoby. Jeden 
idzie od razu do łóżka, inny będzie 
odkładał zbliżenie. Z moim obecnym 
chłopcem kochaliśmy się po kilku 
miesiącach znajomości. Jest oczywi­
ście pewien stereotyp geja, że musi 
mieć kolorowe ciuszki,-być umalo­
wany i tylko czekać na okazję, aby 
złapać faceta, ale to nie zawsze tak 
musi być. My obaj ubieramy się po 
męsku. Nie afiszujemy się ze swoją 
odmiennością.

- W  Polsce nie ma jeszcze m ar­
szy gejów  i lesb ijek , jak  dzieje się 
np. w Berlinie, ale przecież nietrud­
no sp otk ać geja , choćby we w ro­
cław skim  parku S łow ackiego. Oni 
rzucają  się w oczy u braniem , za ­
ch ow an iem ...

łem, że to są prywatne, intymne 
sprawy każdego człowieka. Kiedyś 
miałem okazję porozmawiać o tym 
z księdzem. Był bardzo młody i 
chciał ze mną rozmawiać.

- C z y  ta  r o z m o w a  c o ś  
z m ie n iła ?

- Nie, ale... Ksiądz był bardzo to­
lerancyjny, nie potępiał homoseksu­
alizmu. Wiem, że Kościół nie jest za 
współżyciem seksualnym dwóch 
osób jednej płci. Ale ten ksiądz mó­
wił, że w Biblii nie ma nic ani o po­
tępieniu, ani o popieraniu gejów. Na­
mawiał mnie natomiast do pogłębie­
nia wiary.

Gdzieś tu są
- Z nasz o ław sk ie środow isko  

hom oseksualistów? Statystycznie

- Ale to jest miejsce raczej na przy­
godne znajomości. Jest pewna grupa, 
która chodzi do parków, afiszuje się 
swoją seksualnością, robi dużo hała­
su. Większość z nas siedzi jednak w 
domu, bo wiemy, że społeczeństwo 
tego nie akceptuje. Niektórzy są jak­
by zamknięci, nie mają z kim poroz­
mawiać. Trochę jak w więzieniu. Mię­
dzy innymi dlatego wejście do nasze­
go lokalu jest nieco ukryte. Tylko ró­
żowy trójkąt na drzwiach mówi, że to 
jest właśnie to. Każdy, kto chce tam 
trafić, trafia.

Byi tolerancyjny
- W ierzysz w Boga?

- Tak, ale do kościoła nie chodzę. 
Wcześniej chodziłem, ale od kiedy tra­
fiłem do organizacji, dowiedziałem 
się, jaki jest stosunek Kościoła do ho­
moseksualizmu.

- A wcześniej?
- Nie uznawałem tego za grzech. 

Nie spowiadałem się z tego. Uznawa­

rzecz  b io r ą c , w śró d  o ła w ia n  
m oże być co n ajm n iej k ilk aset  
osób o odm iennej orientacji sek­
sualnej.

- Średnio mówi się o siedmiu pro­
centach populacji. Na pewno oni są 
w Oławie, ale ja nie znam nikogo. 
Nikt z nich nie spotyka się z nami w 
Wrocławiu. Niedawno, spacerując w 
oławskim parku, zauważyłem jed­
nak, że ktoś wywiesza zdjęcia na­
gich chłopaków, wyrwane z gazet.
I to w kilku miejscach. W ubiegłym 
roku, gdy szedłem z moim chłopa­
kiem, widzieliśmy dwóch nagich 
panów w wieku około 30 lat. Leżeli 
na kocu na polanie przy torach. A 
więc gdzieś w Oławie na pewno 
mieszkają geje, tylko skutecznie 
skrywają swoją orientację seksual­
ną. Ja nikogo takiego z Oławy nie 
znam, a szkoda... Razem zawsze 
łatwiej.

R o z m a w ia ł  J e r z y  K a m i ń s k i

Na prośbę m ojego roz­
mówcy, jeg o  im ię i n iektó re  
dane zosta ły  zm ienione.

TYLKO
O

YIPACfi

«*- Nie tylko giazura
Telewizja doniosła, że będziemy 

mieli swój wkład w nową siedzibę Par­
lamentu Europejskiego w Strasburgu, 
ponieważ ekipę polskich fachowców za­
angażowano tam do położenia glazu­
ry. Tymczasem laureatem konkursu 
młodych kompozytorów na utwór prze- 

. widziany do wykonania podczas inau­
guracji obiektu został również rodak - 
23-letni student katowickiej Akademii 
Muzycznej Sebastian Niedziela. Kom­
pozytor pasjonuje się również walkami 
Wschodu, ponieważ uważa, że „kiedy 
siedzi się godzinami, garbiąc się i pi­
sząc nutki, jest to szybka droga do ka­
lectwa...”

Kamień z serca
Jeden z liderów Związku Komuni­

stów Proletariat, radny m. st. Warsza­
wy Andrzej Namysłowski (z zawodu - 
immunolog transplantacyjny) w roz­
mowie z „Gazetą Wyborczą” zauwa­
żył, że w Chinach dominuje własność 
społeczna, ale wykorzystywane są me­
chanizmy rynkowe. „Gdybym mógł 
spowodować zwycięstwo mojej partii w 
wyborach - powiedział - to dla współ­
czesnej Polski wybrałbym właśnie roz­
wiązanie chińskie. Oczywiście bez obo­
zów pracy...”

Do Europy przez... 
bigos
Ryszard Czarnecki, szef Komitetu 

Integracji Europejskiej, wyznał „Ma­
gazynowi Rzeczpospolitej”: Na bardzo 
ważnej konferencji międzynarodowej 
dużo lepsze wrażenie niż mój świetny 
referat, zrobił polski stół. Nasz bigos 
zrobił furorę. Uważam, że minister 
Kułakowski - główny negocjator na­
szego przystąpienia do Unii Europej­
skiej - powinien jeździć z konwojem wio­
zącym polskie potrawy...”

Artysta - o polityce
Reżyser Kazimierz Kutz, od niedaw­

na senator Unii Wolności z woj. kato­
wickiego, tak ocenił obecną koalicję 
rządzącą w rozmowie z „Trybuną”: 
„Polityka to nie jest świąteczny garni- 
turek i to nie jest pójście na spacer czy 
na mszę. UW jest partią, która uważa, 
że przed Polską stoją poważne sprawy i 
trzeba je rozwiązać. Cóż - wyłonił się 
„niedoświadczony partner .prawico­
wy”, który popełnia mnóstwo gaf i nie­
dorzeczności, ale trzeba zważyć, że z 
obecnego układu w AWS dopiero po­
wstanie jakaś partia jednorodna...”
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Rodzino, nie daj się

S zc zę ś c ie  na potem
Z jednej strony słychać głosy: rodzina 

przeżywa kryzys. Młodzi wolq żyć na kocią 
łapę. Z drugiej zaś - ucieczka w rodzinę to 
sposób na przetrwanie w trudnych czasach. 
Wartość, którą Polacy cenią sobie najbardziej. 
Tymczasem, jak wynika z badań GUS, od kilku 
lat maleje liczba nowo zawieranych małżeństw. 
Rzadziej rozbrzmiewa marsz Mendelssohna, nie 
tak spieszno - zwłaszcza młodym - na ślubny 
kobierzec. Dziś być dwudziestopięciolatkiem i 
nie mieć męża lub żony nie jest żadną hańbą, 
wręcz przeciwnie.

Także badania socjologów PAN 
potw ierdzają, że szczególnie 
nie spieszą się do małżeństwa 

panowie w wieku 20-24 lat i panny poni­
żej 19 lat. Dzisiejsza młodzież, zdaniem 
naukowców, większą wagę przywiązuje do 
zdobycia dobrego wykształcenia, pozycji 
społecznej, osiągnięcia odpowiedniego 
statusu m aterialnego. Zrobienie kariery 
staje się w tym momencie ważniejsze niż 
założenie rodziny. D la m łodych i w y­
kształconych obrączka na palcu nie jest 
już atrakcją.

Na kocią łapę?
Tradycjonalista powie: gonią za nowo­

czesnością, są amoralni, szargają dobrą 
opinię. Kobieta wyzwolona i chłopak bez 
przesądów zaprzeczy: nam nie potrzeba 
pustych gwarancji złożonych przed urzęd­
nikiem Stanu Cywilnego. Kochamy się, 
jest nam ze sobą dobrze. Wolny związek 
jest bardziej odporny na monotonię, za­
pewnia większą niezależność.

Szara rzeczywistość
Przyczyn, że jesteśmy może mniej ro­

dzinni, jest znacznie więcej. Jedna z nich 
to na pewno trudna sytuacja młodych w dzi­
siejszych czasach. Zycie ich nie rozpiesz­
cza, a start w samodzielność staje się coraz 
trudniejszy. Kończą szkoły, uczelnie, a 
miejsc pracy brak. Bezrobocie zajrzało w 
oczy niejednemu absolwentowi. Dlatego 
jeśli nawet znajdzie pierwszą pracę, to ni­
skie zarobki szybko otrzeźwiają jego za­
pał, także .do zakładania rodziny. Jeśli jed­
nak zdecydował się na to, odkłada na czas 
nieokreślony posiadanie dzieci.

A na poparcie racji takiej decyzji przy­
tacza fakty: nie mam pracy, ledwo wiąże­
my koniec z końcem, dzieci w naszej sy­
tuacji to luksus. Według GUS, kobiety 
młode nie chcą mieć dzieci także ze wzglę­
du na trudną sytuację mieszkaniową (ok. 
17%). Bo tylko nieliczni nowożeńcy od 
razu mają samodzielne M-2. Przeważnie 
po ślubie wynajmują lokum, ale najczę­

ściej mieszkają wspólnie z rodzicami któ­
regoś z nich i często jeszcze z innymi 
członkami rodziny.

standardem życia innych rodzin, nawet 
kosztem ograniczenia wydatków bieżących 
kupują wideo, telewizor, kuchenkę mikro­
falową itp.

Badania budżetów rodzinnych wyka­
zały też, że polska rodzina (czytaj: ta z więk­
szym stażem małżeńskim) wykorzystała 
lata 90. właśnie na lepsze wyposażenie 
domu. Wymieniła telewizory czarno-białe 
na kolorowe, monofoniczny sprzęt na ste­
reo, pralkę wirnikową na automatyczną, 
rowery i motocykle zastąpiły samochody.

Różnie próbują sobie 
radzić

Jedni decydują się na migrację zarob­
kową (najliczniejsza grupa do 34 lat), by 
poprawić byt swojej rodzinie. Miesiąc 
zbierania truskaw ek czy winogron we 
Francji, pomoc w sadzie w Niemczech - 
pozwoli zrealizować dawno odkładane za­
kupy dla domu i jeszcze odłożyć trochę 
grosza. Inni podejmują prace dorywcze w 
kraju, chałturząc ile się da i gdzie się da. 
Inżynier nie wstydzi się tapetować miesz­
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wi poważne obciążenie budżetów domo­
wych. Z analiz wynika, że większości tyc łi^  
rodzin nie stać, niestety, na spełnienie po­
trzeb dziecka, nawet uznawanych za stan­
dardowe.

Ambicją niejednej mamy jest pogodze­
nie kariery zawodowej z wychowaniem 
dziecka. Żłobek, przedszkole nie są już do­
skonałym rozwiązaniem, bo drogim. Poza 
tym, bezrobocie kobiet też wymusiło nie­
jako powrót wielu z nich do domu i zaję­
cie się dziećmi. Te, które bardziej obawia­
ją  się utraty pracy czy złej sytuacji mate­
rialnej rodziny, rezygnują z urlopu wycho­
wawczego. Wtedy najlepszym wyjściem z 
sytuacji jest... babcia, której powierzy się 
opiekę nad wnukami.

Rodzino nie daj się, 
czyli jednak zagrają 
Mendelssohna

Ślub ułatwia jednak życie. A młodzi 
umieją kalkulować. Wiele par po kilku la­
tach wspólnego mieszkania decyduje się 
więc sfinalizować swój związek. Nie bę­
dąc żoną czy mężem, nie można stać się 
współwłaścicielem mieszkania, które chce 
się kupić. Żyjący na kocią łapę nie mogą 
sobie razem odliczać podatków, chociaż 
wspólnie prowadzą gospodarstwa domo­
we. A kiedy dziecko ma iść do szkoły - 
nawet zatwardziali przeciwnicy m ałżeń­
stwa „poddają się” , w obawie, żeby nie 
wytykano ich pociechy palcami.

Gdy stają w końcu na ślubnym kobier­
cu przekonani o wyższości mał­

żeństwa nad wolnym 
z w i ą z k i e m

Domowy 
budżet

Pogłębia się dyspro­
porcja między potrzeba­
mi m łodych rodzin a 
możliwościami ich za­
spokojenia. Przeważnie 
p ien iędzy  w ystarcza 
głównie na jedzenie i 
ubranie. Ale są i tacy, 
którym nie starcza na­
wet na to. Szczególnie 
drastycznie zaznacza 
się to w rodzinach z 
bezrobotnym mężem.
Ponieważ większość 
pieniędzy trzeba prze­
znaczyć na żywność, 
op łaty  zw iązane z 
mieszkaniem, za gaz, 
energię elektryczną 
itp. - rezygnuje się z teatru, kina, książki, 
wyjazdu na wakacje, mniej też kupuje 
odzieży, stosując metodę: trzeba donaszać 
stare rzeczy.

Czyż nie jest to swoistym paradoksem, 
że przy takim zaciskaniu pasa, tylu wyrze­
czeniach, niskich dochodach - wyposażę-, 
nie gospodarstw domowych małych rodzin, 
zwłaszcza w sprzęt o wyższym standardzie, 
jest zupełnie na przyzwoitym poziomie? 
Jak to robią? Po prostu próbują nadążyć za

kań, nauczycielka udziela korepetycji, a 
architekt po godzinach projektuje chału­
pę nowobogackich.

Troska o dziecko...
Jeżeli już się ono pojawi, to nadal jed­

nym z głównych celów młodych rodzin 
jest dobrze je  wychować, dać dobre wy­
kształcenie, zaspokoić jego potrzeby na­
wet kosztem wyrzeczeń. Wiadomo, koszt 
utrzymania i wychowania malucha stano-

dwojga ludzi, gdy ich miłość wy­
daje się taka romantyczna, a perspektywa 
wspólnego życia kusząca, muszą wykazać 
niemały heroizm, aby szara codzienność i 
realia życia nie zburzyły tego sielanko­
wego obrazu.

„Rodzino, nic daj się”, apelują socjo­
logowie. Tylko gdzie są ci wspomniani 
herosi? Podobno trudności i problemy 
hartują. Podobno...

T krksa K w a śn ii :\vska
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zbiorowy nagrobek, o 
którym pisałem dwa 
tygodnie temu, nie jest 
jedyną atrakcją 
miłocickiego lasu. Kolejne 
spotkanie z historią czeka 
nas po drugiej stronie 
głównego traktu 
prowadzącego w  kierunku 
Radzieszyna, w północno- 
wschodniej części lasu, 
gdzie pośród drzew 
chowają się liczne 
pagórki-kurhany, 
zawierające mogiły 
dawnych mieszkańców 
tych ziem.

Tajemnice 
milocickiego lasu
degradacją., trzeba było przeprowa­
dzić dalsze prace ratownicze. Bada­
niami kierowała Elżbieta Kłosińka 
przy współpracy Barbary Butent- 
Stefaniak i Bogusława Maryniaka.

W 1987 roku zweryfikowano nie 
badane dotąd kopce, spośród których 
wybrano dwa o najbardziej korzy- 
stych warunkach eksploracji. Pomię-

sza grupa niemieckich osadników z 
wójtem Lemprechtem (Lamber­
tem). Osadnicy ci żyli w konflikcie 
z miejscową, rdzenną ludnością pol­
ską. W celu naprawy stosunków i 
ożywienia gospodarki, śląski książę 
Henryk przysłał tutaj wójta dzie­
dzicznego Wilhelma z Rychbachu

wspierać mieli okoliczni właściciele 
majątków. Obecnie nie ma już śladu 
po kościele parafialnym w Mikowi- 
cach, a także po dwóch pałacach ist­
niejących we wsi.

Jeden z nich znajdował się w za­
chodniej części, w rejonie parku, 
gdzie teraz odnaleźć można jedynie

Owe kurhany to dwa rozległe 
kompleksy, pochodzące ze star­
szego (1450-1200 p.n.e.) i środ­
kowego (1200-1000 p.n.e) okre­
su epoki brązu!

Pierwsze z cmentarzysk, zwane 
zachodnim, a dawniej nazywane 
przez ok o liczn ych  m ieszk ań ­
ców ’̂  wedzkimi szańcami”, od­
krył w 1925 roku nauczyciel Wie­
czorek z Mikowic. Na terenie tym 
funkcjonowała wtedy piaskownia, 
gdzie intensywnie wybierano pia­
sek, co groziło całkowitym znisz­
czeniem stanowisk. Pierwsze pra­
ce ratownicze przeprowadził na­
uczyciel Weiss z Mikowic, pod kie­
rownictwem Rasschkego i Zotza. 
Prowadzone one były w latach 
1925-26,1929-30 i 1934. Ich efek­
tem było zlokalizowanie 24 kop­
ców, z czego przebadano 11 zawie- 
rających konstrukcje kamienne,

dzy nimi archeologowie odkryli po­
chówek ciałopalny w postaci skupi­
ska przepalonych kości oraz licznych 
fragmentów dwóch lub trzech na­
czyń. Z kolei na pobliskim cmenta­
rzysku “wschodnim” odkryto 34 kur­
hany, z których największy miał 
wysokość około 190 cm.

Natrafiono tutaj na materiał zabyt­
kowy w postaci fragmentów cerami­
ki, wytworów i półwytworów krze­
miennych. Badane kopce zostały 
wstępnie zrekonstruowane. Dziś, 
spacerując pośród nich, możemy 
puścić wodze naszej wyobraźni i 
odbyć podróż w czasie, zwłaszcza 
że ten pełen ciekawostek las stać się 
może interesującym miejscem so­
botnio-niedzielnych wędrówek.

Wracając z lasu w kierunku M i­
m ow ie, natkniemy się na malowni­
czą aleję robinii akacjowych, zwa­
nych powszechnie akacjami. Skła­

Miłocicki las kryje również kurhany z epoki brązu

fragmenty ceramiki oraz nieliczne 
przedmioty z brązu.

“Obiekt zachodni” odkryty zo­
stał ponownie w 1983 roku. Wów­
czas to, w związku z zalesianiem 
cmentarzyska, a zatem dalszą jego

da się ona z kilkunastu potężnych 
drzew, z których najgrubsze mie­
rzy sobie aż 420 cm obwodu. Stąd 
już całkiem blisko do Mikowic.

Z dokumentów wiadomo, że oko­
ło 1266 roku osiedliła się tutaj więk­

Pośród drzew schowane są liczne pagórki -  kurhany kry­
jące mogiły dawnych mieszkańców tych ziem

(Richbachen - Dzierżoniów) i prze­
niósł na prawo niemieckie w 1266 
roku osadę zwaną Lamperti Villa, 
znaną także pod nazwą Lampers- 
dorf. Należy podkreślić, że druga z 
nazw przetrwała aż do 1945 roku.

Wraz z przeniesieniem wsi na 
prawo niemieckie, zbudowano ko­
ściół parafialny. Pierwsza pisana 
wzmianka o nim pochodzi z doku­
mentów notarialnych z 13 listopa­
da 1399 roku, kiedy proboszczem  
był Franciskus.

Mikowicki kościół wymieniany 
był także w akcie kupna z 17 paź­
dziernika 1425 roku. Wtedy to nie­
jaki Hans Baruth sprzedał swoje­
mu bratu Seyfriedowi dwie osady 
w “Elgot” (Ligota K siążęca), z 
udziałem w lennie kościoła w Mi­
ko wicach.

. Świątynia w Mikowicach stała w 
pobliżu miejsca zwanego “stawem  
pastorskim”. Zbudowana była z 
drewna i służyła wiernym przez 
300 lat. Potem, w 1585 roku, Bal­
tazar Domping polecił wybudo­
wać nowy kościół, już jako ewan­
gelicki, w pobliskiej (lkm ) wsi Li­
gota Książęca, którego budowę

zarysy fosy  w form ie podkowy. 
Dawny park przypałacowy jeszcze  
całk iem  n iedaw no n o sił nazw ę  
XXX-lecia PRL. Wyróżnia się cie­
kawym drzew ostanem , na który 
składają się między innymi potężne 
lipy, platany i jesiony.

Warto wspom nieć, że do 1945 
roku w Mikowicach funkcjonowała 
szkoła  podstaw ow a, w ytw órnia  
wody mineralnej oraz gorzelnia. Do 
dziś przetrwał budynek szkoły oraz 
dawny pomnik, upamiętniający 26 
mieszkańcówMikowic, poległych w 
czasie I wojny światowej. Po II woj­
nie światowej pomnik został prze­
kształcony w pomnik Państwa Pol­
skiego w 550 rocznicę zwycięstwa 
pod Grunwaldem.

Już nie tak ozdobny i wypielęgno­
wany, jak widać to na przedwojennej 
pocztówce, stoi jednak, jak dawniej, 
w tym samym miejscu, po lewej stro­
nie drogi Oława - Bierutów.

Kończąc, pragnę podziękować p. 
Franciszkowi Nowackiemu, dzię­
ki któremu mogłem napisać ten tekst.
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Gra muzykę i płaci rachunki

MOIM
ZDANIEM

J  ESTEM PO PROSTU
ŚPIEWAKIEM

Rozmowa ze Stanisławem Sojkq
• Jak pracowało się panu nad sie­

demnastą - w ponad 20-letniej karierze 
artystycznej - płytą, „Soyka NŁ17?

- Bardzo lubię pracować w studio i w 
ogóle lubię pisać nowe piosenki, aczkol­
wiek tylko wtedy, gdy kołaczą mi się one 
w duszy. Nadaję im formę i są gotowe po 
to, żeby można je  później grać i rozwijać. 
Szczerze mówiąc, brzmienie tego krążka 
jest wynikiem spotkania z Loco Richte­
rem i Arkiem Skolikiem, z którymi w 96 
roku nagrałem dwie płyty z autorską mu- 
zyką Arka i Józia Gralaka. Wówczas spo­
tkaliśmy się muzycznie po raz pierwszy i 
zakochaliśmy się w sobie. W styczniu ze­
szłego roku spotkaliśmy się na próbach w 
związku z moją płytą. Od początku mieli­
śmy uczucie, że wiele nas łączy, jeśli cho­

dzi o stosunek do muzyki. Kaliber tego 
spotkania porównałbym nawet do spotka­
nia z Jasiem Janiną Iwańskim w 1988 roku.

- Album miał początkowo nosić ty­
tuł „Różne różności”...

- Płyta jest zbiorem rozmaitych utwo­
rów. Poczułem, że chciałbym znowu po­
grać mojego ukochanego rhythm and blu­
esa i może coś jeszcze. Zacząłem więcej 
grać na fortepianie. I tak powstała ta płyta. 
Jest na niej w sumie 13 utworów, w tym 11 
premierowych.

- Słychać opinie, że Sojka na swojej 
nowej płycie nie powiedział nic nowe­
go, że jest taki sam, jakim znamy.go z 
poprzednich albumów - spontaniczny, 
pogodny, sentymentalny i nieco egzal­
towany.

- Wydaje mi się, że posługuję się 
coraz bardziej swoim własnym języ­
kiem muzycznym. Sojka nie powiedział 
nic nowego? Owszem, przyznaję, nie 
stworzyłem nowego kierunku w muzy­
ce. Nie aspiruję do miana jakiegoś od­
krywcy. Jestem po prostu śpiewakiem. 
Mnie zależy na tym, żeby dodać lu­
dziom otuchy. Po prostu cieszy mnie 
fakt, że gram. A moja sława daje mi moż­
liwość grania muzyki i... płacenia ra­
chunków.

- Nie boi się pan, że może utracić 
popularność?

- W ogóle nie myślę w tych katego­
riach. Co to za pomysł, żeby cale ży­
cie być histerycznie popularnym! Trze­
ba mieć naprawdę małe wymagania. 
Wystarczy mi, że jestem dobrym mu­
zykiem.

- Jaki jest pana stosunek do muzy­
ki, której słuchają współcześni nasto- 
latkowie?

- Chętnie słucham różnej muzyki. 
Bardzo lubię na przykład gatunek hip- 
hop. Ciekawy jest, według mnie, zespół 
Portished. Ale jednocześnie zajmuję się 
czymś innym.

- Jedna z piosenek na nowej pły­
cie nosi tytuł „Moja rzeczywistość”: 
„Z papierosem w lewej ręce drugą rękę 
mam w kieszeni...” Jaka jest ta co­
dzienna rzeczywistość Staszka Sojki?

- Codzienna rzeczywistość jest 
jak najbardziej fascynująca, przewyż­
sza wszystko, przewyższa filmy fabu­
larne. Jedyny film, który zrobił na mnie 
ostatnio naprawdę duże wrażenie, to 
francuski „Microcosmos” . Wielce mnie 
zainspirował. Poza tym żyję bardzo cie­
kawym życiem, co oczywiście nie zna­
czy, że nie mam problemów. Ponieważ

jestem człowiekiem z krwi i kości, także 
cierpienie mnie dotyczy. Jak również uza­
leżnienia...

- Na przykład papierosy?
- Tak. Próbowałem rzucić palenie dwa 

lata temu. Przez pół roku nawet jakoś się 
trzymałem.

- Wróćmy jeszcze do pana albumu. 
Znalazł się na nim fragment wiersza 
Wisławy Szymborskiej. Wydaje się, że 
nie jest to poezja łatwa do śpiewania.

- Melodię do „Allegro ma non trop- 
po” Szymborskiej napisałem na zamówie­
nie teatru w Kielcach. Miałem swobodę 
poruszania się w tym wierszu i po namyśle 
zrezygnowałem z czterech zwrotek. Z du­
szą na ramieniu zapytałem sekretarza pani 
Szymborskiej, czy akceptuje mój pomysł. 
Okazało się, że sposób, w jaki zaadapto­
wałem wiersz, spodobał się. Co więcej, 
pani Szymborska przyznała, że jest to jej 
jedyny wiersz, który w ogóle nadaje się, 
by go skrócić.

- Po raz kołejny rozdano Fryde­
ryki, najważniejsze nagrody polskiego 
przemysłu muzycznego. Organizato­
rzy imprezy chcą wprowadzić nowego 
Fryderyka, wręczanego za całokształt 
twórczości artystycznej. Obawiają się 
jednak, że wyróżniony w ten sposób ar­
tysta może poczuć sie urażony. Czy po­
czułby się pan odesłany do lamusa, gdy­
by to panu wręczono statuetkę za cało­
kształt?

- Myślę, że wokół Fryderyków niepo­
trzebnie robi się jakąś szemraną histerię... 
To po prostu jedna z wielu nagród, w tym 
wypadku znacząca o tyle, że silnie zwią­
zana jest z rynkiem fonograficznym, któ­
ry faktycznie ocenia, kto jest najlepszym 
artystą w danym roku. Jeśli chodzi o na­
grodę za całokształt, to na pewno należy 
tu przyjąć pewną granicę wiekową. Ni­
gdzie na świecie nie daje się trzydziesto­
letniemu czy nawet pięćdziesięcioletnie­
mu muzykowi nagrody za całokształt, je ­
śli jest on w pełni sił działającym artystą. 
To jest zwykły nietakt. Wyróżnienie takie 
należy przyznawać ludziom, którzy z ja ­
kichś powodów nie mogą już tworzyć, ale 
którym  zawdzięczam y w iele wzruszeń.
I chcemy im podziękow ać raz jeszcze. 
Pow inno  się to odbywać w poczuciu 
wspólnoty i szacunku dla starszych. Szacu­
nek dla starszych to jest święta rzecz.

- Czy planuje pan trasę koncerto­
wą promującą płytę?

- Owszem, gramy w maju w 13 mia­
stach. W chórkach męskich towarzyszyć 
mi będą moi bracia, którzy są zawodowy­

mi muzykami - kameralistami i symfoni­
kami. A w ogóle to mamy podobne glosy...

- Życzę zatem udanego, rodzinne­
go grania.

Rozmawiała: Magda Żak

- jeuyiii} naprawuę cicKawą rze­
czą na ostatniej płycie Sojki jest dla 
mnie przeróbka utworu T.Love “"Wy 
chowanie” - ocenia Jarosław Luba 
wa z oławskiej księgami muzycznej. 
Fajna jest też przeróbka piosenki 
“Uciekaj moje serce” - przewodniej 
melodii do filmu “Jan Serce”. Na 
poprzedniej płycie Sojki “Sonety 
Szekspira” nie znalazłem nic, co mia­
łoby być lepsze od jego dokonań z 
Janem Janiną Iwańskim. Natomiast 
ta ostatnia płyta jest już na tyle spój­
nym wydawnictwem, że można 
traktować ją jako całkowicie nową 
rzecz w karierze Sojki. Generalnie 
jednak jest to nadal Sojka “soyko- 
waty”. Może stanął na palcach, ale 
nie wzniósł się na szczyty.
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DOKTOR CHOCHELKA POLECA
przepisy Zofii Barwinskiej:

Hamburgery
Składniki: 4 0  dag wołowiny bez kości,  1 żółtko, 1 

łyżka tartego sera twardego, 1/2 łyżki męki ziemnia­
czanej, przyprawy ziołowe, sól, olej do smażenia.

Przygotowanie: Mięso opłukać, pokrajać, zemleć. 
Dodać żółtko, mąkę, zioła i wyrobić na jednolitą masę. 
Uformować 4 okrągłe kotlety. Ścisnąć między dwiema 
deseczkami, aby miały gładką powierzchnię. Smażyć 
na rozgrzanym na patelni oleju. Po usmażeniu posolić. 
Podawać z ziemniakami i ryżem na sypko.

Fasolka po bretońsku
proporcje dla dwóch osób
Składniki: 1 i 1/2 szklanki białej fosoli, 25 dag 

kiełbasy, 1 cebula, 1 łyżka tłuszczu, 2 łyżki ketchupu 
lub 3/4 szklanki przecieru pomidorowego, sól, pieprz.

Przygotowanie: Fasolę namoczyć w letniej wodzie 
(poprzedniego dnia), nazajutrz ugotować w tej samej 
wodzie. IV czasie gotowania fasoli zeszklić na tłuszczu 
pokrojoną w krążki cebulę, dodać pokrojoną kiełbasę, 
lekko podrumienić. Następnie do fasoli dodać kiełba­
sę z cebulą, przecier pomidorowy lub ketchup. Dopra­
wić do smaku, zagotować.

Smacznego! Smacznego!

▲ A ndrze j R u tkow ski

Sałatka kapitańska
Składniki: 6 ziemniaków, 1/4 szklanki drobnej fa­

soli, 4 filety śledziowe, 2 jabłka, średnia cebula, łyżka 
drobno posiekanej natki pietruszki, mały słoik majone­
zu, 3 łyżki śmietany, jajko ugotowane na twardo, gałąz­
ki zielonej pietruszki do dekoracji.

Przygotowanie: Fasolę namoczyć w niewielkiej ilo­
ści wody na 2-3 godziny wcześniej i w tej samej wodzie 
(po osoleniu) ugotować do miękkości i odcedzić. Ugo­
towane w mundurkach i obrane ziemniaki pokrajać w 
kostkę, a filety śledziowe, obrane jabłka i cebulę drob­
no posiekać. Majonez rozprowadzić śmietaną, dodać po­
siekaną nać pietruszki. Wymieszać delikatnie wszyst­
kie składniki, przy czym część sosu majonezowego zo­
stawić do polania po wierzchu. Ozdobić talarkami jajka 
i gałązkami pietruszki.

Smacznego! Smacznego!

Premiera
ifilm owu

W morskich głębinach kryje się wiele tajemnic 
przyrody i cywilizacji. Ostatnio, dzięki filmow­
com, zaglądaliśmy do wnętrz autentycznego „Ti­
tanica” . Teraz przyszła kolej na tajemniczy statek 
kosmiczny, który według twórców filmu „Kula” 
od trzystu lat spoczywa na dnie oceanu.

„Kulę” zrealizował nie byle kto, bo Barry 
Levinson, twórca takich głośnych obrazów, jak 
„Rain Man”, „Good Morning Vietnam” czy „Bug- 
sy” . Levinsona zainspirował również nie byle kto, 
bo Michael Crichton - postać niemal renesansowa. 
Z wykształcenia lekarz medycyny; pisarz, 
który stworzył gatunek literacki nazywa­
ny tećhnothrillerem  (m .in .„P ark  Juraj­
ski”, „W sieci” , „Kongo”); reżyser filmo­
wy (m.in. „Com a”). Dlatego też i film 
„Kula” zawiera elementy, które składają 
się na to, co krytycy literatury nazwali tech- 
nothrillerem.

Psycholog doktor Norman Good­
man (Dustin Hoffman) zostaje nagle wy­
słany w pewne miejsce na samym środku

Pacyfiku. Dołącza do grupy specjalistów, kierowa­
nych przez tajemniczego przywódcę Barnesa (Pe­
ter Coyote). W zespole jest również piękna pani bio­
chemik (Sharon Stone) oraz sceptyczny matematyk 
Harry Adams (Samuel L. Jackson). Pośpiesznie 
tworzony zespół ma zająć się badaniem ogromnego 
statku kosmicznego, który spoczywa na dnie oce­
anu. Na po trzeby  prac badaw czych  stw orzono 
podw odne m iasteczko. O dcięta od kontaktu z 
pow ierzchnią załoga zostaje uw ięziona w labi­
ryncie w łasnej bazy, a wokół nich zaczyna się ro­
zgryw ać seria tajem niczych i p rzerażających w y­
padków. U ciekający czas i kończący się tlen spra­
w iają, że członkow ie załogi zaczynają zw racać 
się przeciw ko sobie...

Sytuacja z „Kuli” przypomina nieco atmosfe­
rę zagrożenia, jaką odczuwali członkowie załogi stat­
ku kosmicznego w „Obcym”. Tu osaczenie i wraże­
nie klaustrofobii jest jeszcze większe. Sprawia to miej­
sce akcji. Może to subiektywne i paradoksalne od­
czucie, ale oceaniczna głębia wydaje się miejscem 
znacznie groźniejszym niż przestrzeń kosmiczna.

W ukazaniu tej przedziwnej sytuacji w eks­
trem alnych w arunkach aktorzy po m istrzow sku 
wspierani są przez efekty specjalne i znakomitą mu­
zykę Elliota Goldenthala.

W Ameryce film spotkał się ze znakomitym 
odbiorem. W Polsce też może liczyć na sporą wi­
downię.

ASKA

„Kula" - rei. Barry Levinson. 
USA
Wyst.: Dustin Hoffman, 

Sharon Stone, 
Samuel L. Jackson.
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BARAN A- (21.03.-20.04.)
W sprawach zawodowych nadszedł czas na korzystanie 

p 0 :z dobrych rad seniorów. Najlepiej pomoże Bliźniak, jeśli go 
nie okłamiesz i nie utrudnisz prawidłowego wnioskowania. 

Partner ufa Ci coraz bardziej, ale to porozumienie je s t kruche, 
więc go nie wystawiaj na próbę. IV czwartek p ilnu j się - zdarzy 
się coś, co może zmusić Cię do czynów, których będziesz żało­
wać. Majówkę spędź Z Bykiem.

BYK a - (21.04.-21.05.)
Przed Tobą udany tydzień - bez wzlotów i bez upadków, 

spokojny, poświęcony głównie rodzinie. TT pracy nie ma miej­
sca na eksperymenty, raczej spokojnie rób swoje. W środę nie 

zapomnij załatwić ważnej sprawy finansowej - opieszałość będzie 
drogo kosztować. Kłótliwego Wodnika zbywaj uśmiechem. Po udanej 
sobocie wyczekiwany niedzielny wieczór z Rakiem wyda się nudny. 

BLIŹNIĘTA  a* (22.05.-21.06.)
Każdy ma wątpliwości, ale Twoja decyzja jest słuszna, nie 

warto je j wciąż od nowa rozważać. Teraz trzeba tylko działać - 
we wtorek i środę nikt i nic Ci się nie oprze, na te dni zaplanuj 

najważniejsze poczynania. Jeśli masz pustkę w sercu, nie usiłuj je j 
naprędce zapełnić. To, co Ci się przydarzy w weekend, będzie jedynie 
miłą przygodą. W sobotę będziesz się świetnie bawić z Rybką.

RAK A- (22.06.-22.07.)
Do interesów zabierz się w czwartek i piątek - trudno o 

bardziej sprzyjającą aurę. Pomogą Ci wszyscy, których popro­
sisz, wywiążesz się z trudnego zadania. Wyjdziesz także zwycię­

sko z wielkiej kłótni, jeśli wcześniej nie sprowokujesz Koziorożca. 
Nie traktuj partnera tak podejrzliwie, bo wywołasz wilka z lasu. 
Majówkę spędź z dala od domu - to wszystkim dobrze zrobi, a zwłasz­
cza Tobie.

LEW a - (23.07.-22.08.)
^ ^ ̂  Ktoś pojawi się na horyzoncie i zaciekawi Cię, ale nie rzucaj
L' ^ - ‘ ię pochopnie w te ramiona. Potrzebujesz pocieszenia, ale może 

poszukasz go u przyjaciół? Twoje problemy nie są światową 
katastrofą, ale drobnymi kłopotami, z którymi łatwo sobie poradzisz 
Przeczekaj, wkrótce samopoczucie Ci się poprawi Niedzielę zaliczysz 
do niezwykle udanych - głównie za sprawą uroczego Strzelca. 

PANNA a -  (23.08. -22.09.)
Pomagaj innym, ale nie zapomnij o sobie. Więcej uwagi 

wymaga Twoje zdrowie, które bez drobnych „reperacji” może 
dać przykro znać o sobie. Skorpion próbuje zawrócić Ci w 
głowie - nie daj się nabrać, przyciągnęły go do Ciebie wyłącznie 

interesy. W piątek porozumiesz się z rodziną i spędzisz czas na waż­
nych i przyjemnych rozmowach. Weekend przyniesie niespodziankę. 

WAGA A- (23.09. -23.10.)
To, co masz do zrobienia, załatw na początku tygodnia. 

Później uważaj, by się nie pomylić przy podpisywaniu doku­
mentów lub nie popełnić gafy podczas rozmów służbowych. W 

piątek emocje będą Ci przeszkadzały w koncentracji i mogą Cię skło­
nić do dawania obietnic, których nie dotrzymasz. Za to w sobotę 
odniesiesz sukces towarzyski i finansowy, a uszczęśliwi Cię obec­
ność Panny.

SKORPION a - (24.10. -22.11.)
Choć tydzień zaczniesz od zakończenia ważnej sprawy, 

nastrój będziesz mieć wyjątkowo podły. Dopiero w środę hu­
mor Ci się poprawi, a udane spotkanie służbowe zapewni 
znaczne korzyści finansowe. To, co innym się nie powiodło, 

dla Ciebie będzie pestką, co sze f zaraz doceni. Ktoś się bardzo 
Tobą interesuje. Wiele zrozumiesz podczas sobotniej zabawy. W 
niedzielę odpocznij w domu.

STRZELEC  a* (23.11.-22.12.)
. W poniedziałek dopisze Ci intuicja, zawrzesz korzystne kon­

trakty, a fortuna sypnie groszem. To ułatwi borykanie się z kło­
potami, których nie oszczędzą Ci następne dwa dni. Szanuj po­
glądy innych, uzbrój się w cierpliwość i nie zadzieraj z Bykiem, a 

jakoś to będzie. Nie daj się oszukać - ktoś spróbuje Ci tf piątek wmówić 
bzdury.' Romantyczny weekend będziesz długo wspominać... 

KOZIOROŻEC A -  (22.12. -20.01.)
Wygrana w sądzie, na loterii, a może spadek? Jakimś spo­

sobem fortuna się do Ciebie uśmiechnie, oferując pokaźne 
zyski materialne. To od początku tygodnia wprawi Cię w dobry 

nastrój. Nie zniechęcaj do siebie kogoś, kto od dawna usiłuje się do 
Ciebie zbliżyć, bo możesz przegapić szczęście. Przed długim weeken­
dem załatw sprawy służbowe. Odpoczniesz w towarzystwie Wodnika. 

WODNIK A -  (21.01. -20.02.)
Czy nie za dużo marzysz? Wiele marzeń może się spełnić, 

ale trzeba trochę losowi pomagać. Ty ostatnio wyłącznie spoczy- 
&  wasz na laurach, co jest miłe, ale na dłuższą metę krótkowzroczne. 

Pora na działanie! IV środę nie lekceważ otoczenia. Kontakty z Lwem 
ulegną w piątek zacieśnieniu, a z Bliźniakiem uda Ci się dogadać w 
spornej sprawie finansowej. Potraktuj poważnie żale partnera. 

RYBY a - (21.02. -20.03.)
»; -w  Nie występuj wobec młodszych członków rodziny z pozycji 

ieomylnego autorytetu, bo doprowadzisz do zatargów. Ktoś 
bliski zaczyna być zmęczony Twoimi zobowiązaniami wobec Ko­

ziorożca. Nie stawiaj sprawy na ostrzu noża, szukaj porozumienia. 
Poradzi Ci Bliźniak. Jeśli masz ochotę na coś więcej niż rady, musisz 
to otwarcie powiedzieć. łV sobotę wszystko się może zdarzyć...

W GŁ ĘBI
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B B r e z y l f 7.T  Burmistrz Batman
Gdy tylko w Gotham City - mieście zbrodni - dzieje się coś strasznego, z nieba spada 

Batman i ratuje, pomaga, uwalnia, broni itd. itp. Batman, film owy idol Ameryki, na 
dobre wkroczył w telewizyjną świadomość Polaków, zwłaszcza tych młodych i najmłod­
szych. W świadomość starszych i najstarszych natomiast brutalnie wcisnął się strach, 
coraz mocniej odczuwalny od początku lat 90., wraz ze wzrostem przestępczości Ostatnio 
jednak strach dotknął też tych najmłodszych. 'Wystarczy przypomnieć zeszłoroczny „marsz 
milczenia” w Jelczu Laskowicach i hasła wygłaszane przez uczniów.

Dziś 53% Polaków boi się, że padnie ofiarą przestępstwa, ponad połowa 
lęka się spacerując nocą w najbliższej okolicy swojego domu. Choć realnie 
rzecz biorąc, ilość polskich przestępstw ustępuje zdecydowanie, bo o połowę, 
ilości przestępstw w Niemczech czy Francji, ale ze strachem się nie dyskutuje.

Po 'utracie poczucia bezpieczeństwa sprzed 15-20 lat, jego gwałtowne 
pogorszenie odbierane jest jako  koniec bezpiecznej Polski, koniec bezpiecz­
nej Oławy, Domaniowa, Jelcza-Laskowic czy Żórawiny. Nie tak miała wyglą­
dać wolność, nie taki m iał być nasz wspólny dom, nie taką przyszłość wybie­
raliśmy - słychać coraz częściej, także wśród naszych Czytelników, którzy po prostu boją 
się. I  nie muszą za to płacić, ja k  amatorzy szaleńczej jazdy kolejką w wesołym miasteczku. 
W życiu, ja k  mówi stare porzekadło, za odwagę trzeba płacić - strach jest za darmo.

Amerykańska prasa często nazywa Batmanem Giulianiego, burmistrza Nowego Jor­
ku, który od 1993 roku stał się symbolem sukcesu w walce z przestępczością. Giuliani, 
były prokurator federalny, w kampanii wyborczej nie ukrywał, że chce obciąć wydatki na 
cele socjalne i przeznaczyć je  na walkę z przestępczością. W ciągu czterech lat liczba 
morderstw w Nowym Jorku obniżyła się o ponad połowę, podobnie było w statystyce 
napadów z bronią. Burmistrz wyrzucił z niektórych dzielnic domy publiczne, handlarzy 
narkotyków, żebraków i pospolitych oprychów. Zaprowadził policyjne rządy silnej ręki, 
na co miał jednak przyzwolenie społeczne mocno wystraszonych mieszkańców. Nagle 
nowojorczycy dowiedzieli się, że nawet za najdrobniejsze wykroczenie, ja k  choćby picie 
piwa w miejscu publicznym, grozi mandat.

A w zasadzie nie grozi. Oni ten mandat z pewnością dostaną, bo Giuliani rzucił na ulicę 
dodatkowe siły policyjne, które mialj reagować na każde, nawet najmniejsze zło. Zaczęli 
karać nie tylko drobnych złodziejaszków, ale i grafficiarzy, sikających pod murem, czy 
pasażerów jeżdżących na gapę. I  każdy był pewien, że w ciągu 24 godzin będzie musiał się 
rozliczyć z wymiarem sprawiedliwości, kara go nie ominie. Zgodnie ze starą prawdą, że od 
przestępstwa skutecznie odstarsza nie tyle wymiar kary, ile je j  nieuchronność.

Jak to wszystko stało się możliwe? Metody są dość proste. Jak ju ż  pisałem, strach jest 
za darmo, ale za odwagę trzeba płacić. Giuliani zwiększył etaty policyjne, dal nowy,

lepszy sprzęt, przeniósł policjantów z jednej dzielnicy na drugą, aby znikły wszelkie ko­
rupcyjne powiązania Na dodatek „m rugnąłdo nich okiem ”, co miało znaczyć, że w» razie, 
gdy policjanci porządkujący miasto naruszą nieco prawo, mogą liczyć na pomoc swojego 
szefa. A że prawo bywało naruszane... Cóż.

Najgłośniejszym przypadkiem stało się pobicie i zgwałcenie szczotką czarnoskórego 
nowojorczyka. Ilość skarg na brutalność policjantów wzrosła nagle trzykrotnie, a miasto 

musiało wypłacać grube miliony dolarów odszkodowania za niezgodne z 
prawem działania policji. Płaciło miasto, poniew aż w USA policja pod­
lega władzom lokalnym, co ma chyba znaczenie pierwszorzędne dla sku ­
teczności działań Giulianiego. D zięki przyzwoleniu społecznem u miasto  
mogło tworzyć swoje prawo, a dla jego  respektowania mogło przezna­
czyć odpowiednio duże pieniądze. Ostateczenie m ożna powiedzieć, że 
przestraszeni nowojorczycy zrezygnowali z części swojej uśw ięconej tra­
dycją wolności, na rzecz skutecznej poprawy bezpieczeństwa. I  niem ożli­
we stało się możliwe.

Czy w Polsce może być podobnie, jeś li scentralizowaną policją steruje się z komendy 
głównej? Jeśli władze samorządowe mogą jedynie prosić policjantów o pomoc, a nie 
mogą wymagać? Jeśli miasto może dać pićniądze na policję tylko kosztem rezygnacji ze 
swoich podstawowych, ustawowych zadań? Jeśli...

Praktycznie rozpoczęła się ju ż  kampania wyborcza do władz samorządowych. Z  lewej 
i prawej strony słychać głosy, że jednym  z wiodących haseł wyborczych będzie zapewnie­
nie mieszkańcom spokoju i bezpieczeństwa. Jedna z koalicji wprost mówi o utworzeniu 
lokalnej policji na bazie straży miejskiej. Zanim jednak te hasła będą konkretyzowane na 
wiecach czy w» ulotkach, ju ż  dzisiaj warto zadać sobie pytanie, na ile wyborcy boją się, na 
ile są zdeterminowani, na ile zechcą zrezygnować z własnej wolności dla ratowania po­
czucia bezpieczeństwa, na ile uwierzą, że ich wyrzeczenia opłacą się i realnie poczują się 
bezpieczniej.

Oławscy radni obecnej, kończącej się kadencji, rzutem na taśmę dyskutują o jak im ś  
papierowym bezpieczeństwie (myślę o uchwale w sprawie godzin pracy placówek sprze­
dających alkohol), ale tak naprawdę niewiele ju ż  mogą zdziałać. Moim zdaniem, w tej 
kadencji nie zobaczymy ju ż  Batmana Wiązowskiego, Batmana Szczęśniaka czy Batmana 
Drapińskiego. Oni ju ż  swoje zrobili - Oni niczego nie zrobili (niepotrzebne skreślić).

Liczy się to, co przed nami, co wypracują sobie kolejne rady miejskie i gminne, a 
raczej co wypracują i będą w stanie wprowadzić w czyn. Niczym burmistrz Giuliani. Jak  
mawiał bowiem Karol Capek, Stary Testament ma rację: Nieraz od samego krzyku pada­
ją  mury, ale samym krzykiem nic zbudować się nie da.

■ . . ....................1 Jerzy Kamiński

Podczas wizji lokalnej Jacek P. po­
kazywał ułożenie zwłok ofiary...
leźli ciało dwaj przypadkowi rowerzyści.

Na rozprawie Jacek P. mówił potem, że ścią­
gnął ofierze buty, żeby... sprawdzić, czynie udaje.

Adam H. zmarł na skutek pchnięć nożem - 
w serce i w plecy. Policja szybko wytypowała 
podejrzanego. Prokurator zlecił natychmiastowe 
przeszukanie jego domu. Policjanci znaleźli w

szafce buty Herdy. Na kurtce 
“Słonia” była krew ofiary.
Podczas kolejnego przeszu­
kania policjanci znaleźli 
ukryty nóż.

Podczas przesłuchań, Ja­
cek P. powiedział, że nóż ku­
pił od rosyjskich handlarzy i 
że zawsze nosił go przy so­
bie. Potwierdziła to jego 
dziewczyna.

Tuż po zatrzymaniu,
“Słoń” przyznał się do zabicia 
Adama. Kilka miesięcy potem, 
podczas pierwszej rozprawy, 
w styczniu tego roku, Jacek P. 
wycofa! swe dotychczasowe -
zeznanania. Zaprzeczył wszystkiemu, co wcze­
śniej mówił. Stwierdził, że do przyznania się 
zmusili go policjanci biciem. Jeden miał mu na­
wet wkładać w usta lufę pistoletu. Policjanci sta­
nowczo zaprzeczają.

Z ustaleń śledztwa i z zeznań świadków jedno­
znacznie wynika, że Adam - niepozorny chłopak, 
niższy i młodszy od “Słonia”, stanął w obronie 
swojego kolegi, zaatakowanego przez Jacka P.

- Moim zdaniem ważny jest fakt, że Ja ­
cek P., gdy został zatrzymany, przyznał się i 
opisał wszystko bardzo dokładnie, ze szcze­
gółami, które mógł znać tylko sprawca - mówi 
prokurator Henryk Pieńkowski. - Jego rela­
cja, wtedy na gorąco przedstawiana, w naj­
mniejszych szczegółach jest zbieżna z ustale­
niami śledżtwa i z zeznaniami świadków.

Podczas popełnienia majowego przestępstwa 
Jacek P. był osobą nie karaną, chociaż trochę 
wcześniej, 14 marca, dopuścił się rozboju. Za

... oraz sposób zadawania ciosów.
Z  prawej prokurator Henryk Pieńkowski

ten czyn został skazany w lipcu na 3 lata pozba­
wienia wolności. Przed tym wyrokiem doszło 
do tragedii nad stawem.

- Oskarżony jest w pełni poczytalny, ale 
cechuje go skrajny egocentryzm - mówi! przed 
sądem biegły psycholog. - Uważa, że do roz­
wiązywania problemów trzeba używać siły. 
Szanuje tych, którzy tak robią.

Tydzień temu, podczas kolejnej rozprawy, 
prokurator zażądał kary 15 lat pozbawienia wol­
ności dla Jacka P. Adwokat wniósł natomiast o 
uniewinnienie, gdyż jego klient nie przyznał się 
do winy. Obrońca uznał, że jest zbyt mało do­
wodów na to, że Jacek P. jest sprawcą. Powie­
dział jednak, że jeśli sąd uzna jego winę, wnosi o 
uznanie tego czynu za nieumyślne zabójstwo.

22 kwietnia odbyła się kolejna rozprawa, 
podczas której oskarżony miał “ostatnie sło­
wo”. Na ten sam dzień sędziowie zapowie­
dzieli ogłoszenie wyroku. (ck)

W maju ubiegłego roku, 
nad ranem, na brzegu 
jelczańskiego stawu, przy 
cmentarnym ogrodzeniu, 
znaleziono ciało 
siedemnastoletniego 
oławianina, Adama Herdy. 
Jeszcze kilka godzin 
wcześniej bawił się na 
dyskotece, gdzie razem z 
kolegami świętował 
zakończenie trzeciej klasy 
szkoły zawodowej w Jelczu- 
Laskowicach.

W pewnej chwili, na drodze przed ośrod­
kiem, bawiący na tej samej dyskotece Jacek P., 
pseudonim “Słoń”, rozpoznał punka, z którym 
miał jakieś porachunki. “Słoń” sympatyzował 
ze skinami - nienawidził punków. Ten stał akurat 
w towarzystwie Adama. Jacek P. wrócił na dys­
kotekę po kolegę i razem pobiegli za chłopcami, 
którzy zmierzali w stronę Jelcza.

Dopadli ich na wysokości cmentarza. Adam 
stanął w obronie kolegi, choć sam, jak mówią 
jego koledzy, nie był punkiem. Błysnął nóż. 
“Słoń” zadał pierwszy cios. Adam skupił się i 
chciał uciekać, ale otrzymał jeszcze jedno 
pchnięcie, tym razem od tylu. Mimo to dalej 
uciekał w kierunku stawu. Potem upadł. 
“Słoń” ściągnął mu z nóg buty i... spokojnie 
poszedł na dyskotekę. Ofiara została w krza­
kach pod płotem. Tu właśnie nad ranem zna-

Proces oskarżonego o zabójstw o siedem nastolatka z Oławy

"Słoń" przed sądem


